
STAN POGODY
Dziś bedzie pogoda przeważnie słonecz

na, w dalszym citju ci -to. ’'o połudj'u 
lub w nocy beda burze. Temperatura naj
wyższa w ciągu dnia dosięgme 90 stopni, 
najniższa będzie—około 60 stopni.

W środę — rozpogodzenie się, znacznie 
chłodniej.

Wschód słońca o godz. 5:42 rano,—za- 
ehód o godz. 7:54 wieczorem.
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KALENDARZYK
Dziś wtorek, dnia 5-go maja. — Piusa, 

Izydora i Ireny.
Jutro środa, dnia 6-go maja. — Jana 

Apostoła.
Pojutrze czwartek, dnia 7-go maja. — 

Wniebowstąpienie. — Floriana, Benedykta, 
’ Domiceli i Ludmiły.

Telephone BRunswick 8-8700

KONGRES U.S. UPAMIĘTNIŁ ROCZNICE 3 MAJA
Strontium 90
Od Wczoraj 
Do Dzisiaj

Zasztyletował Żonę
Cincinnati. (UPI) — Leroy 

Stedham lat 28, zasztyletował 
swą żonę i następnie wysko
czył przez okno i spadł na 
grupę dzieci idących do szkoły 
na skutek czego zakonnica i 
troje dzieci odniosło poranie
nia, ale Stedham w ten spo
sób uratował się od śmierci i! 
tylko nogę złamał. Dzieci są | 
silnie poranione.

Stedham pójdzie pod sąd za I 
zamordowanie żony. |

Bezpieczna Doza 

Niemożliwa Do

Ustalenia
Działanie Pyłu 
Radioaktywnego 
Jest Różne
Washington. (UPI) — Dr. 

Charles L. Dunham, szef wy
działu biologii i medecyny 
przy Komisji Energii Atomo
wej oświadczył dziś przed 
izbowym subkomitetem ra
diacji, że niemożliwą jest rze
czą określenie “bezpiecznej 
dawki” zabójczego pyłu pro
mieniotwórczego, Stront i u m 
90, jaki powstaje po wybuchu 
bomb jądrowych.

Starając się wyjaśnić ostat
nie orzeczenia uczonych, pod
noszące “bezpieczne wchła
nianie” Strontium 90 przez or
ganizm ludzki o 100 procent 
od dawki dotychczas uważa
nej za “maksymalną”, oraz o 
25 procent zawartości tego w 
pyłu w żywności i w płodach 
rolnych, dr. Dunham tłuma
czył, że z ustalaniem takiej 
sprawy rzecz ma się tak samo 
jak z ustalaniem “bezpiecznej 
jazdy” na naszych drogach:— 
w jednych warunkach szyb
kość 65 mil na godzinę uważa
ną jest za bezpieczną, w in
nych 30-milowy pęd może 
oznaczać śmiertelne niebez
pieczeństwo dla automobili- 
sty.
Groźby Ogólne

W długim oświadczeniu pi- 
semnem zaznaczył, że Stron
tium 90 przy obecnym jego 
nasileniu pylnem w atmosfe
rze, może powodować od 50 do 
100 dodatkowych wypadków 
raka kości przez następnych 
70 lat.

Wykazał też, że pył pro
mieniotwórczy może powodo
wać zaburzenie genetyczne 
(dziedziczne) w przyszłych 
pokoleniach, oraz może skró
cić życie ludzkie.

Uczeni jednak nie mogą u- 
stalić z całą pewnością, ile 
pyłu promieniotwórczego mo
że człowiek wchłonąć bez
piecznie, to znaczy bez nara
żenia się na poważniejsze nie
bezpieczeństwa dla zdrowia i 
życia.

wy- 
dal-

Ustalone obecnie dawki są 
“tylko linią graniczną” 
kreślona dla ułatwienia 
szych badań.
Przybliżanie Śmierci

Zaś dr. Douglas Grahn, 
biolog i genetyk Komisji Ener
gii Atomowej w swoim rapor- 
Cle podkreślił, iż działanie 
Pyłu promieniotwórczego 
OkiC2nie skraca życie ludzkie. 
X ,,CZył on że J6(1611 “Roent- 
„ ’ (najmniejsza i najkrót- 
żvci Wka Promieni x) skraca 
Hur 6 luclzkie od dziesięciu do 
zatSieni dni‘ ' PmCTniCy 
śuziazi leni w ośrodkach do- 
ti: A?Zalnych Komisji Ener- 
.,„} “^owej i narażeni na

Nasze Ryzyko

Jeśliby zagęszczenie atmo
sfery pyłem< promieniotwór
czym Strontmm 90 osięgło 
“dopuszczalny stopień” (usta
lony przez naukowców ale 
obecnie daleko niższy w’ rze
czywistości), — to nasze ży
cie może być skrócone o 18 
dni w każdym roku.

Obydwa raporty podkreśla
ją jednak, że obliczenia te i 
zestawienia nie oparte są na 
organizmach ludzkich. Wnio
ski te wyciągnięto z doświad
czeń na myszach. Przeciw
działanie organizmów ludz
kich na groźbę pyłu promie- 
nitwórczego nie jest jeszcze 
dostatecznie znane.

Pod Nowym Badaniem Kongresu
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Alpiniści Polscy 
Zdobyli Wschodnią 
Ścianę Matterhornu

Genewa. (ŻW). — Dwaj al
piniści polscy, S. Biel i jego to
warzysz, dokonali wyjątkowo 
niebezpiecznej w obecnej po
rze roku wspinaczki, zdobywa
jąc wschodnią ścianę Mater- 
hornu w Alpach Szwajcarskich. 
Alpiniści polscy przygotowują 
się w Szwajcarii do wyprawy 
w Himalaje.

Według opinii doświadczo
nych przewodników szwajcar- 
zkich, jest to wielki sukces 
sportowy, gdyż dotąd udało się 
raz tylko zdobyć wschodnią 
ścianę Matterhornu.

Tysiączne Tłumy Polaków w Parku Humboldta

Pogrzeb Henryka 
Fukiera, Ostatniego 
Potomka Rodu

Warszawa (ŻW).—Na Cmen
tarzu Powązkowskim w War
szawie odbył się w dniu 30-go 
kwietnia pogrzeb 72-letniego 
Henryka M. Fukiera — zasłu
żonego nestora winiarstwa pol
skiego, ostatniego potomka ro
dziny Fukierów, która przez 
kilkaset lat prowadziła winiar
nię na Starym Mieście...............

W uroczystościach pogrzebo
wych obok najbliższej rodziny 
zmarłego, licznych przyjaciół 1 
mieszkańców stolicy wzięły u- 
dział delegacje winiarzy z wie
lu miast Polski, a między inny
mi z Torunia, Jeleniej Góry i 
Bydgoszczy.

Truman Odmawia

Mowy wygłosili—Gubernator Stratton, Mayor Daley 1 Senator Hu
bert Humphęey (D-Minn.), główny*mówca, oraz Prezes Związku 
Naród. Polskiego, mec. Karol Rozmarek, który był Przewodniczą
cym Programu. Zdjęcia powyższego dokonano przed dojściem po
chodu do pomnika jak i przed rozpoczęciem programu.

(Klisza Chicago Tribune).

150 tysięcy Polonii Chicagoskiej wzięło udział w tegorocznej 
Manifestacji 3-Majowej, urządzonej pod pomnikiem Kościuszki. 
Po wspaniałej paraowe wzdłuż ulic Augusta i Division wszyscy, 
ramię przy ramieniu stanęli dookoła pomnika Tadeusza Kościuszki, 
naprzeciw estrady, na której znajdowali się zaproszeni goście ho
norowi i przedstawiciele urzędów w mieście i organizacyj polskich.

strów spraw zagranicznych 
szczytówek”, Lloyd odrzekł: 
“Mam taką nadzieję. Musimy 
postępować powoli do więk
szej ogólnej zgody, na której 
osiągnięcie potrzeba czasu.”
Odpowiedź Na Krytycyzm 
Amerykański

Lloyd odpowiedział także 
na krytycyzm amerykański, 
że Wielka Brytania jest zbyt 
giętka w swych oświadcze
niach.” Ja myślę — ciągnął 
min. Lloyd — “że jesteśmy 
nieugięci w sprawach zasad
niczych, lecz jednocześnie 
jesteśmy gotowi do stania się 
elastycznymi na punkcie de
tali, jak i do zachowania 
cierpliwości w rokowaniach.”

“Appeasement polega na 
pewno na oddaniu czegoś, gdy 
dochodzi do niego pod wpły
wem słabości lub strachu” — 
dodał Lloyd. “My nie boimy 
się, ani nie jesteśmy słabymi.”

“Prawdziwe rozwiąz a n i e 
problemu berlińskiego” — za
konkludował Lloyd — “leży 
w zjednoczeniu Niemiec.”

Były premier brytyjski 
Attlee, obecnie członek Izby 
Lordów, powiedział wczoraj 

Washington. (UPI) —Były 
prezydent Harry S. Truman i 
uchylił się od przyjęcia zapro-f 
szenia na obiad w Białym Do- ’ 
mu, jaki na cześć byłego pre
miera brytyjskiego, Winstonaj 
Churchilla, wystawia prezy
dent Eisenhower.

0 Nową Komisję
Washington. (UPI) — Sen. 

Hubert H. Humphrey (D.-j 
Minn.) zgłosił dziś projekt; 
ustawy przewidujący powoła-, 
nie do życia specjalnej komi
sji, która ma ustalić czy było
by rzeczą wskazaną dołączyć; 
do rządu Departament Nauk 
i Technologii.

na sesji: “Chociaż jestem za 
konferencją na szczycie, , to 
jednak uważam, że przejście 
się trochę po podnóżach gór 
byłoby jednakowo pożytecz
ne.”
Groźba Panga 
i Nadzieja Spaaka

Natomiast w Dreźnie prze
mawiał wczoraj marszałek 
Peng Teh-huai, minister o- 
brony komunistycznego reżi
mu chińskiego, przybyły do 
komunistycznych Wschodnich 
Niemiec z konferencji w War
szawie. Peng ostrzegł Za
chód, że “komuniści chińscy 
pójdą ze Związkiem Sowie
ckim jak jeden mąż w razie 
jakiegokolwiek ataku krajów 
imperialistycznych.” Komu
nistyczne Chiny — dał do zro
zumienia Peng — uderzą w 
Azji, jeśli dojdzie do kon
fliktu na tle Berlina, to zna
czy jeśli mocarstwa zachodnie 
nie skapitulują przed sowie
ckimi dyktatami i dojdzie do 
starcia.

W tym czasie w Londynie 
przemawiał p. Paul-H e n r i 
Spaak, sekretarz generalny 
NATO. Oświadczył on, iż 
Zachód powinien iść do Gene
wy z nadzieją sukcesu, ale sta
nowczo bez odwrotu. Z Ros
janami należy mówić “wy
raźnie", aby wiedzieli gdzie 
stoimy i od czego nie zamie
rzamy odstąpić.

WICEPREZESKA DYMEK I GUB. STRATTON— ZŁOŻENIE WIEŃCA. — Jednym s czołowych mo
mentów w czasie Manifestacji w Parku Humboldta było złożenie wieńca u stóp pomnika Bohatera 
Dwóch Światów Gen. Tadeusza Kościuszki. Wieniec z kwiatów o białoczerwonych kolorach złożyli 
Wiceprezeska Związku Naród. Polskiego i Przewodnicząca Manifestacji p. Franciszka Dymek oraz 
Gubernator Stanu Illinois, Stratton, w asyście Sen. Hubert Humphrey (drugi z prawej). W Grupie 
asystującej stoją od lewej—Korni sarka 13 Okr, ZNP Rozalia Wójcik, Komisarz 12 Okr. ZNP Fr. 
Jendryaszek, Komisarka 12 Okr. ZNP Maria Gierut-Szeląg, — oraz Komisarz 13-go Okręgu ZNP 
ZNP Walenty Kożuch. (Klisza Chicago Sun-Times).

Anglików Martwi 
Radioaktywny 
Opad w Danii

Londyn. (UPI) — Wykry
cie radioaktywnego opadu z 
deszczem na wyspie duńskiej 
Saltholm spowodowało niela- 
da zmartwienie w Wielkiej 
Brytanii, jakim premier Mac
millan nie omieszkał podzielić 
się z parlamentem.

Władze duńskie zabroniły 
mieszkańcom tej wyspy picia 
wody deszczowej, dopóki nie 
będzie odkażona, ponieważ ra
dioaktywne skażenie przekra
cza “granicę bezpieczeństwa.” 
Dzisiaj woda do. picia jest 
tam importowana z innych 
wysp.

Te radioaktywne opady po
chodzą z sowieckich eksplozyj 
nuklearnych na zapadłej Sy
berii.

To Nid - U Nas
Jest Gorzej!

Rio de Janeiro. (UPI) — 
Brazylijski poczmistrz gene
ralny lekceważącym rusze
niem ramion zbył wiadomość 
donoszącą, że jeden listonosz 
w Stanach Zjed., który wczo
raj przeszedł na emeryturę, 
był dziesięciokrotnie pokąsany 
przez psy podczas roznoszenia 
listów.

“U nas”, —- mówił pocz
mistrz Angelico Loureiso — 
“na zamiejskich listonoszów 
często rzucają się jaguary.”

Bombardowanie
Tapei. — (UPI) — Komu

nistyczna artyleria z główne
go lądu chińskiego zbombar
dowała dzisiaj “lekko” wyspy 
Quemoy, otworzywszy ogień 
po 8-dniowej przerwie.

Rezygnacja
Londyn. — (UPI) — Radio

stacja w Amman, stolicy Jor
danii, podała o ustąpieniu 
premiera’ Samira El Rifai, 60- 
letniego “silnego męża stanu” 
w rządzie króla Husseina.

wać “wielkich wyników 
narad genewskich.

Równocześnie z Białego Do
mu wyszła wiadomość, że na 
polecenie prezydenta Eisen
howera, ambasador Stanów 
Zjednocz, do Rosji, Llewelyn 
Thompson odbył wczoraj z so
wieckim premierem Nikitą 
Chruszczowem 75-minutową 
rozmowę podczas której do
magał się ujawnienia losu je
denastu lotników amerykań
skich, zestrzelonych we wsześ- 
niu ubiegłego roku, gdy ich 
nieuzbrojony transportowiec 
zabłądził względnie był “zwa
biony” nad terytorium Rosji 
niedaleko od granicy turec
kiej.

Po rozbiciu transportowca, 
Rosjanie zwrócili Ameryka
nom sześć zwłok powiadając, 
że “nie wiedzą” o reszcie żoł
nierzy znajdujących się na 
transportowcu. 

Nie Spodziewać Się Zbyt Wiele 
Po Genewie, Mówią Rzeczoznawcy 
Herter Składa Dziś Senackiemu Komitetowi 

Spraw Zagranicznych Swe Sprawozdanie 
Washington. — (UPI).—Se

kretarz stanu, Christian A. 
Herter zeznaje dziś przed se
nackim komitetem spraw za
granicznych. Ma on senato
rom wyjaśnić w szczegółach, 
jakie stanowisko zajmie wiel
ka czwórka zachodu (U.S., 
Anglia, Francja i Niemcy Za
chodnie) na genewskiej kon
ferencji wielkiej czwórki 
światowej U.S., Anglia, Fran
cja i Rosja) rozpoczynającej 
się w przyszły wtorek.

Z Departamentu Stanu wy
szły dziś rano wiadomości, że 
Herter przedłoży Senatorom 
“osobistą ocenę sytuacji” — 
czy są jakie możliwości ugo
dy na genewskich naradach 
pomiędzy światem wolnym a 
obozem niewoli komunistycz- 

1 nej.
Dyplomatyczni obserwato

rzy stołeczni wręcz ostrzega
ją, że nie należy się spodzie-

Marszałek Peng Teh-huai Ostrzega, Ze 
Komuniści Chińscy Sa Gotowi Do Ataku 
Czerwone Chiny Uderzą w Azji, Jeżeli Zachód

Nie Skapituluje w Berlinie Przed Dyktata
mi Sowieckimi i Dojdzie Do Starcia

Londyn. (UPI)' — Brytyj
ski minister spraw zagranicz
nych Selwyn Lloyd, przema
wiając wczoraj wieczorem na 
programie telewizyjnym w 
Londynie, wyraził swe prze
widywanie osiągnięcia dosta
tecznego sukcesu w rozmo
wach między Wschodem i Za
chodem w Genewie do żywie
nia nadziei o nastąpieniu “od
wilży” w zimnej wojnie.

Lloyd nie spodziewa się 
wielkiego sukcesu na wstępie. 
Przewiduje jedynie “mały 
postęp” na konferencji mini
strów spraw zagranicznych, 
mających zebrać się w Gene
wie 11 maja. Ale ipo tym 
spotkaniu — mówił — dojdzie 
do konferencji na szczycie i 
“my odwrócimy falę”.

Zagadnięty, czy przewiduje 
całą “serię” spotkań mini-

Przewodniczyli 
Machrowicz 
i Puciński
W Senacie Przemó
wili Proxmire, Case, 
McNamara i Beal
Washington. — (ZPPA) — 

Kongres Stanów Zjednoczo
nych złożył wczoraj hołd na
rodowi polskiemu i uczcił 168 
rocznicę Konstytucji 3-go 
Maja.

Kongresman Roman Puciń
ski zarezerwował dwie go
dziny w Izbie Reprezentan
tów i przewodniczył podczas 
specjalnego programu poświę
conego Polsce.

Kongresman Tadeusz M. 
Machrowicz zajął podczas te
go . programu miejsce Mar
szałka Izby, Sama Raybum.
Walka o Wolność

Otwierając program prze
mówień, kong. Puciński pod
kreślił, że w całym kraju od
były się zeszłej niedzieli 
wielkie manifestacje Polonii 
Amerykańskiej, a największa 
z nich odbyła się w Chicago, 
gdzie w obchodzie majowym 
w Parku Humboldta wzięło 
udział ponad 150,000 osób.

Kongresman Puciński wy
kazał, że obchody te organizo
wane są, aby, przypomnieć 
światu, że naród polski, acz
kolwiek dziś przeżywający 
straszliwą krzywdę niewoli 
komunistycznej, — trwa nie
złomnie i walczy o prawa do 
wolności nadane mu Kon
stytucją 3 Maja.
Przyjaźń Dla Polski

Cały dwugodzinny, program 
był wzruszającą i niezapom
nianą manifestacją uczuć naj
serdeczniejszych dla Polski i 
dla narodu polskiego — od na
rodu amerykańskiego.

Przemówienia o Konstytu
cji Majowej, o wielkich za
sługach dziejowych narodu 
polskiego, o krzywdzie wy
rządzonej Polakom i o ko
nieczności przywrócenia Pol
sce pełnej wolności i niepod
ległości wygłosili Kongres- 
mani:—
Lista Mówców

Tadeusz Machrowicz, John. 
McCormack, Gordon Mc- 
Dough, Sidney Yates, Melvin 
Laird, Daniel Flood, Martha 
Griffits, Myron Georg, James 
Van Zandt, James Burke, 
George Wallhauser, Hugh 
Addonizio, William Barrett, 
Leonard Farbstein, Charles 
Boyle, Hames Byrne, Emanuel 
Celler, Laurence Curtis, 
James Delaney, Isidore Dol
linger, Tadeusz Dulski, Wil
liam Green, Eugene Keogh, 
Jan Kluczyński, Ronald Libo- 
nati, Ray Madden, Chester 
Merrow, William Moorehead, 
William Murphy, James 
Roosevelt, Daniel Rostenkow- 
ski, Leonard Wolf, Aime For- 
and. Dominic Daniels, Edward 
Derwiński, Emilio Daddario, 
Elmer Holland, Alvin Bent
ley, John Monegan, Samuel 
Stratton, John Ray, John 
Brademas, Barratt O’Hara, 
Marguerite Church, Edith 
Nelson, Robert Barry, Frank 
Thompson, Victor Anfuso, 
William Broomfield, Donald 
Irwin i wielu innych.

Senat w dniu wczorajszym 
nie obradował.

Natomiast w piątek przemó
wienia o Konstytucji Majowej 
wygłosili senatorzy: — Pat 
McNamara, Glenn Ball, Wil
liam Proxmire i Clifford 
Chase.

—Karol Burke

Zdumiewający Postęp
Washington. (UPI) — Se

kretarz Departamentu Obro
ny, Neil H. McElroy zapo
wiedział dzisiaj senackiemu 
subkomitetowi w y d atkowań 
obronnych, że na tajnej sesji 
ujawni “zdumiewający” prze
łom naukowy w programie 
obrony narodowej. — Wiado
mość ta jest na razie ściśle 
tajna i nie będzie ogłoszona.

—DLACZEGO, 
—NAJWIĘCEJ 
—POŻARÓW 
—W CHICAGO?

♦ ♦ ♦
Ostatni pożar szkoły w ro

ku ub. w Chicago, w którym 
89 dzieci zginęło w ciągu pół 
godziny, uczynił wielkie wra
żenie na całym świecie. Prze
prowadzone statystyki wyka
zały, że nigdzie indziej nie ma 
tyle pożarów co w Stanach 
Zjednoczonych, gdzie liczba 
ich jest 6 razy większa aniżeli 
w całej Europie.

+ ♦ ♦
Codziennie bowiem w Sta

nach Zjednoczonych ogień 
powstaje w około 1,300 do
mach prywatnych, przeszło 70 
pożarów wybucha w szkołach, 
a 40 w hotelach.

* .* * *Rocznie ginie od ognia śre
dnio 11,000 osób, a szkody ma
terialne spowodowane przez 
ogień wynoszą około biliona 
dolarów.

♦ ♦ ♦
Dlaczego takie klęski w naj

nowocześniejszym kraju świa
ta? Przyczyna leży przede 
wszystkim w łatwopalnym su
rowcu budowlanym, a następ
nie w dużej ilości przedmio
tów łatwopalnych, którymi 
przeciętny Amerykanin ozda
bia swoje mieszkanie.

♦ ♦ ♦
Architekci używają co pra

wda w budownictwie dużych 
ilości żelaza, kamienia i sta
li, ale podłogi są z drzewa, a 
ściany bardzo często pokryte 
są drzewem. Modne są także 
dywany i kilimy różnego ro- 
d*aiu, jak również firanki 
2 łatwopalnych tkanin i meble 
w°skowane. — Wszystko to 
sPrzyja bardzo powstawaniu 
ognia.

7j kucane nieopatrzenie na 
enuę niedopałki papierosów 

niJ'pSoV wylyn P°WSta* 
aparaty elektry^ee 
się, ze w każdym domu znaj. 
dują się średnio 5:1 aparaty 
elektryczne do SosPo(jarstwa 
domowego i ze są One cz 
używane, co obciąża bar<jz0 
sieć elektryczną. przewodv 
tej ostatniej przechodzą poj 
drewnianymi obiciami ścian 
czy też pod kili™8’™1 > łatwo 
powodują ogień. *’ Jednym 
tylko roku, od 1952 © 1953, 
ilość pożarów zwiększyła się 
o 187 procent.

+ ♦ ♦
Ponieważ w Ameryce wszj- 

stkie meble, a nawet rzeczy 
osobiste są ubezpieczone prze
to dużo jest wypadków 
domego podpalania. Od 1929 r. 
przeszło 10,000 podpalaczy zo
stało już zaaresztowanych i U- 
karanych.

4-
Według statystyki 74 proc, 

osób, które giną w pożarach, 
umiera na skutek uduszenia 
gazami powstałymi z palema 
przedmiotów domowych, jak 
wełniane dywany, papiery, 
futra itp.

♦ ♦ +
Z ostatnich najgroźniejszych 

pożarów w- Ameryce był po
żar w “Cocoanut Grove", 
w dniu 28 grudnia, 1948 roku.

(Dokończenie na str. 2-ej)
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WINA i KARA
Powieść s życia wielkomiejskiego

DZIEJE NIESZCZĘŚLIWEJ KOBIETY
Napisał H. M.

221------------- (Ciąg dalszy)
Z wielką, ostrożnością włożył rękę do kieszeni, aby wy

ciągnąć chusteczkę. Musiał uczynić to tak zgrabnie, aby 
portiery się nie poruszyły, bo przestrzeń między oknem, a 
portierami była szczupła. Jeden ruch niezręczny, dotknię
cie szyby okna, lub poruszenie kotarą, zdradziłoby jego 
kryjówkę.

Mimo przeszkód, miał Bodeński już wkrótce chustecz
kę w ręku. Jeszcze raz spojrzał otworem między portiera
mi, aby dokładnie zmierzyć odległość do drzwi, gdy niespo
dziewanie drżwi się rozwarły i w tej samej chwili wszedł 
do kancelarii pan Różański.

Od Wczoraj 
Do Dzisiaj

* (Dokończenie ze str 1-ej) 
Był to luksusowy klub, gdzie 
jedna ze scen przeznaczonych 
na przedstawienia została 
przeobrażona w kącik tropi
kalny. Ogień spowodowała za
pałka rzucona nieopatrznie 
w pobliżu łatwopalnych, sztu
cznych liści palm, a przepeł
niona wyziewami alkoholo
wymi atmosfera ułatwiała 
jeszcze rozszerzenie się ognia. 
W wypadku tym zginęło 498 
osób, z których przeszło 
100 zostało zgniecionych w 
drzwiach, otwierających się 
do wewnątrz.

❖ * *
Jedna minuta, później, a Bodeński byłby mu wpadł 

w ramiona. Nic dziwnego, że hrabia poczuł gwałtowniejsze 
bicie swego serca.

Różański przekręcił taster elektryczny i cały pokój 
rozjaśnił się blaskiem kilku lampek żarowych. Następnie 
wyciągnął z kieszeni pęk kluczyków- na kółku i przystąpił 
do kasy wertheimowskiej. Bodeński widząc dokładnie, że 
Różański wyjął z kasy paczkę banknotów i trochę czeków 
pieniężnych.

Zamknął kasę, podszedł od swego biurka 1 otworzył 
jednym z kluczyków małą szufladę. Chwilę w niej szukał, 
aż wreszcie wyjął dwa dość podobne do siebie, używane już 
portfele.

Do jednego portfelu wsunął większą część dobytych z 
kasy banknotów, do drugiego włożył kilka tylko not pie
niężnych i trochę czeków,

Ten drugi portfel zostawił na biurku, natomiast pierw- 
szyć z pokaźną kwotą pieniędzy, włożył do kieszeni i wyszedł.

Uczynił więc dokładnie wszystko tak, jak mu poradził 
Bodeński.

Hrabia namyślał się, czyby teraz nie była stosowna 
pora do wykonania zamiaru i wymknięcia się z pokoju, 
gdy spostrzegł, że dywan, pokrywający szezlong, porusza 
się lekko. Bezpośrednio potem dywan został odrzucony na 
bok, a z pod niego podniósł się z kolan czarnobrody nie
znajomy.

W dwuch krokach stanął przy biurku. W okamgnieniu 
otworzył portfel i zbadał jego zawartość.

Potrząsając z niezadowoleniem rzucił portfelem o biur
ko. Widocznie był niezadowolony-tym, co w nim się znaj
dowało.

Następnie wziął do ręki kółko z kluczykami, pozosta
wione również przez Różańskiego na biurku, czego Bodeń
ski początkowo nie zauważył.

Wstrzymując oddech wpatrywał się hrabia co będzie 
dalej robił obcy. Ten zbadał kluczyki, poczem skierował 
kroki ku żelaznej kasie.

Ale w połowie drogi przystanął i zamyślał się. Po krót
kiej przerwie, wrócił mężczyzna, mrucząc coś niezrozumia
łego pod nosem, ku biurkowi i położył na nlem kluczyki, 
które jednak wsunął pod plik papierów, nagromadzonych 
z boku.

W dwie minuty później zniknął ponownie pod dywa- 
ne szeslongu.

— Co to ma znaczyć? — pytał samego siebie Bodeń
ski. — Że pogardził drobną sumą pieniędzy, znajdujących 
się w pozostawionym przez Różańskiego portfelu, w tym nie 
było ostatecznie nic dziwnego. Ale dla czego skrył się po 
raz drugi pod dywan?

Czy uważał, że stosowny moment do wykonania na-1 
kreślonego sobie planu, jeszcze nie nadszedł? Na co ocze
kiwał w dalszym ciągu?

Bodeński nie myślał już o opuszczeniu kancelarii. Nie 
tylko wstrzymywała go od tego zrozumiała ciekawość, 
pragnął bowiem przekonać się, jakie są zamiary nieznajo
mego — lecz przyszło mu również na myśl, że z całej hi
storii będzie mógł zapewne wyciągnąć dla siebie korzyść 
materialną. Wykonanie planu pozostawił obcemu, ale uwa
żał, że nie Jest rzeczą konieczną, aby on cały zysk dla sie
bie zagarnął. Bodeński miał wielką ochotę podzielić się z 
nim łupem.

Czas czekania wydawał się Bodeńskiemu wiecznością, 
gdyż był skazany na zachowywanie zupełnego spokoju nie 
mógł poruszyć ani ręką, w obawie, aby nie zdradził swej kry
jówki za kotarą.

A przecież upłynął kwadrans, od odejścia Różań
skiego, gdy zjawił się w kancelarii ponownie. Prędko wyjął z 
kieszeni portfel i wrzucił go do otwartej szuflady biurka, 
natomiast schował do marynarki ów drugi portfel, z drobną 
kwotą pieniężną. Uczyniwszy tą zamianę opuścił zaraz 
pokój.

Kluczy na biurku, ukrytych pod papierami nie szukał, 
widocznie sobie o nich zapomniał.

Ledwie Bożański zniknął za drzwiami, czarnobrody stał 
już na nogach. Najpierw zaryglował drzwi pd wewnątrz, 
aby przeszkodzić czyjejkolwiek nagłej wizycie. Zabezpie
czywszy się w ten sposób zaświecił z podziwu godną zuchwa
łością elektrykę, skręconą przez Bożańskiego, przy opusz
czeniu pokoju.

Za chwilę miał już w ręku portfel, wyładowany bank
notami. Oczy zaświeciły mu się chciwie.

— Dwa... trzy.... cztery tysiące!... —- liczył pod nosem, 
przesuwając w palcach banknoty.

Z miną zadowoloną ulokował pieniądze w swej kieszeni. 
Dokonawszy tak łatwego łupu, przystąpił do dalszej 

akcji. Z kluczykami w ręku, zbliżył się na palcach do kasy 
wertheimowskiej.

Dobieranie kluczyków nie trwało dwuch minut poczem 
odsunął ciężkie, żelazne drzwi szafy pieniężnej.

Otwarłszy kasę żelazną, napełniał z pośpiechem swe 
kieszenie.

Szczęście mu sprzyjało, bo przed nim leżało na półkach 
kasy dużo złota i banknotów, więcej niż się zapewne spo
dziewał.

Obu rękami zgarniał pieniądze i zapychał niemi kie
szenie.

Złodziej był tak bardzo zajęty “pracą”, że stracił do
tychczasową swą ostrożność i przestał się interesować 
co się w koło niego dzieje.. Nie zauważył też, że portiery u 
jednego okna poruszyły się dość silniej co nie mogło być 
następstwem przeciągu wietrzą.

Obładowawsz}r się, ile tylko mógł, nieznajomy zatrza
snął drzwi i wyjął klucze z zamku, które położył na dawnym 
miejscu, na biurku.

(Ciąg dalszy nastąpi)

W dniu 7 grudnia, 1956 r., 
spalił się hotel “Winecoff” 
w Atlancie (stan Georgia). 
Ogień powstał tam również 
od papierosa, upuszczonego 
przez jednego z klientów na 
materac. W kilku minutach 
spłonęło umeblowanie pokoju 
i ogień rozniósł się po całym 
hotelu. 119 osób zostało spa
lonych lub uduszonych od dy
mu. a 25 zabiło się skacząc 
z okien.

♦ * ♦
Szkół spaliło się w ostatnich 

50 latach 56, a zginęło w nich 
726 uczniów i nauczycieli.

♦ ♦ ♦
Z miast Stanów Zjedn. naj

częściej nawiedzanym przez 
ogień jest Chicago. W 1871 r. 
pożar zamienił całe to miasto 
w olbrzymie ognisko, które 
płonęło przez 25 godzin, po
wodując śmierć 300 osób i 200 
milionowe straty.

♦ ♦ ♦
Można by wymienić wiele 

innych jeszcze pożarów, po
wstałych w naszym mieście, 
wszystkich równie groźnych 
w następstwach. O ile jednak 
stwierdzono, że częstym ich 
powodem są niedopałki papie
rosów i zapałek, to niemniej 
prawdą jest, że pożary po- 
wstają również w wyniku 
zbyt dużej ilości łatwopal
nych przedmiotów w miesz
kaniach, a w budynkach pu
blicznych z powodu drzwi 
otwierających się do środka.

♦ ♦ ♦
Małe zmiany w urządze

niach domów pozwoliłyby na 
ograniczenie pożarów i unik
nięcie wielkich katastrof jakie 
one powodują. Jakkolwiek 
jednak wydaje się to dziwne, 
lekceważy się wciąż, w tym 
najbardziej nowoczesnym w 
świecie kraju, najelementar- 
niejsze zasady bezpieczeń
stwa.

W Pół Wielkościach
PRINTED PATTERN
4602

SIZES
I4%-24%

Wzór 4602
Sukienka która nada smuklej- 

szego wyglądu figurze. Może być 
z rękawkami lub bez. Bardzo 
praktyczna na teraz i na lato, 
szczególnie gdy do zrobienia lej 
użyjecie materiału który nie wy
maga prasowania.

Wzór 4602 można nabyć w wiel
kościach 14%, 16%, 18%, 20%, 
22%, 24%. Na wielk. 16% potrze
ba 4% jarda 35 cal. materiału.

Cena wzoru 35 centów Należy- 
tość orosimy nadsyłać w srebrze 
lub w 4c znaczkach pocztowych 
(lecz me airmail) Z Kanady go
tówkę

Wypełnij cle ten kupon przy 
zamawianiu wzorów, adresu
jąc: — Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Ave.. Chicago 
22. Illinois.
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dziennika- 
się wraże- 
Konkursu 
twórczości

Londyn (UPI). — Sowiecki 
naukowiec, Ewald Mustel w 
przemówieniu radiowym wy
raził dziś przekonanie, że Ro
sja dotrze do księżyca i do in
nych planet.naszego systemu 
słonecznego podczas obecnej 
siedmiolatki gospodarczej za
rządzonej przez Nikitę Chru- 
szczowa.

Washington. (UPI) — In
stytut Smithsonian wysyła 
specjalną wyprawę do odna
lezienia zatopionego miasta 
Port Royal na Jamajce. Mia
sto to było właściwie jaskinią 
zbójów morskich i, zdaniem 
historyków, należało do “naj
grzeczniejszych miast w świę
cie”. Skutkiem trzęsienia zie
mi, to gniazdo gzechu i rozpu- 
szy wpadła w głębiny morskie 
w roku 1692. Wyprawa spo
dziewa się tam odkryć wiele 
pirackiego złota.

Selenologowie 
Zachowali Się 

Jako Lunatycy

Adl eS ••••••• MiiHuKiftauMaMiUiai

Dziennik Związkowy — 1201 N. Milwaukee Ave.. Chicago 2X III.

wała wystrzały rakiet Thor- 
Able i Atlas-Able w stronę 
Wenus z “kapsułami” teleme
trycznymi już w dniach 3 i 4 
czerwca, br.

Dr. Abe Silverstein, dyrek
tor lotów przestworzy przy 
NASA wyjaśnił dziś rano, że 
“trudności mechaniczne tak w 
samych rakietach, jakoteż i w 
kapsułach obserwacyjne tele
metrycznych uniemożliwiają 
planowane wystrzały.

Ujawnił też, że w kwietniu 
odwołano uplanowany wy
strzał ‘-księżyca” w podłużne 
obloty naokoło świata. Księ
życ ten w eliptycznym biegu 
miał docierać na odległość 
30.000 nnl od ziemi. Projekt 
ten trzymano w tajemnicy i 
dopiero dziś ujawniono jego 
zaniechanie.

Następne wystrzały rakiet 
i “kapsuł” amerykańskich w 
stronę planet mają się odbyć 
13 i 14 czerwca, aż w roku 
1961-szym.

my z procesów, ze śledztw itd.) 
Treść utworów winna być zwią
zana tematycznie z działalnością 
organów MO i służby bezpieczeń
stwa oraz jej funkcjonariuszów.

Konkurs otwarty jest dla wszy
stkich, bez ograniczenia. Mogą 
wziąć w nim udział zarówno za
wodowi literaci i dziennikarze, w 
kraju 1 zagranicą, jak i wszyst
kie osoby, które kiedykolwiek ze
tknęły się osobiście z MO i UB, 
to znaczy: byli więźniowie, aktual
ni więźniowie, funkcjonariusze 
UB w służbie czynnej lulb na eme
ryturze, etc.

W Konkursie mogą wziąć udział 
również obywatele innych demo
kracji ludowych. W tych wypad
kach rękopisy mogą być składane 
w ich ojczystych językach.

Redakcja Kultury gwarantuje 
nieujawnienie nazwisk tych auto
rów, którzy to sobie zastrzegą.

Utwory konkursowe należy nad
syłać do dnia 1 grudnia 1959 r. 
na adres Redakcji KULTURY: 91, 
Avenue de Poissy MATSONS LAF- 
FITTE (S. et O.), France.

Redakcja KULTURY zastrzega 
sobie prawo druku i tłumaczenia 
na obce języki prac nagrodzonych 
oraz pierwszeństwo druku i tłuma
czenia utworów nie wyróżnio
nych w KONKURSIE.
Nagrody Konkursu “Kultury”

I nagroda — 250,000 frs., II na
groda — 150,000 frs., III nagroda 
— 100,000 frs.

Autorzy prac nie wyróżnionych, 
ale wydrukowanych otrzymają ho
noraria według ogólnie przyjętych 
stawek.

Washington (UPI).—Trud
ności natury technicznej zmu
siły naukowców i inżynierów 
amerykańskich do odwołania 
trzech wystrzałów rakieto
wych w stronę Wenus, plano
wanych na obecną wiosnę.

Krajowa administracja lot
nictwa i przestrzeni—NASA 
(National Aeronautics and 
Space Administration) piano-

SEACOAST SAVINGS 
& LOAN ASS’N 

Del Mar, Calif.

. . . Arcydzieła
Literatury Polskiej

fiarnie na rzecz Polski i Po
lonii pracującą małżonką, jest 
uczonym i badaczem w dzie
dzinie wykrycia i zastosowa
nia środków i metody do zwal
czania uśmiercającej “bez
bronną ludzkość” choroby 
raka.

American Cancer Society 
ogłosiło w ubiegłym miesiącu 
wydanie ponad $2,350,000 w 
124-ch kolejnych nagrodach 
dla uczonych, wynalazców i 
wybitnych lekarzy, za ciągłe 
studia i mozolną ciężką pracę 
w laboratoriach i uniwersyte
tach, na badanie rozwoju i 
metod lecznictwa dotkniętych 
tą nieuleczalną i trapiącą 
żywe organizmy ludzi i zwie
rząt chorobą raka.

Pan prof. dr. M. Laskowski, 
urodzony i wychowany w Pol
sce, gdzie już przed II wojną 
światową piastował wysokie 
stanowisko profesora Uniwer
sytetu w Warszawie, otrzymał 
nagrodę w wysokości $11,097, 
która pozwala mu nadal odda
wać się umiłowanej przez sie
bie dziedzinie z zakresu bio
chemii.

Nie-Boska 
Komedja

Milwaukee. (UP) — Ame
rykańskie Towarzystwo do 
Zwalczania Raka przyznało 
wysoką nagrodę pieniężną, o- 
raz specjalne wyróżnienie dla 
polskiego uczonego, mieszkań
ca Milwaukee i wykładowcy 
na Uniwersytecie Marquette, 
.prof. dr. Michała Laskowskie
go-

Znany szerokim rzeszom 
miejscowej Polonii z całego 
zakresu prac społecznych, któ
rym się z sercem i znajomo
ścią środowiska udziela, prof, 
dr. M. Laskowski wraz z o- FREE

L.T0 YOU A

Wytaijcie ten kupon przy 
zamawianiu wzorów adresu
jąc: — Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Ave._ Chicago 
22. Illinois.

Ogłoszenie tego wymownego 
konkursu ukazało się w najpoważ
niejszym miesięczniku literackim 
w kraju — w ’Twórczości” Nr. 2, 
luty 1959.

Najbardziej charakterystyczną 
cechą powyższego konkursu jest 
ograniczenie go wyłącznie do za
wodowych literatów i 
rzy. Nie można oprzeć 
niu, że inicjatorom
idzie o wskrzeszenie
literackiej w stylu “Felka Oko
nia” Iwaszkiewicza, “Towarzy
szom z Bezpieczeństwa Manda-
liana czy opowiadań Putramenta.

Wspomniany Konkurs nie jest 
zresztą faktem odosobnionym. — 
Jednocześnie zaostrza się cenzura 
mnożą się wizyty "uprzejmych 
panów” namawiających do dono
sów i “obywatelskiej współpra
cy” z UB, itp. Trzeba więc przy
pomnieć i społeczeństwu i światu 
jakże niedawną przeszłość i czym 
grozi “nawrót”.

Mając to na względzie KULTU
RA przyłącza się do inicjatywy 
Ministerstwa Spraw Wewnętrz
nych i ze swej strony ogłasza 

Konkurs Literacki 
na utwór prozą (powieść, zbiór 
opowiadań, wspomnienia, pamięt-

Miasto Watykańskie. (UPI). 
— Papież Jan XXIII poddał o- 
strej krytyce robotników 
chrześcijaskich, którym się 
zdaje, że przez łączenie się z 
siłami komunizmu osiągnę, 
sprawiedliwość społeczną.

W swym przemówieniu do 
zebranych wczoraj w bazylice 
św. Piotra około 40,000 ro
botników włoskich na temat 
rozwiązania problemów ro
botniczych i innych. Papież 
oświadczył, że w tym kierun
ku pożądanego celu nie osią
gnie się “przez nienawiść kla
sową, ale przez stosowanie w 
życiu zasad ewangelicznych.”

Zwiąek Włoskich Robotni
ków Kato lickich podążył 
wczoraj tłumnie do Watyka
nu, na specjalne nabożeństwo 
z okazji przypadającego w 
dniu Igo maja Świętego Ro
botnika.

“Nie traćcie otuchy, moi 
synowie” — mówi Ojciec św. 
do robotników. — “Bóg jest 
z wami i wie jak was popro
wadzić naprzód. I wiedzcie 
również, że Papież Jest z wa
mi.”

Zajęcza Przynęta
San Fernando, Calif, (UPI) 

7- Gary L. Seybert, }at 21, 
żył się przed policją, iż “nie 
a nic” nie wiedział, że w jego 
ogródku rośnie marijuana. 
Powiedział, że nasiona dał mu 
jakiś człowiek obcy, powiada
jąc, że wyrośnie z nich zna
komita przynętą na zające.

Tokio. (UPI)—Z komunika
tów radia pekińskiego-wynika, 
iż reżim komunistów chiń
skich przeszedł na całym fron
cie do gwałtownego ataku pro
pagandowego na indyjskiego 
premiera Nehru za udzielenie 
azylu zbiegłemu z Tybetu Da
lai Lamie przed terrorem 
armii chińskiej oraz za wygło
szone zaprzeczenia podaniom 
pekińskim o “porwaniu” Dalai 
Lamy przez “imperialistów 
zachodnich”.

Stany Zjednoczone Odkładają Swe 
Wystrzały Rakiet w Stronę Wenus 
Moskale Spodziewają Się Dotrzeć Do Planet

Podczas Obecnej Siedmiolatki

Washington. (UPI) — Na 
zebraniu Krajowej Akademii 
Nauk, — “seleno logowi e”, 
czyli, z polska mówiąc, nie- 
boznawcy, zapadli na pewne
go rodzaju odurzenia luna
tyczne.

Kłótnie zaczął astronom G. 
P. Kiper z Williams Bay, Wis., 
który naukowo dowodził, że 
przed pięcioma bilionami lat 
nasz miesiąc był ognistą kulą 
rozpłynionych gorącem me
tali i dzisiejszą formę przy
brał stopniowym oziębianiem 
się. Na to odpowiedział dr. 
Harold Urey, chemik z Cali- 
fornii, że to nie prawda: — 
księżyc był początkowo “zbie
gowiskiem” meteorytów, któ
re się coraz mocniej trzymały 
kuipy, aż stworzyły jedną ca
łość.

W tych zapatrywaniach 
nie ustępowali.

Spór rozjątrzył dr. Thomas 
Gold, który zapytał, jakim 
sposobem powstała na księ
życu plama Linussa? . . . 
“Plamę” tę astromonowie roz
maicie określają: — jako głę
bokie wydrążenie w księżycu, 
jako kopiec, jak krater i jako 
górę z dziurą w środku. I 
znowu się zaczęto kłócić.

Oliwy do ognia dolał so
wiecki astronom, N. A. Kuzy- 
rew, który powiada, że “nie
dawno” odkrył spektograficz- 
nie wybuchy wulkanowe na 
księżycu. Gold powątpiewał, 
czy Kuzyrew “wogóle cośkol
wiek widział”. Urey bronił 
Kuzyrewa powiadając, że jeśli 
jego sprawozdanie jest oszust
wem, to wymagało ono nie
zwykłej pomysłowości. Gold 
się z tym nie zgadzał.

Uczeni zgodzili się tylko na 
jedną najłatwiejszą i niemoż
liwą do sprawdzenia “praw
dę”: — że nasz miesiąc po
wstał pięć bilionów lat temu, 
a w obecnej formie gapi się 
na ziemię od trzech bilionów 
lat.

Popularne wydanie w 
miękkiej oprawie opatrzo
ne wstępem i przypisami.

Rady Jana XXIII 
Dla Robotników 
WłoskichNehru Pod 

Atakiem Pekinu

ZA NOWE KONTA 
OSZCZĘDNOŚCIOWE NA 

$1,000 LUB WIĘCEJ
• Podarek wysyłany za otrzymane 

konto
• Ograniczenie jeden podarek na ro

dzinę oferta wygasa 10 kwietnia 
1959

• Procent płatny kwartalnie
• Każde konto ubezpieczone do $10,000 

przez Agencje Rządu St. Zjed.
• oszczędzajcie ooczta darmo 

opłata Pocztowa
• Konta otwarte do lOgo w miesiącu 

zarabiała od Igo.

OTWÓRZCIE
SWE

konto
teraz

Gdynia. (ŻW) — W dniu 
24 kwietnia — zgodnie z roz
kładem jazdy M.S. “Batory” 
wyruszył w drugą tegoroczną 
podróż do Montrealu.

Po zbadaniu stanu technicz- 
: nego statku w Gdyni, fachow
cy orzekli, że z naprawą drob
nych uszkodzeń -jakich “Ba
tory” doznał w poprzednim 
rejsie — można poczekać do 
momentu remontu statku 
stoczni w Kopenhadze, 
kilka miesięcy.

“Batory” zabrał na pokła
dzie 469 pasażerów do Kanady. 
Do Montrealu zawinie on 5 
maja, a do Polski powróci 18 
maja.

DZIENNIK 
związkowy 

1201 Milwaukee Ave.
Chicago 22, 111.

NA C. O. D. KSIĄŻEK
NIE WYSYŁAMY

Dr. Michał Laskowski, Odznaczony 
Za Studia Nad Chorobą Raka

“Batory” Płynie 
Do Montrealu

“Kultura” Ogłosiła Konkurs Literacki 
Na Utwór Prozą o "Robocie’ Bezpieki 

W Konkursie Mogą Wziąć Udział Tak Zawo
dowi Literaci i Dziennikarze, Jak i Wszyst
kie Osoby, Które Kiedykolwiek Zetknęły 
Się z “Robotą” Bezpieki, a Więc w Pierw
szym Rzędzie Byli Jej Więźniowie

“W związku z przypadającą wjniki lub dokumenty jak stenogra- 
dniu 7 października 1959 r. XV 
rocznicą powstania Milicji Oby
watelskiej i służby bezpieczeń
stwa, Ministerstwo Spraw We
wnętrznych przy współu dziale 
wydawnictw Ministerstwa Obro
ny Narodowej ogłasza, konkurs 
literacki na utwór w dziedzinie 
prozy (powieść, zbiór opowiadań, 
wspomnień, pamiętników lub u- 
twór sceniczny). Treść utworu 
winna być związana tematycznie 
z problematyką służby i działal
nością organów MO, służby bez
pieczeństwa oraz jej funkcjona
riuszów.

Nagrody konkursu: I nagroda 
— 30,000 zł., II nagroda — 20,000 
zł., III nagroda — 10,000 zł.

Ilość nagród w zależności od 
wyników konkursu może być po
większona.

Warunki konkursu: udział w 
konkursie mogą wziąć członkowie 
Związku Literatów Polskich i 
członkowie Stowarzyszenia Dzien
nikarzy Polskich.

Utwory konkursowe należy 
przesyłać do dnia 1 grudnia 1959 
r. na adres: Komenda Główna 
Milicji Obywatelskiej, Warszawa, 
ul. Puławska 148-150 z zaznacze
niem na kopercie “Konkurs Li
teracki na XV-lecie MO”.

Utwory należy przesyłać w ma
szynopisie opatrzonym godłem, 
nazwisko i adres autora dołączyć 
w zaklejonej kopercie. Maszyno
pisy nie będą zwracane. Wyniki 
konkursu zostaną ogłoszone na ła
mach prasy i w Radio w lutym 
1960 r.

Organizatorzy Konkursu za
strzegają prawo druku prac na
grodzonych, jak również pierw
szeństwo druku utworów nie wy
różnionych w Konkursie.

Komenda Główna Milicji Oby
watelskiej uczestnikom konkursu 
chętnie udostępni materiały dot. 
działalności Milicji i służby bez
pieczeństwa od początku jej ist
nienia, jak również udzieli się 
ewentualnych informacji, zwąza- 
nych z tematyką poszczególnych 
prac konkursowych.

W celu uzyskania materiałów 
względnie informacji należy zgła
szać się' do sekretarza jury, tel. 
47-420, Warszawa, ul. Puławska 
148-150. W miastach wojewódz
kich do Komend Wojewódzkich 
Milicji Obywatelskiej.”

 

KUPON NA SREBRO STOŁOWE
Cena $2.20 (z przesyłka $2.35)

No. 2923 5-go Maja, 1959
Za dołączone  ..........kuponów i $  gotówka
proszę mi przysłać następujące sztuki srebra z gwarancja:

Wzór 7339
Prześliczne nakrycie na TV, ra

dio, stół i mniejsze stoliki. Zrobie
nie wymaga dosyć dużo czasu ale 
nie będzie to czas zmarnowany, 
nakrycie takie bowiem wytrwa 
przez wiele, wiele lat a pochwa
łom nie będzie końca.

Wzór 7339 obejmuje dokładne 
wskazówki wyszydełkowania 22 
calowego nakrycia z bawełny 
Nr. 50, 25 cal. z bawełny Nr. 30 

a 38 cal. z kordonka.
Cena wzoru 35 centów Należy- 

tość prosimy nadsyłać w srebrze 
(ub w 4c znaczkach pocztowych 
(lecz nie airmail). Z Kanady go
tówkę

SEKR. STANU HERTER ODWIEDZIŁ SWĄ SZKOŁĘ W PARY
ŻU. — Korzystając ze swego pobytu w Paryżu, Sekretarz Stanu, 
Christian A. Herter odwiedził szkołę, do której uczęszczał będąc 
małym chłopcem. Urodził się on w Paryżu, a do Stanów Zjedno
czonych przyjechał wraz z rodzicami, gdy miał lat 9. Na zdję
ciu widzimy go w rozmowie z kierownikiem tej szkoły, Alsatian 
School, Georges’em Gailenne.

7339

8®

6 STAINLESS 
STEAK KNIVES
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Głuchoniemy 
Uchodźca z Polski 
Przybył Do N. Yorku

®°’ine Pochwały Stanowisko
K- s- “WISŁA” x Passaic

Onegdaj na 10tnisk<> Idlewild 
przybyło czte * “^"szyeh 
uchodźców z Foiski, morzy 
rttali prawo azylu w Niernczech 
a następnie dzięki pol_’
skiego Komitetu Imigracyjnego 
otrzymali wizy urt=racyjne 
Stanów Zjednoczonych w ramach. 
specjalnej ustawy dla uchodźców 
Politycznych. Jednym z ■nowoprzy. 
byłych b. AKowcem zaopiekowało 
si« Koło Armii Krajowej w New 
Yorku.

grupie tej znajduje się m^y 
Polak, Kazimierz Stróżewsk*, kto- 
ly rnimo ułomności — jest Sluc 
b,eihy — został dopuszczony 0 

i; Zjedn., dzięki zabiegom N«- 
’hitetu.

Stróżewski był kapitanem sp°r' 
i°Wym reprezentacyjnej drużyny 
Głuchoniemych w koszykówce — 
(basket ball).

Zabiegi Komitetu Imigracyjne* 
Go na miejscu w St. Zjedn., zmie
rzające do osiedlenia tego nie
szczęśliwego rodaka, znalazły nie- 
złychanie życzliwe echo wśród 
członków Klubu Sportowego “Wi
sła” w Passaic, N. J., który bez 
wzlędu na trudności wyraził go
towość zaopiekowania się Stró- 
żewskim po przyj eździe do tego 
kraju.

To wysoce ludzkie, a zarazem 
1 patriotyczne stanowisko spor
towców w Passaic zasługuje na 
pełne uznanie. Oby zachęciło ono 
inne nasze organizacje polonijne 
i uchodźcze do okazania podobnej 
gotowości w zaopiekowaniu się 
stale przyjeżdżającymi naszymi 
rodakami.

Wszelkich informacji w tym za
kresie, udzieli chętnie Polski Ko
mitet Imigracyjny (Polish Ameri
can Immigration and Relief Com
mittee), 25 St. Marks Place, New 
York 3, N. Y. (telefon ALgonąuin 
4-2240).

Iskierki z Pochodu i Obchodu
Konstytucji 3go Maja

Pogoda w niedzielę 3-go 
Maja, była piękna, wprost wy
marzona! Od wielu już lat nie 
mieliśmy tak słonecznego i 
ciepłego dnia. Radowały się 
serca gdy ranek powstał cie
pły i słoneczny i gdy pogoda 
idealna utrzymała się do koń
ca programu. Dopiero po za
kończeniu programu, gdy ol
brzymie tłumy które brały 
udział w programie w parku 
już zdążyły dostać się do do
mów, albo też znajdowali się 
w drodze, dopiero wówczas 
zaczął padać deszcz. Pod ko
niec programu niebo zaczęły 
zasłaniać czarne chmury, ale 
na szczęście deszcz nie spadł 
aż później pod wieczór.

Spełniła się pierwsza część 
przepowiedni na dalszą przy
szłość naszego “nie urzędowe- 
wego” Proroka od Pogody p. 
Franciszka Czyżewskiego z 
South Bend, Ind., który za
powiedział na pierwsze dnie 
maja piękną pogodę, a od po
łowy maja ulewne deszcze i 
zimno. Przepowiednie pogo
dy p. Czyżewskiego ukazują 
się w Dzienniku Związkowym 
od czasu do czasu.• * ♦

Gdy po inne lata w dzień 
Manifestacji Konstytucji 3-go 
Maja trzęśliśmy się od zimna, 
to w niedzielę ubiegłą ociera
liśmy pot rzęsiście spływają
cy z czoła.

Idealna pogoda wpłynęła i 
w dużej mierze na to że ulice 
przez które biegła trasa po
chodu, zapełnione były szczel
nie publicznością przygląda
jącą się pochodowi. Wprost 
niezliczone tłumy przygląda
ły się maszerującym aż pod 
pomnik generała Kościuszki.• * *

Pochód przedstawiał się im
ponująco. Dodatnią cechą po
chodu była ogromna ilość 
dziatwy biorącej udział w po
chodzie, czy to w kostiumach 
polskich, mundurkach szkol
nych, w kapelach i orkie
strach, czy też w mundurkach 
skautowskich i harcerskich.

Dziatwa i młodzież masze
rowała żwawo, dotrzymując 
kroku starszym prowadzącym 
pochód. Ponieważ na czele 
pochodu znajdowały się spec
jalne oddziały policji i stra
żaków chicagoskich, jak i 
wojskowych — dziatwa po
rządnie zmachała się ażeby 
dotrzymać kroku i nie opóź
niać całości pochodu.

W pochodzie znajdowały 
się dwie olbrzymich rozmie- 
rów flagi. Pierwszą niosły 
członkinie Stowarzysze
nia Dobroczyności przy ZNP, 
na czele z p. Stefanią Foszcz, 
jako przewodnicząca komite
tu flagi. Panie ubrane w biały 
strój sanitariuszek spisały się 
dzielnie i sądząc z dużej ilości 
banknotów przypiętych do 
flagi, zebrały poważny fun
dusz który został włączony 
do ogólnej zbiórki.

Sztandar niosły następujące 
panie: z Gminy 41 ZNP — 
Stefania Foszcz, przew. Kata- 
rzyna Foszcz, Ludwika 
Foszcz, D. Łukaszewska i M. 
Mazewska. Z Gminy 39 ZNP
— Zofia Dusik, L. Goryl, A. 
Koper, Julia Prochot, D. Wi- 
niecka, L. Wonsek, M. Glazer 
i M. Pawlikowska. Z Gminy 
120 — Eleonora Tragarz. Z 
Gminy 123 ZNP — M. Portier, 
Jadwiga Paściak, Maria Jach, 
S. Nykiel, M. Paczyńska, M. 
Myer, A. Rajm, F. Wiatrow- 
ska. Z Gm. 177 — Józefa Ser- 
winowska. Z Gminy 186-ej 
Z.N.P. — Eleanora Karczew
ska i Helena Cwynar. W 
zbiórce Trzecio Majowej po
mocą służyli przy flagach — 
Helena Romaszkiewicz, pp. T. 
Romaszkiewiczowie, Helena 
Koniuszewska, Zofia Dusik 
(Flaga 1-sza), Adela C. Clark, 
Jan Wojciechowski i J. Sosin 
(Flaga 2-ga.) — Komitet 
zbiórki z p. Wiktorią Kolman, 
przewodniczącą na czele 
wszystkim wymienionym 
składa serdeczne dzięki.

Flagę numer drugi w po
chodzie niosła młodzież z Chó
ru Młodzieży Okręgu 13-go 
ZNP, ubrana w polskie stroje 
Narodowe pod kierownict
wem Emilii Mucha i Zosi 
Czernek. Flagę niosły — z 
Gminy 120 — Zosia Czernek, 
przew., Emilia Czernek, Emi
lia Mucha, Elaine Lipińska, 
Maria Fólwarska, Marian Ko
zak, Halina Grabiec i Cecylia 
Wazdrag. Z Gminy 177 — 
Wanda Mahal. Helena Brusz, 
Danka Rzewuska, Teresa Pro
kop. Barbara Dubiel z Gr. 
1917. Joanna Janz, Krystyna 
Żukowska, Eralda Wożniak. 
Z Gm. 39 — Irena Bisto, Ja
dzia Siemienska. Z Gm. 177 — 
Wanda Sierońska. Z Gr. 1533
— Marta Adamus, Eileen Wa- 
leja, Antonina Latka. Z Gm. 
178 — Linda Augustyn. Z Gr. 
865 — Stanisław Anioł, J. 
Borysiewicz. Z Gr. 280 — Do
minik Mirowski i Czesław 
Kaszkowiak.

Komitet z p. W. Kolman 
dziękuje młodzieży za piękną 
pracę.

Niezwykle malowniczo 
przedstawiały się rydwany. 
Wszystkie były ładne, pomy
słowe i oryginalne, ale na wy
różnienie zasługiwał specjal
nie rydwan — Związku Przy
jaciół Wsi Polskiej przedsta
wiający przymusowy marsz 
Polaków na Sybir jak i ryd
wan Legionu Młodych Polek 
z uroczemi debiutantkami.♦ ♦ ♦

Pochód był tak urozmaico
ny, tak nęcił oczy tęczą barw 
i kolorów, sprawnością ordyn
ku jak i marszu, oryginalno
ścią kostiumów i strojów że 
wywoływał wszędzie okrzyki 
zachwytu i gorące brawa.• * *

Dzieci na całej trasie po
chodu niemogły oczu oderwać 
od prawdziwego Indianina, 
który kroczył na czele od
działu Rangers. Ubrany w 
tradycyjny strój szefa szczepu 
lndiańskiego, szedł majesta
tycznie jak przystało na praw- 
ziwego i pierwszego obywa- 
ela Stanów Zjednoczonych.

^nia napawała Podhalan 
kro^2 na czele *ch oddziału 
Hrz wraz z prezesem An- 
nnnJei2 Rafaczem — kongres- 
4 J^Ward Derwiński z 
H«tnnkIStryktu> wybrany w 
Konpr^°Wyck wyborach do 

nłf Stanów Zjednoczo- 
ny cfrn-iOngresma'n Derwiński 
w stroju góralskim przebył 
wraz z góralami całą trasę do 
parku Humboldta, witany 
OV/acyjme po całei trasie Tak 
piękny przykład dumy z po
chodzenia narodowego dany 
nam przez kongresmana Der- 
wińskieg0. powinien innych 
zachęcić do. naśladownictwa.

Drużyna doboszy i trębaczy 
Gminy 80 ZNP przedstawia
ła się bardzo efektywnie. Re
prezentacyjna ta drużyna 
związkowa wystrojona w no
we mundury biało-amaranto- 
we, liczniejesza niż po inne 
lata, dobrze zgrana, zwraca
ła na siebie ogólną uwagę. 
Drużynę prowadziła kierow
niczka panna Teresa Jendry- 
sik, a pieczę nad młodzieżą 
dzierżyli członkowie Komi
sji Młodzieży Gm. 80 ZNP. p. 
Władysław Toma szewski 

przewodniczący i sekretarz 
tejże Gminy jak i wicepreze
ska p. Zofia Witkowska, zna
na ogólnie Związkowczyni. 
Z drużyną tą każdego roku 
maszerował prezes Gm. 80 p. 
Józef Gembara, który tego ro
ku ze względu na zły stan 
zdrowia nie mógł uczestni
czyć w pochodzie, ale napew- 
no sercem i duszą był z “swo
imi dziećmi.”» ♦ ♦

Jeden z najbardziej malow
niczych oddziałów pochodu 
tworzył bardzo liczny zespół 
dziatwy ze szkółki języka 
polskiego przy Wydziale Kon
gresu Polonii Amerykańskiej. 
Źe oddział ten zwracał na 
siebie ogólną uwagę najlepiej 
świadczą fotografię jakie z te
go oddziału ukazały się w 
dzienikach chicagoskich wy
chodzących w języku angiel
skim. Fotografie szkółki w po
chodzie ukazały się w “Chica
go Tribune” i “Chicago Daily 
News. “Kierowniczką i nau
czycielką szkółki jest p. Wan
da Rozmarek, która nie szczę
dzi starań i pracy, ażeby w 
dziatwę zaszczepić umiłowa
nie do polskości, a biorąc pod 
uwagę, że do szkółki uczęsz
cza ponad 500 dziatwy — ma 
niełatwe zadanie. Szkółka 
Wydz. Kongresu Pol. Amer. 
wystąpi wkrótce w pięknej re
wii w audytorium Lane Tech
nical High School w niedzielę, 
24-go maja po południu, gdzie 
będziemy mieli sposobność 
przekonać się naocznie o po
stępach dziawy w nauce śpie
wu, tańca i mowy polskiej. 
Warto zapamiętać sobie datę 
tej rewii i przybyć jak najlicz
niej na popis dziatwy, dodając 
jej otuchy do dalszych sta
rań. ♦ * ♦

Ogromne tłumy w parku 
zaległy miejsce przed estra
dą przy pomniku Kościuszki 
ażeby wysłuchać bogatego 
programu. Bardziej wrażliwi 
na ostre promienia słoneczne 
szukali ochłody w cieniu 
drzew gdzie za pomocą gło
śników mogli usłyszeć prze
mówienia mówców.• ♦ *

Silne przemówienie prezesa 
Zw. Nar. Pol., i prezesa Kon
gresu Pol. Amer. mec., Karola 
Rozmarka przerywano grom
kimi oklaskami gdyż solidary
zowano się z nim stuprocen
towo gdy mocnemi słowy sta
wał w obronie granic i spraw 
Polski. ♦ ♦ ♦

Przemówienia gubernatora 
stanu Illinois William Strat
ton jak i may ora miasta Chi
cago Richard J. Daley, wysłu
chano w skupieniu i darzono 
obu mówców gorącemi okla
skami. • • »
Główny mówca niedzielnego 

Obchodu senator Hubert 
Humphrey przemówienie swe 
rozpoczął po polsku słowami 
“Witajcie Rodacy!” Słowa te 
jak i kilka którymi poprzedził 
swe przemówienie nauczył się 
od pani Wandy Rozmarek, żo
ny prezesa ZNP, podczas Sej
mu Związkowego jaki odbył 
się w Minneapolis, Minn. Jak 
wiadomo — senator Humph
rey był mówcą na bankiecie 
sejmowym w Minneapolis, 
Minn., i tu siedząc obok pani 
Wandy Rozmarek skorzystał 
z lekcji jaką udzieliła mu w 
języku polskim. Senator 
Humphrey posiada dobrą pa
mięć, gdyż zapamiętał te kil
ka słów w języku polskim aż 
cztery lata. ♦ ♦ *

Zebrani w parku rodacy 
przyjęli senatora Humphrey 
bardzo serdecznie nie szczę
dząc mu oklasków. Tak ol
brzymie tłumy zgromadzone 
w parku Humboldta wywarły 
silne wrażenie na senatorze 
Humphrey, który miał oczy
wisty dowód jak silną jest 
liczebnie Polonia Chicagoska.

Z Gminy 2e j ZNP
Regularne miesięczne po

siedzenie Gminy odbędzie się 
we środę, dnia 6-go maja br., 
o godzinie 8-mej wieczorem, 
w sali Pułaskiego, pnr. 1715 
So. Ashland ave. Ze względu 
na ważność spraw, jakie ma
my do załatwienia — obecność 
wszystkich jest wymagana.

Komitet Dobroczynności zda 
sprawozdanie ze święconki, a 
Komitet Oświaty z odbytej 
kwesty podczas Manifestacji 
Majowej. — Józef Barańczuk, 

[który bawi z wizytą u syna, 
la który w zeszłym miesiącu 
przyjechał z Polski, będzie 
obecnym na tym posiedzeniu. 
Jako były prezes Grupy 357 
i długoletni delegat do naszej 
Gminy, pragnie odwiedzić de
legatów i przysłucha, się ob
radom, jakie dla dobra Związ
ku prowadzimy. — Za Gminę 
2-gą ZNP — Jan Ogrodny, 
prezes Gminy; Józef F. Mi
chalak, sekretarz.

ZASTRZELIŁA 18 KULAMI. Na zdjęciu z lewej—18-letnia 
Rose Marie Bjorkland, która dwa i pół miesiąca temu zastrze
liła Augusta Norry, lat 28, nieopodal Dały City w Kalifornii. 
“Wpakowała” w ciało jego 18 kul domowej roboty. Gdy sic 
przyznawała obecnie do swego czynu, oświadczyła, że od czasu, 
gdy rozpoczęła ona sport strzelecki jako “hobby”, ciągle my- 
słała o tym, aby zabić kogoś.

Wrażenia z Wiecz. Muzyki Salonowej
Polskiego Związku Akademików

Dnia 18 kwietnia odbył się w 
Chicago koncert muzyki salono
wej zorganizowany staraniem Pol
skiego Związku Akademików. 
Jest to już trzecia z kolei tego 
rodzaju impreza.

Trzeba przyznać, że na koncer
cie panuje swoista atmosfera. Jest 
to nastrój europejskiej kawiarni 
artystycznej, za którą tak często 
tęsknimy. Siedzimy przy stoli- 
likach nakrytych, obrusami, mru
gają ku nam płomyki świec, a 
z estrady płyną melodie Delibes’a, 
Moszkowskiego, Pucciniego, oczy
wiście Lehara i Straussa, bo jakże 
by się obyło bez wiedeńskiego 
walca. Melodie te wyczarowuje 
z pod palców damska orkiestra i 
jak na damską orkiestrę przysta
ło wykonawczynie ubrane są w 
białe krynoliny z mnóstwem ro
mantycznych falbanek. Publicz
ność jest także trochę odświętna, 
szeleszczą taftowe suknie, migają 
mgiełkowe tiule, bo po koncercie 
ma nastąpić dancing. Lecz naj
pierw coś dla ucha i dla ducha, 
a potem dla nóg.

Najlepiej Wyjechać 
w Podróż Przez 
American Tourist 
Bureau, Inc.

VERA KAPLIŃSKA
“Naszym byznesem są podróże 

— mówi pani Vera Kaplińska, 
prezeska American Tourist Bu
reau, Inc. 30 W. Washington St. 
Planujemy wycieczki i podróże 
krajoznawcze, zamawiamy bile
ty na samoloty i okręty, zamawia
my hotele i troszczymy się o wy
godę naszych klientów. Musimy 
więc znać kraje, które chcą zwie
dzić nasi klienci, hotele, gdzie za
mieszkają, okręty i samoloty, któ
rymi prze jadą. Ponieważ nasze 
dochody są przeważnie z komiso
wego, wypłacanego przez firmy 
przez nas reprezentowane — nic 
nie liczymy naszym klientom 
przy zamawianiu biletu na po
dróż. Nasza pomoc i rada przy 
załatwianiu szczegółów podróży 
są też bezpłatne.”

Wyjazd w podróż jest dla każ
dego niezapomnianym przeży
ciem. Dlatego najlepiej wyjechać 
przez American Tourist Bureau, 
Inc., 30 W. Washington St. zale
dwie kilka kroków od biura pasz
portowego, gdzie się dostaje kom
petentną, fachową i grzeczną ob
sługę w polskiej i angielskiej mo
wie.

Pani Vera Kaplińska zorgani
zowała cały szereg interesujących 
wycieczek do Polski i innych kra
jów i liczy wielu zadowolonych 
klientów, którzy polecają jej biu
ro znajomym i przyjaciołom. Go
dziny biurowe od 9-ej rano do 6-ej 
wieczorem codziennie, w soboty 
od 9-ej rano do 3-ej popołudniu. 
Warto zapamiętać adres: 30 W. 
Washington St. na 9-tym piętrzę 

I i tel. ANdover 3-4032. (R.M-) 

Dla Ucha i Ducha
Dla ucha — to orkiestra kame

ralna pod dyrekcją Florence 
Gindl i arie śpiewane przez Mał
gorzatę Łukaszewską i Stanisława 
Hint za. Część muzyczna może w 
zupełności zadowolnić nawet wy
bredne ucho. Zarówno orkiestra, 
jak i o nadzwyczaj miłym brzmie
niu sopran Łukaszewskiej i boha
terski tenor Hintza słuchane są 
z przyjemnością. Publiczność do
pomina się o bisy.

Dla ducha — to recytacja Hele
ny Niekraszewicz i Stanisława 
Gałczyńskiego “Dziadów” Słowac
kiego, poprzedzona słowem wstę
pnym Andrzeja Azarjew. Wstęp 
Andrzeja Azarjew jest treściwy. 
Powiedział akurat tyle, ile było 
potrzeba bez uciekania się do zu
żytych komunałów, co mu się 
bardzo chwali. Helena Niekrasze- 
wicz posiada talent dramatyczny, 
wiersz jest jakby dla niej stwo
rzony. Stanisław Garczyński de
klamuje jak zwykle dźwięcznym 
głosem i z dużym uczuciem. Sta
nisław Garczyński mówi również 
parę słów objaśniających przed 
każdym utworem muzycznym i 
robi to dyskretnie, nie narzuca
jąc swej osoby publiczności, mówi 
zwięźle i konkretnie.

Naturalnie poza tymi, którzy 
wzięli udział w programie do zor- 
ganizowania imprezy przyczynili 
się jeszcze: cały zarząd z prezesem 
na czele, Janina Żebrowska, Ha
lina Rajm, Jadwiga Spytek, Zo
fia Zatyrka, Edward Łabaziewicz, 
Schneider i Tadeusz Baron i inni. 
Koncerty Akademików

Dla tych, którzy dotąd jeszcze 
nie byli na koncercie akademików 
z Obawy, źe znajdą się wśród pu
bliczności zbyt młodej wiekiem, 
chcę zaznaczyć, że na koncerty 
przychodzą zarówno młodzież, jak 
rodzice, studenci pierwszego roku 
na równi z seniorami i z takimi 
którzy dawno ukończyli studia; 
przychodzą również byli nauczy
ciele — jednym słowem cała Po
lonia żądna tego rodzaju rozry
wki.

Na emigracji, to tak jak w 1'0- 
dzinie, jest się zawsze młodym. 
Tymczasem wielu akademików po
kończyło już studia i pracuje w 
swych zawodach, są doktorami, 
inżynierami; niektórzy zyskali na
wet uznanie wśród obcych ogła
szając publikacje w poważnych 
pismach amerykańskich; wielu ma 
podobne prace na ukończeniu i 
dostają stypendia na wyjazd w 
teren celem koniecznych uzupeł
nień. Nieliczni opuścili środowisko 
akademickie, aby “po laury sięgać 
nowe” lub “za Chlebem”. Więk
szość “'trzyma się” jednak nadal 
z sentymentu i przyzwyczajenia do 
polskiego środowiska. Stanowią 
oni arkę przymierza “między no
wymi i dawnymi laty”.
Musi Się Odmładzać

Seniorzy rozumieją to jednak, 
że Związek Akademików jako or
ganizacja młodzieżowa musi się 
odnawiać i... odnawia się, rok ro
cznie. Trzeba przyznać, że Zarząd 
doskonale się zorientował w sytu
acji, bo wie, że im młodszy nary
bek: wstępuje do Związku, tym 
mniej jest zdolny do sentymenta
lizmu i tym bardziej szuka obiek
tywnych wartości. Ostatnimi cza
sy zapraszano więc na zebrania 
miesięczne Związku profesorów 
wykładających obecnie na uni
wersytetach w Polsce lub Amery
ce, aby młodzieży przyzwyczajo
nej do słuchania fachowców na 
wyższych uczelniach, dać również 
fachowe prelekcje ludzi mówią
cych o swych specjalnościach, rze
czy aktualne i na czasie. Organi
zowanie podobnych koncertów i 
dbałość o ieh poziom ma również 
na celu otworzenie miłej atmosfe
ry towarzyskiej z jednoczesną 
strawą dla intelektu.

Wszystko to pociąga za sobą pe
wne koszty, lecz miejmy nadzieję, 
że społeczeństwo rozumie i przy
czyni się do poparcia owych dążeń 
i ambicji. Widać zresztą z listy 
sponsorów umieszczonej na pro
gramie, że rozumie i popiera. Bo, 
“muzyczka trili, trili...” a tu pły
ną datki na cele. Ostatnio Związek 
Akademików złożył $150 na zakup 
książek dla uniwersytetu w War
szawie, przesłał $500 na budowę 
domu akademickiego we Wrocła
wiu i udzielił kilka stypendii po
trzebującym.

Krystyna Ożarowicz-Kibish

odbyło się w Teatrze Wielkim 
w Warszawie ponad tysiąc 
przedstawień opery “Halka.” 
Po raz ostatni przed wybu
chem wojny grano “Halkę” 
w Warszawie 3 maja 1939.

Na zakończenie warto za
znaczyć że w literaturze pol
skiej mamy kilka utworów ku 
czci Stanisława Moniuszki, a 
wśród nich wyróżnia się swo
ją oryginalnością wiersz Sta
nisława Balińskiego: “Wie
czorny spacer Moniuszk.” 
16-go Maja 
w Opera House

Opera “Halka” będzie wy
stawiona w sobotę, dn. 16-go 
maja, w Chicago Opera House 
o godz. 8-ej wieczorem.

W rolach głównych wystą
pią artyści-śpiewacy z Polski, 
a mianowicie Bogdan Papro
cki i Maria Fołtyn. Partię 
Janusza śpiewa Z. Kossakow
ski, Stolnika Jerzy Pawlu- 
kowski, Dziembę Leszek Cho- 
bot, a Zofię Joanna Gregor- 
kiewicz z New Yorku. Balet 
znanego baletmistrza — Jana 
Cieplińskiego, z D. Kwapi
szewską na czele.

Opera “Halka” Oparta 
Na Powieści Wiślickiego

Opera “Halka” jest wido
wiskiem reprezentacyjnym o 
nieprzemijającej wartości na
rodowej i artystycznej. Li
bretto tej opery napisał poeta 
Włodzimierz Wolski, który za
czerpnął fabułę z opowieści 
Wiślickiego p. t. “Góralka.”

8 W;____________

rozpoczęciem mazura był do
skonały. <

Chociaż Moniuszko nigdy 
nie był w górach, to uchwycił 
oryginalny charakter góral
skich melodyj, które słyszał 
w wykonaniu dudarzy kar
packich, wędrujących po Pol
sce w pierwszej połowie XIX 
wieku. I tak powstały jego 
kompozycje: “Tańce góral
skie” do 3 aktu opery “Hal
ka.”
Liszt Zainteresowany

W czasie pobytu Moniuszki 
w Wejmarze, Franciszek Liszt 
zainteresował się bardzo tą 
kompozycją. Na jednym z 
wieczorów towarzyskich, w 
obecności Moniuszki, Liszt 
wykonał na fortepianie tańce 
góralskie, poczem powiedział 
z entuzjazmem: “To nie tyl
ko taniec, to również jego 
klimat.”

W okresie od 1858 do 1939

HISTORI 1

PIĘKNIE WYDANA 
KSIĘGA Z ILUSTRACJAMI 

WYMIARU 10*4 ”x8” 
ESTETYCZNA TWARDA 

OKŁADKA. 432 STR. DRUKU

I-ej WOJNY
ŚWIATOWEJ

LORAINE FURNITURE SHOP 
FURNITURE FOR EVERY ROOM 

Highest trade in on your old 
Furniture.

Hotpoint Appliances 
Burton-Dixie Bedding 

512 CONKEY, HAMMOND, IND. 
WE 3-0410

DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY 
1201 MILWAUKEE AVE.

CHICAGO 22. ILL.
C.O.D.—Ni. wysyłamy

JAN CIEPLIŃSKI

Jest to historia młodej i 
pięknej góralki, sieroty, którą 
uwiódł dziedzic ze dworu, w 
którym się wychowywała. Dla 
miłości panicza Halka odrzu
ciła oświadczyny młodego gó
rala Jontka. Lecz dziedzic Ja
nusz zaręczył się z Zofią, cór
ką Stolnika.
Trzy Tańce

Do opery “Halka” Stani
sław Moniuszko skomponował 
trzy tańce — niezwykle ory
ginalne. Akt pierwszy rozpo
czyna się polskim tańcem 
dworskim — polonezem. Na 
zakończenie pierwszego aktu 
mamy mazura kontuszowego. 
Istnieją trzy odmiany mazu
ra : mazur kontuszowy, mazur 
regionalny i salonowy. Wyko
nanie kroków podstawowych 
w mazurze kontuszowym ma 
inny spokojniejszy charakter, 
aniżeli w mazurze regional
nym. Mazur kontuszowy roz
poczyna się starodawnym ko
łem.

Muzyka kontuszowego ma
zura z “Halki” — to poemat. 
Analiza muzyczna tego arcy
dzieła wykazuje odrębną ce
chę polskiego tańca narodowe
go jego własny styl. Mazur 
— to nie tylko jeden z naj
piękniejszych tańców w świę
cie, ale. i najtrudniejszy, na
wet dla zawodowych artystów 
tancerzy. Według naszej tra
dycji mazur kontuszowy łączy 
w sobie temperament z wy- 
kwintnością — jest wyrazem 
animuszu rycarskiego i do
stojności właściwej polskiemu 
rycerstwu.
Co Pisał Moniuszko

Przed premierą “Halki” 
Stanisław Moniuszko pisał do 
reżysera Leopolda Matuszyń
skiego :

“Nie wątpię, że p. Turczy- 
nowicz zechce swym dzielnym 
talentem ozdobić moją operę. 
Nie codzień i jemu zdarza się 
układać tańce w tym rodza
ju! więc może będzie trudno. 
Powtórzenia oznaczone w mu
zyce zostają naturalnie do do
wolnego rozporządzenia.

“Upraszam tylko ażeby w 
mazurze dwie pauzy po wstę
pie zastąpione zostały tupa
niem rytmicznym. Zdaje się, 
że ten koncept powinien być 
niezłego efektu, gdy potem z 
wejściem świetnej orkiestry, 
rozpocznie się taniec regular
ny.”

Specjalnie należy podkre
ślić, że pomysł wprowadzenia 
rytmicznego tupania przed

Jest to dzieło historyczne, poda, 
jące fakty i przebieg 1-ej Woj 
ny Światowej Autentyczne fo
tografie. Portrety Królów i Wo
dzów.

CENA s250

Gen. Sosnkowski Weźmie Udział 
w Akademii Monte Casino
Przybędzie Specjalnie Na tę Okazję Do Chica

go, Jeśli Otrzyma Potrzebne Dokumenty
Były Naczelny Dowódca Pol

skich Sił Zbrojnych na Zachodzie, 
Gen. Broni Kazimierz Sosnkow
ski, przyjął zaproszenie i jeżeli 
otrzyma potrzebne dokumenty bę
dzie gościem Polonii Chicagoskiej 
i weźmie udział w Akademii Monte 
Cassino jako główny mówca.

Nie od rzeczy będzie wspomnieć, 
że Gen. Sosnkowski w czasie trwa
nia Powstanie Warszawskiego do
magał się od Aliantów większej 
pomocy dla walczącej W irszawy, 
a kiedy zabiegi nie odniosły po
żądanego skutku, w sławnym roz
kazie swoim do żołnierzy poddał 
ostrej krytyce politykę Aliantów i 
Rosji sowieckiej, na skutek czego 
— pod naciskiem rządu angiel
skiego i niektórych polskich przy
wódców politycznych — zmuszony 
był podać się do dymisji. 

Gen. Sosnkowski przez wspa
niałą kartę wojenną, zarówno w 
pierwszej wojnie, potem w roku 
1920 z bolszewikami, dalej w dru
giej wojnie, przez swoją postawę 
polityczną wobec wszelkich zaku
sów niektórych przywódców poli
tycznych, zasłużył sobie na pełną 
sympatię Narodu Polskiego.

Dlatego Komitet Obchodu 15-ej 
Rocznicy Bitwy o Monte Cassino 
zaprosił Generała do wzięcia 
udziału w uroczystej Akademii, 
poświęconej wspaniałemu zwycię
stwu Polskiego 2-go Korpusu pod 
dowództwem Gen. W. Andersa.

Akademia odbędzie się w dniu 
17-go maja, o. godzinie 2:30 po 
poł., w sali Lane Technical High 
School (Western—Addison), na 
którą Komitet zaprasza całą Po
lonię -Chicagoską i ze wszystkich 
przedmieść.

£ m &

Podarek w formie dodatkowych 
telefonów ułatwia i uprzyjemnia 

jej pracowite życie!

Dla jedno-osobowego “przedsiębiorstwa” które ona pro
wadzi, dodatkowe telefony są właśnie doskonałym pre
zentem troskliwego męża. Umieszczone w miejscu, w 
którym ona potrzebuje, te dodatkowe telefony po 
niskim koszcie, pomogą jej w gotowaniu, sprzątaniu, 
szoferowaniu i w opiece nad dziećmi przy minimum 
wysiłku. Podziękuje wam za oszczędzenie jej chodze
nia — i za piękne kolory (do wyboru ma dziewięć wraz 
z kobiecym jasno różowym). Dlaczego nie poradzić się 
jej i nie zatelefonować do waszej Reprezentantki 
Obsługi.

ILLINOIS BELL TELEPHONE

Powiedźcie nam tylko o jej wyborze koloru i gdzie chce mieć 
telefony. Wasza Reprezentantka Obsługi załatwi resztę. 
Numer podany jest na stronie 1 książki telefonicznej.
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Ponad Pół Miliona Polaków
An-
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Czytajcie Dziennik Związkowy

w Tybecie, 
Lamie sam

Że wiceprezydent Nixon 
zwołał te narady w sprawie 
Indyj i wezwał do udziału wy-

Wyjaśnienie tego nagłego 
zwrotu może być zawiłością, 
dla Hindusów, ale nie jest nie
spodzianką dla Zachodu. Wie
dzieliśmy i spodziewaliSmv 
się, że prędzej lub później ko-

zgryzocie p. 
“współistnie-

9.00 
5:50
5.75

kim zbirem Mikojanem i drzwi 
mu otwierał do podwoi ame
rykańskich Babbittów - mag
natów, to już jest sprawą 
mniej jasną.

9:50 
S.OO 
2.75

Nie idzie tu o podatek od osobistych do
chodów duchowieństwa; podatek ten księża 
płacili zawsze na równi z innymi obywate
lami. Nowy podatek, jeśli będzie nałożony, 
ogromnie utrudni działalność charytatywną 
Kościoła i może uniemożliwić kościelne plany 
budowlane. Trudno bowiem oczekiwać ofiar
ności na te cele, jeśli wiadomo, źe reżim 
komunistyczny zabierze połowę czy nawet 
więcej niż połowę tych ofiar. Odnośne za
rządzenie zostało podobne wydane 25 lutego, 
ale dotychczas prasa polska nie opubliko
wała żadnej wzmianki na ten temat, przy
puszczalnie by nie wywoływać wrogiej reak
cji ze strony szerokich rzesz katolików. Być 
może, że rozgłoszona przez “Trybunę Ludu” 
sprawa niepłacenia podatków przez 00. Je
zuitów w Warszawie jest próbą uzasadnie
nia wobec społeczeństwa tych nowych zarzą
dzeń.

Co się stało z paktem po
kojowego współistnienia i 
neutralizacji i umizgiwania 
się czerwonym satrapom?

Nehru nieraz grał na ner
wach Zachodu. Wyraźnie mó-

zap rzeczył jak naj- 
t y m oskarżeniom 

chińskich. Za-

Narady te zwołał wicepre
zydent Richard M. Nixon, 
przy pomocy “cara” filmowe
go, Erica Johnsona, któremu 
też zaczyna świtać w głowie 
po omamieniach Mikojano- 
wych (Johnson być organiza
torem przyjęć dla Mikojana, 
podczas których wygłupiało 
się wiele grubszych ryb prze
mysłu amerykańskiego).

NAJSZCZĘŚLIWSZY MAŻ

Pan Kropka prosi w sądzie 
rozwód.

Sędzia:
| P. K.:

PANI NIGDY NIE POJMIE...

— Dlaczego mężczyzna nie pa
mięta dokładnych dat urodzenia 
swoich dzieci, natomiast wie do
kładnie, jaki był zeszłoroczny wy
nik meczu.

— Dlaczego mężowie uważają 
zawsze, że kobiety rozmawiając; tralności W zimnej wojnie po- 
przy herbacie “1 
stwach”, natomiast oni sami przy 
kieliszku mówią tylko “o bardzo 
ważnych sprawach”.

— Dlaczego mąż nigdy nie mó-
..., że jest zmęczony, gdy wraca 
z męskiego “zebrania”, natomiast

munistyczni “bracia” chińscy 
wyszczerzą kły na Hindusów. 
I wyszczerzyli.

Gorliwym indyjskim zwo
lennikiem współistnienia “po
kojowego” z barbarzyńskim 
spis k i e m komunistycznym, 
włosy stanęły dęba na głowie 
na widok tego, 
w Tybecie.

Ku niemałej 
Nehru i innych 
niowców,” Dalaj Lama zdołał 
zmylić pościg komunistyczny 
i ujść z Tybetu do Indyj.

A gdy już stanął na ziemi 
hinduskiej, wszelkie pozory 
“współistnienia” zaczęły pę
kać: bo Dalaj Lama uszedł 
przed zbrodniczym barbarzyń
stwem komunistów; bo uszedł 
jako głowa tybetańskiego ko
ścioła i państwa; a uchodząc, 
pozyskał sobie poparcie i sym
patie wielomilionowych mas 
hinduskich i ibudyjskich w ca
łej Azji.

Jeśli coś złego o kimś znajomym 
albo nieznajomym usłyszysz — nie 
powtarzaj tego dalej. Może to 
być zgoła nieprawdą, a gdyby na
wet było inaczej —. uprzejmiej 
jest przemilczeć.

Wznieś swój ideał tak wysoko, 
jak cię na to stać, ale nie narzu
caj go drugiemu człowiekowi, dla 
którego warunkiem wzrostu jest 
inny, może mniej dalekodystanso- 
wy cel.

Jeżeli zmarszczki muszą się po- i 
jawiać na naszych czołach, to nie 
jest to wielką szkodą ani dla nas, 
ani dla nikogo innego; lecz strzeż
cie się, aby zmarszczki nie pojawi
ły się na 
człowieka 
winny się

Jak; wiadomo wysokie podatki nałożone na 
kościoły w Rosji Sowieckiej są jednym z na
rzędzi do stopniowego likwidowania dzia
łalności Kościoła w tym kraju.

Zupełnie natomiast zrozu
miałym staje się “odwrócenie 
frontu” przez Hindusów: dyk
tuje go strach przed Judaszem 
stu kwiatków.

Do niedawna przecież, pre
mier Indyj, Pandit Jawarhar- 
lal Nehru głosił wszem wobec, 
że między Indiami a komuni
stycznymi Chinami panuje 
“niezłomna” przyjaźń,” że je
dynym pragnieniem Indyj jest 
zachowanie całkowitej neu-

Przychodzenie Po Rozum Do Głowy:—Hin
dusi Widzą, Że Bezstronność Względem 
Komunistycznych 
Klęsce

Odbywające się w tych 
dniach narady stołeczne nad 
rozszerzeniem i utrwaleniem 
pomocy gospodarczej Stanów 
Zjednoczonych dla Indyj, sta
nowią ciekawy, choć mocno 

! spóźniony zwrot myśli poli-

— Dlaczego mąż jest taki roi 
mowny poza domem, a tak mało
mówny, gdy siedzi naprzeciw żo
ny.
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Z przedstawenia gen. Władysława 
dersa, a zwłaszcza z referatu p. Adama Tre- 
szki na publicznym zebraniu Stowarzysze
nia Byłych Sowieckich Więźniów politycz
nych, jakie miało miejsce w Londynie ubieg
łego miesiąca po “zamknięciu repatriacji” 
Polaków ze Związku Sowieckiego, wynika iż 
ponad pół miliona naszych sióstr i braci wciąż 
znajduje się po sowieckich katorgach i co
dziennie, jak dotychczas, zwraca na zachód 
swe oczy i wyczekuje uwolnienia.

Pan Treszka przedstawił w swym refera
cie, opartym na najbardziej wiarogodnych 
danych, szczegółowe dzieje i cyfry kolejnych 
faz zwalniania z niewoli ludności ziem poL

 , Skąd zaś do tych narad j
to pan miał wielkie szcaęście. ! wlazł Johnson, który niedaw-

Teraz o takim nakłanianiu 
nie może być mowy: masy a- 
zjatyckie, włączając w to ma
sy chińskie, nie mówiąc już o 
masach hinduskich, zgodnie 
popierają Dalaj Lamę w jego 
walce z komunistami. Gdyby 
Niehru próbował nakłonić Da
laj Lamę do powrotu, to za
przepaści całą swoją przy
szłość polityczną.

X X X

Neutralni “współistnieniew- 
cy” azjatyccy widzą, że ich 
potulna bezstronność do nicze
go dobrego nie doprowadzi.

Przekonali się, że w obec-

Wolni Azjaci zaczynają się 
uczyć dopiero teraz tej lekcji, 
jakiej gorzko nauczyła się Eu
ropa piętnaście lat temu, że 
mianowicie—“komunistycznen 
go gada niczym nie ugłasz- 
czesz ... bo choć już pożarł 
tak wiele, na resztę naszą roz
dziera gardzielę.”

X X «

Jak było ze zdradą stu kwia
tuszków chińskich, dokonaną 
przez “poetę” i “filozofa” i 
“naukowca,” Mao-tse-tunga, 
tak też stało się z “niezłomną” 
przyjaźnią hindusko - chińską 
proklamowaną przez Nehru.

Komuniści chińscy zaczęli 
gromy ciskać na Hindusów.

Zastosowali w tym wybit
nie komunistyczne metody: 
zarzucili więc Indiom, że te 
zorganizowały powstanie na 
Tybecie (tak samo jak zarzu
cali zachodowi zorganizowa
nie powstania na Węgrzech).

Powiedzieli dalej, że oświad
czenie Dalaj Lamy wydane już 
na wygnaniu, “napisane było 
przez Hindusów wykształco
nych w Anglii,” oraz że w o- 
pisaniu tercru i zbrodni ko
munistycznych 
pomagał 
Nehru.

Podatki Jako Narzędzie Walki
Podatki jako narzędzie do walki z Koś

ciołem Katolickim w Polsce jest wypróbo
waną bronią ateistyczną w Sowietach.

Ostatnio, wedle informacji korespondenta 
dziennika New York Times z Warszawy, 
reżim Gomułki zamierza stosować to narzę
dzie do zwalczania religii przez nową inter
pretację prawa podatkowego, na mocy której 
ofiary składane na budowę kościołów i na 
kościelną akcję społeczną, będą podlegały 
progresywnemu opodatkowaniu aż do 60 pro
cent.

Znawcy Dalekiego Wscho
du przewidują rychłą możli
wość zerwania stosunków dy
plomatycznych pomiędzy In
diami a komunistycznymi Chi
nami.

Nehru chciałby tego unik
nąć, ale ... nie ma odwagi.

Bo Nehru w roku 1951ym 
nakłonił Dalaj Lamę do po
wrotu do Lhassy, stolicy Ty
betu, choć wówczas Dalaj La
ma twierdził, iż życiu jego za
graża niebezpieczeństwo.

XXX

j dyj do Narodów Zjednoczo- 
| nych, Kriszna Mennon wyszy- 
| dzał amerykańskie bogactwo 
i czynił przytyki, że powin- 

i niśmy mniej uwagi zwracać 
1910 na błyskotki przemysłowe, a-

I A teraz nagle—j niezawo
dnie ku zdumieniu Hindusów, 
Indie stały się, zdaniem ich 
ambasadora, “polem bitew
nym pomiędzy demokracją a 
dyktaturą.” Wpraw d z i e p.

I Czangla nie powiedział wy
raźnie, że na myśli ma dykta
turę komunistyczną, ale każ
dy wie, o co mu chodzi.

Nehru
solenniej 
komunistów 
przeczył też wieściom, jakoby 
Dalaj Lama był “więźniem” 
powstańców i Tybetu nie opu
ścił, ale był przez “buntowni
ków” uprowadzony.

  Nehru zaprzeczał i bożył
się przed światem, że niczemu 
nie jest winien. łj

Komuniści chińscy zaraz po 
tych zaprzeczeniach powtó
rzyli swoje pierwotne oskar
żenia. Innymi słowy dali do 
zrozumienia, że uważają p. 
Nehru za cygana.

XXX
Wszędzie Mówią Po Polsku ...
Tak wygląda, że na całym świecie, gdzie 

się tylko człowiek ruszy, to usłyszy język 
polski... nie tylko z ust Polaków.

Na przykład, mechanik na statkach trans
oceanicznych Zbigniew Ogrodziński, który 
od 14 lat opływa świat dookoła, opowiada

Zgoda Na Czterech Nogach
Na ostatniej naradzie ministrów spraw za

granicznych czterech państw zachodnich— 
Stanów Zjednoczonych, Wielkiej Brytanii, 
Francji i Niemiec Zachodnich-—doszło do 
“kompletnej zgody.” Może tylko nie na wszy
stko i nie pod każdym względem. “Kom
pletna zgoda” ma odnosić się w tym wy
padku do zajęcia przez Zachód (minus Niem
cy Zachodnie) wyjściowej pozycji do roko
wań z Sowietami w Genewie w dniu 11 maja.

Na temat planowanej konferencji i tej 
zupełnej zgody toczy się codzienna dyskusja 
w kołach politycznych i na szpaltach prasy. 
Domysły są różne i rozmaite “informacje 
miarodajne.” Wśród tych najbardziej miaro
dajną wydaje się być informacja p. Andre

MENU -ZAGADKA
Pewne pisano z września 

roku podoje ciekawy wycinek biednego świata nie draź- 
przedstawiający jadłospis jednej I nić. 
restauracji warszawskiej, w któ
rym czytamy:

Obiat Dla Smakosza:
Zópa z Rzułwi z cebulo i mar- 

hefko albo barżdż z roro.
Sztuka miensa sos hszanowy. 

Kot Lety lóp z Razy Malasońskie. 
Le Gomina s japkami a jeśli nie, 
to Gaiła Redka zagryśtu.

Nabitek za darmo.
Znawcy sztuki kulinarnej roz

gryzą chyba tę zagadkę bez trudu.

FRASZKA
Ten i ów do mnie wrogo się odnosi. 
I wetknąłbym mu gdzie trzeba 

szpilkę.
Ale rozbraja mnie, gdy osioi 
Patrzy na mnie wilkiem.

U LEKARZA
Służąca (wyglądając oknem):
—O, jedzie pacjent pana do

ktora.
Doktór: — Powiedz ,że o tej go

dzinie nie przyjmuję.
Służąca: — Kiedy proszę pana 

on już jedzie na karawanie!

Jeszcze Helena Modrzejewska
W kwietniu roku bieżącego przypadała 50-: 

letnia rocznica śmierci wielkiej aktorki poi- ] 
sko-amerykańskiej, Heleny Modrzejewskiej, j 
Umarła w majątku swym, “Modjeska Ranch” 
w Californii mając lat 67.

Od roku 1876 mieszkała i występowała 
głównie w Stanach Zjednoczonych, przyjeż
dżając do kraju jedynie na występy gościnne.!

Obok Rachel, Sary Bernhardt i Eleonory > 
Duse, “Modjeska” uważana jest za jedną z
największych aktorek ubiegłych stuleci. W zawsze Się skarży na znużenie, 
najbliższym czasie ukaże się w Londynie sdy musi gdzieś pójść z żoną, 
opowieść biograficzna o Modrzejewskiej, pió
ra wybitnego znawcy teatru, Tymona Ter
leckiego.

w* ----------—j ~
'paplają o głup- niiędzy wschodem a zacho

dem.
Nie obeszło się też w jego 

mowach bez kwiatków pod 
adresem komunistyc z n y c h 
zbirów, ani bez kolców pod 
adresem wolnego świata.

nia, czy niektóre aspekty nie byłoby lepiej .<Bo niedawno nam zginęła 
przedyskutować oddzielnie. “Także... srebrna taca!”

4. Odłożyć na ostatek kwestię warunków, 
gdzie i kiedy, byłoby rzeczą najbardziej 
wskazaną odbyć konferencję na szczycie?

Tak ma wyglądać osiągnięta w Paryżu 
ubiegłego tygodnia “kompletna zgoda” Za
chodu. Ustalono też, iż w przeddzień konfe
rencji genewskiej ministrowie zachodni spot
kają się jeszcze raz na “nieformalnej konfe
rencji.”

Wysyłany przez Pocztę 
Poza Granicę Chicago 

w U S.
Codziennie i Sobotę 

Rocznie (1 yr.) $15.00 
Półrocz. (6 mos.) 
Kwartał(3 moi.) 
Miesiecz. (1 mo.

Tylko 
Sobotnie Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $6.00 
Półrocz. (6 mos.) 3.75 
Kwartał (3 moc.) 2.50

DO INNYCH KRAJÓW
Tylko Sobol Wydanie 
Rocznie (year) $8.00 
Półrocz. (6 mos.) 5.50 
Kwartał (3 mos.) 3.50

W dniu 29 kwietnia, 1954 
roku, snąć omamiony “poe
zją” masowego mordę r c y , 
Mao-tse-tunga, Nehru podpi
sał z komunistycznymi Chi- 
uami ośmioletni pakt współ- 
istnie nia (ko-egzystencji), 
który miał się stać wzorem 

i“ dla podobnej ko-egzystencji 
] pomiędzy światem wolnym, a 
obozem tyranii komunistycz
nej.

Ten pakt “poko j o w e g o 
współistnienia” miał obowią
zywać urzędowo do roku 1962, 
a nieurzędowo obliczany był 
“na zawsze.”

XXX

Wysyłany przez Pocztę 
w Chicago 

I * Kanadzie
Codziennie 1 Sobotę

Rocznie (1 yr.) $16.00 
Półrocz. (6 mos.) 
Kwartał (3 mos.) 
Mlesięcz. (1 mo.)

Tylko
Sobotnie Wydanie

Rocznie (1 yr.) $6 50 
Półrocz. (6 mos.) 4.00 
Kwartał (3 mos.) 2.50

Sędzia: — No to co? Wolno pa
nu być innego zdania.

P. K. — Bomba atomowa jest 
słodkim przysmakiem w porów
naniu z kotletami, które smaży 
moja żona.

Sędzia: — o dobrze usmażony! tycznej na Dalekim Wscho- 
kotlet dziś trudniej na świecie,1 dzie. 
niż o bombę.

P. K.: — Spodnie mi opadają, 
bo żona nie przyszywa mi nigdy 
guzików.

Sędzia: — A pluskiewki, agra
fki, spinacze, haczyki, sznurki, 
druciki — są do czego?

P. K.: — Moja żona nie pozwala 
mi nigdzie wychodzić wieczorem.

Sędzia: — w domu czas schodzi
najoszczędniej.

P. K.:  Moja żona rzuca we 
mnie talerzami.

Sędzia: — Eeee, fajanse dzisiej
sze są w tak złym gatunku, że nie 
ma ich co żałować. . , 

P. K.: — Ja jestem nieszczę- sokie czynniki urzędowe, to 
śliwy. rzecz jasna: Nixon bierze co-

Sędzia: - Co? Jeśli tylko tyle taz wybitniejszy udział w 
pana spotkało w pożyciu małżeń- jawach międzynarodowych.

X X

skich, wywiezionej do Rosji. Na z górą pół
tora miliona deportowanych podczas Wojny 
zwolniono do 1948 roku łącznie około 400 
tysięcy. Przyjmując więc nawet tragiczną 
prawdę, że około jednej trzeciej wywiezio
nych utraciło życie, na skutek egzekucji, gło- ; 
du, chorób i zmęczenia, około sześćset tysięcy j 
ludności polskiej powinno było po 1948 roku [ 
w Sowietach pozostać. Prawdopodobna ta. sędzia: - jakie powody? 
cyfra pokrywa się mniej więcej z liczbą 570 P K<:  żona mi ciągle po^. 
tysięcy, wymienioną kiedyś przez źródła kra- rza, że jestem głupcem, 
jowe w związku z problemem zasiedlania 
odzyskanych ziem zachodnich. Wbrew temu 
Moskwa, a za nią posłuszna komunistyczna 
Warszawa uważały sprawę za zamkniętą. 
Niemniej na jesieni 1955 rozpoczęła się no
wa fala repatriacyjna, która do tak zwanego 
“polskiego października” objęła blisko 40 
tysięcy osób. Następnie w związku z obję
ciem władzy w Warszawie przez Gomułkę, 
który podjął zadanie zachowania rządów w 
rękach komunistycznych i dążył do stwo
rzenia pozorów, że rozpoczyna wykonywanie 
postulatów narodu, zawarto umowę repatria
cyjną, która w istocie ujęła w ramy proces, 
jaki się już od półtora roku rozwijał. Umo
wa ta jednak była o tyle pogorszeniem sy
tuacji, że połączyła w jedno dwa odrębne 
procesy: przesiedlania ludności polskiej po
zostałej na naszych ziemiach wschodnich oraz 
rzeczywistą repatriację, czyli zwalnianie z 
niewoli sowieckiej.

Ostateczny bilans repatriacji z lat 1955- 
59, to blisko 220,000 przybyłych, z czego 
tylko pięćdziesiąt kilka tysięcy powróciło z 
niewoli sowieckiej w głębi Rosji. Do tych sklm co pan mi tu opowiedział, 
zwolnień przyczyniła się zapewne również na- i- ,  -  
sza akcja, akcja emigracji, której zadaniem Zazdroszczę panu i nie udzielam 
jest występować w tych sprawach, w jakich!zadnesr0 rozwodu 
Kraj musi milczeć.

Los męczeński tylu Polaków i Polek w 
sowieckich katorgach, zwanych tam “łagra
mi,” to święta sprawa dla reszty narodu, a 
zwłaszcza dla naszych sióstr i braci na wol
nym gruncie. Nie wolno nam o nich zapomi
nać, dopóki wszyscy nie będą zwolnieni. Mos
kwa zamknęła tę sprawę, ale dla nas pozo- 
staje ona nadal otwarta.

Widzi on raportowaną zgodę Zachodu nie
jako na “czterech nogach,” którymi są:

1. Zgodna opozycja do udziału na równych 
prawach w konferencji genewskiej mini-! Smutny, lecz ciekawy 
strów spraw zagranicznych komunistycz- ] Pokojówka ich połknęła — 
nych reżimów Polski i Czechosłowacji, z wy- Łyieczke od kawy.
jątkiem rozwiązywania problemów bezpo- — po lekarza!... Niech jej zajrzy 
średnio dotyczących obu krajów. W żołądek i żebra,

Bo byłoby przecież szkoda
2. Nie godzić się na -wzięcie pod uwagę, Łyżeczki ze srebra! 

jakiegokolwiek innego rozwiązania, jeśli Ro- Pani domu dość krytycznie 
sj a nie zgodzi się na zachodni plan w spra- ■ Wypadek rozważa
wie Niemiec. 1 m®wi, wziąwszy na bok

Pana konsyliarza:
3. Przedłożyć najpierw swój plan i zacze-, .... 

Ale komuniści nawarzyli 
gorzkiego piwa nie tyle In
diom, co samym sobi e.

W Azji bowiem, pod prze
wodnictwem Indyj, przyjmo
wana była ogólnie zasada 
współistnienia “pokojowego” z 
dziczą komunistyczną. Połud
niowo wschodnia Azja skła
niała się coraz wyraźniej do 
neutralizmu, a nieraz wyra
żała komunistom duże sym
patie.

X X 36

—W zeszłym roku pływałem na tankowcu 
szwedzkim “Akafernstrom” który miał po
ważny, 3-miesięczny remont w stoczni w 
Hong Kongu, żona głównego inżyniera sto-] - -------------T --- ------------ ■*- --------
cani, Anglika, była Angielką, ale mówiła Fontaine, dyplomatycznego redaktora nie- 
płynnie po polsku. Okazało się, że była wdo- zależnego dziennika paryskiego “Le Monde.” 
wą po lotniku polskim, który zginął na woj
nie.

Zaprzyjaźniłem się z nimi. Raz pojecha
łem z nią, jej autem na lotnisko. Odzywam 
się do niej po polsku: “Które to wejście?” 
i słyszę głos z tyłu, po polsku: “A pan na 
jaki samolot czeka?”

Odwracam się i widzę przystojną stewar
dessę, Chinkę, lat około 30. “—Skąd pani 
mówi po polsku ?” — pytam zdziwiony. 
“—Proszę pana, ja kończyłam polskie gim
nazjum w Charbinie.”

—O. ciekawe ... Angielka i Chinka mó
wiły po polsku ... A są jacyś Polacy w Hong 
Kongu?

—Oczywiście. Jest nawet spora grupa pol
skich rodzin, ewakuowanych z Mandżurii, 
które nigdy nie były w Polsce.

Tak to wszędzie uczą się ludziska 
skiego języka.
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A oto wczoraj, na otwarciu 
i obrad nad niesieniem pomocy 
1 Indiom, ambasador tego kra
ju, M. C. Czagla wołał w wiel- 
kim strapieniu:

__________ __ . “Wielka i decydująca bitwa 
sercach waszych. Duch toczy się w świecie pomiędzy 
i jego uczucia nie po- dyktatorskimi a demokraty- 
atarzeć.________________ cznymi sposobami rozwiązy-

Jaiiies A. Garfield wania zagadnień nędzy.
“Polem bitewnym są Indie, 

i a zwycięstwo lub klęska de- 
j mokracji zadecyduje się w 
i tym właśnie kraju. Jeśli de
mokracja upadnie w Indiach, 
to pierwszą ofiarą padnie wol
ność nie tylko w całej Azji ale 
i w Afryce.”

TIMELY TOPICS
Poland Enslaved Under The Heel 
Of Soviet Oppression

Statement of Edward J. Derwinski (R. Ill.) on the Floor 
of the House May 4, 1959 Polish Constitution Day

Mr. Speaker, I am deeply im
pressed by the statements of my 
distinguished colleagues this af
ternoon and their obvious interest 
and sympathy with the plight of 
the Polish nation.

May 3rd commemorated the 
168th anniversary of the day when 
Poland established a Constitution 
that has been a model for demo
cratic principles ever since. The 
present day oppressed condition 
of the Polish people has its paral
lel in historic events of the past. 
From 1795 through to the resur
rection of the Polish nation after 
World War I, Czarist Russia was 
the chief oppressor of the free
dom loving people of Poland. To
day this same Poland, despite the 
utterances of its puppet govern
ment, is enslaved behind the iron 
curtain under the heel of atheistic 
Soviet communistic oppression.

We realize, of course, that the 
unfortunate conditions in the Yal
ta agreement are directly respon
sible for the present plight of the 
Polish people.

However, it is to the future 
that we direct our thoughts and 
energies and rededicate ourselves 
to the principle and cause that 
Poland and all of the other free
dom loving peoples enslaved be
hind the iron curtain will some I 
day, and we certainly hope soon, 
be free to establish a government 
of their own choice

As an American of Polish ex
traction, I am proud of the great 
traditions of my forefathers and 
the great historic accomplishments 
of the Polish nation.

There are close to 7 million 
Americans of Polish ancestry here 
in the United States, and I per
sonally have always felt that the 
strong love of freedom and sound 
moral traditions of the Polish na- 
tin have made these people val
uable assets to the .growth and 
development which has made the 
United States of America the 
greatest nation in the world.

At the close of World War IT,
when the thought of victory in
spired the hope that the captive 
nations would again be free to 
rule their own destiny, the Polish 
nation found to its sorrow that 
communistic oppressors had taken 
away all rights of self govern
ment.

Mr. Speaker, all Americans 
have been shocked and angered 
by the religious persecution of 
the Polish people by their oppres
sors. We know that the Commu
nists have struck at the church 
with fire and sword and imprison
ment. We know that they have 
tried—and failed—to substitute a 
progressive church movement. We 
know that this false movement, 
this sham, has been boycotted by 
the vast majority of the Polish 
people who are opposed to all of 
its activities and aims.

The Polish people have never 
bowed to anyone. As they resisted 
Nazi aggression in the past, they 
are today resisting Communist en
slavement. This resistance is not 
a futile shooting war. It is a si
lent, moral resistance of the spirit.

There is no lull in this battle.

The peasant resists who opposes 
collectivization. The worker resists 
who refuses to be forced into labor 
speedups. The father and mother 
resist who tell their children of 
Poland’s proud tradition and glo
rious history. The priest resists by 
spreading the gospel of Christ, the 
arisen. The intellectual resists by 
adding to the freedom of thought.

Peasant, worker, parent, priest 
and intellectual—all are part of 
the struggle for Polish liberty 
which communism will never be 
able to win. One hundred and 
seventy-five million Aknericans 
share the prayers, the hopes, the 
aspirations for the day when Po
land will again be free.

A century ago, the Polish hero, 
Mickiewicz, wrote;

“Poland, you will be taken out 
of the tomb because you are be
lieving, loving and full of hope.”

With all my heart, I believe in 
the truth of these ringing words.

So, as we commemorate Polish 
Constitution Day, we fervently 
hope and pray that the God lov
ing democratic people of Poland, 
in whose hearts there beats great 
respect and admiration for the 
principles on which our Govern
ment ig founded, will soon have 
an opportunity to regain control 
of their own government and 
their own destiny.

Mr. Speaker, once again I com
mend my colleagues for their 
noble expressions and their ap
preciation and their support of 
principles and the policy to free 
Poland and the other enslaved 
European countries so they will 
once more see the dawn of free 
government.

The University of Minnesota 
was founded by the Minnesota 
Territorial Legislature in 1851 but 
was closed) from I860 to 1867 be
cause of an economic depression, 
Indian uprisings, and the Civil 
War. On reopening, it had 18 stu
dents.

Nebraska means “Flat Waters” 
in the Indian dialect from which 
the state got jt« name.

The first concrete rural road 
was laid in Wayine County, Mich., 
in 1900.

Maine’s production of graded 
dress poultry last year was 136,- 
154,450 pounds, more than’ any 
other state in the nation and an 
increase of more than two million 
pounds over the previous 12 
months.

The expression “raising the 
roof” dates from the Old West, 
where the roof was built sepa
rately from the rest of the house. 
Neighbors would help the builder 
lift the roof onto the framework 
and then there would be a party 
to celebrate the event.

A vodka-producer found that 
only 1.4 peir cent of the men and 
14 per cent of the women ques
tioned in a survey said they drank 
whisky because they liked the 
taste.

TOMY and tomorrow
BY RALF HARDESTER

Feature Editor TV GUIDE MAGAZINE

FD SULLIVAN IS PRE-TAPING most of his shows for 
late spring and summer, thus postponing the celebra

tion of his 11th anniversary on TVfrom June until next

I
gi October ... Rosemary Clooney and husband Jose 
I Ferrer will sing together on a future Bell Tele

phone Hour musical . • • *’ernando Lamas has 
signed with Desiln to star in a half-hour adven
ture series, Privateer, to be ready for the fall 
season . . . Dick Clark will do two specials for 
ABC this spring . . • Rosalind Russell and Bob 
Hope set as guest stars on a Jack Benny special... 
B<>1> Cummings, as Grandpa Collins, and George 
Montgomery, of Cimarron City, will guest on each 
other’s show in the near future ... Robert Culp 
has written a script for his own Trackdown series.

WALT DISNEY NOW SCOUTING FILMING 
r rr locations for Swamp Fox, a new series grooved 

for Walt Disney Presents next fall. It’s the story of Gen. Francis 
Marion, Revolutionary War hero . . . John Hudson signed as star 
of The Black Cat, new series produced by Jack Webb for NBC ... 
Peggy King, not often seen on TV lately will do a Maverick episode 
opposite James Garner ... Playhouse 90 has plans for a 90-minute 
version of Shaw’s “Major Barbara”... Bachelor 
Father may go as a regular weekly series next 
season instead of alternating with Jack Benny 
.,. Julie London makes a test film next week for 
her own show . . . Some 21 old Tarzan features 
are on their way to TV.

THE BOY SCOUTS WILL GET ITS first 
official TV exposure in a new half-hour telefilm 
series for next fall, tentatively titled The T£a11' 
blazers. Producer Stuart Reynolds plans to shoot 
stories of the Scouts throughout the world ... >,r 
Laurence Olivier’s “Moon and Sixpence SP«C‘“ ’ Rosemar_ ciooner probably will be telecast by NBC to.kickoff the 
fall season in September , . . 20th Centu Y 
has added a Western, Arsenal Stone, and an anthology mystery 
series, Whodunit, with Diane Varsi starring in the pilot film, to its 
production schedule for the coming ^ason . Two networks are 
making serious bids for the tloy.l i Johanson
heavyweight title fight in June in an effort to get it away from 
theater TV. Reported price: $400,OVU.

wn rigM. „^-rv GUIDE! 
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nych zmaganiach świata wol
nego z obozem tyranii komu
nistycznej. nie ma drogi po
średniej, “neutralnej.”

Dotychczas w naiw n o ś c i 
swej starali się świecić Panu

Bogu świeczkę, a diabłu oga- 
rek.

Komuniści sami ich prze
konują, że takie połowiczne 
metody prowadzą prosto do 
obozu czerwonej niewoli.
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PNA Vice-President S. F. Lisowski Launches National PNA MeetCragin Bowl Tips Drummond Liquors 
In Council 41 PNA League Windup
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Hojnacki 497, G.

more to favor the hitter

PAY THE KITTY

Secret Agent X9

and 
the

& McKAY: 
W. Gums 498,

for Pittsburgh and 
Cubs.

Cincinnati—(UPI)— The Cin
cinnati Royals of the National 
Basketball Association have a 
“free throw fund” in which a 
player chips in 15 cents every 
time he misses a charity toss.

AIRWAY LIQUORS: J. Pine 505,
L. Kasos 464, H. Slawinski 428, 
G. Orcutt 481, L. Pasciak 598.

DOUBL J. McK GARAGES: J. 
Huff 420, R. Foley 495, G. Lesage 
423, A. Pino 531, N. Michalak 571.

KARLOV FOODS: E. Michalak 
526, T. McKittrick 614, J. Ludwi
kowski 518, M. 
Ganakos 446.

WIERCIOCH 
Wiercioch 554, 
Wojciechowski 445, R, Wiercioch 
545, H. Persak 479.

LITTLE VILLAGE: F. Zeman 
556, B. Brown 493, H. Rodak 489, 
J. Zeman 521, A. Pokorny 584.

SILER-GUZDZIOL: R. Guzdziol 
582. G. Chuduk 475, M. Malak 381, 
R. Budzyński 582, E. Andrassi 541.

RICHARD’S NO. 7: J. Jaworski 
462, J. Pulaski 416, IV. Pula 426, 
G. Considine 395, R. Vejvoda 562.

LEWICKI DRUGS: H. Campbell 
525, J. Sedlak 408, J. Shudvick 570,
M. Gorss 485, P. Sollami 462.

E. MILLER INS.: A. Zilvitis 556, 
E. Stanek 467, D. Parker 474, F. 
Janikowski 573, J. Minarcik 501.

JOANNA WESTERN MILLS: A. 
Fabiano 471, E. Ertman 461, A. 
Stott 522, M, Smas 475, E. Wąso
wicz 541.

MURPHY & MILLER: F. Falbo 
446, E. Vucinic 474, C. Dybała 496, 
A. Hanacek 484, J. Bielawski 576.

AL’S A.UTO PARTS: M. Sie- 
miawski 479, J. Paukner 424, C. 
Siemiawski 534, H. Olszewski 526, 
M. Ostrowski 494.

WESTLAWN REALTY: F. Pipal 
541, E. Jarmus 393, W. Hoople 438, 
J. Pastorek 483, A. Ciomber 510.

POLLY’S LOUNGE: P. Struz 456, 
J. Dainko 409, N. Lipinski 477, P. 
Baraban 532, W. Gannon 480.

RIGHT REALTY: B. Michałek 
388, R. Michałek 490. J. Clhal 465, 
L. Michałek 485, J. Pawlarczyk 514.

Shoot 242-643 And 245-628 In Windup At 
Miami Bowl; Tom McKittrick Posts 234-614

BUILDERS: F. 
T. Kash 564, J.

R. 
H.

Chairman of the National PNA 
Bowling Committee, and Al Dłu
gosz, Tournament Manager and 
president of Lodge 83 and Council 
24 IPNA of South Bend. The meet 
attracted' a record number of 
singles, doubles and team partici
pants in both the men’s and wom
en’s divisions.

L.
38
43
48%
48%
51%
52
54
55%
57
58%
59%
64
dis

in South Bend, Indiana, before a 
capacity audience. Mayor Edward 
F. Vborde of South Bend (holding 
ball) also collaborated in launch
ing the tourney.

Looking on (left to right) are: 
Leo Niezgodzki of Lodge 83 PNA; 
Joseph Foszcz, Secretary General 
of the PNA; Stanley Kandzierski,

Julian Maciag  
John Pawlarczyk 

Jake (Pop) Maciag carved 
a 242-643 and Jake (Son) Maciag 
245-628 last Tuesday night at 
Miami Bowl where the 1958-59 Os
trowski Southwest Businessmen’s 
Bowling campaign came to a thrill
ing conclusion, with their squad, 
B o b’s Unique Service Station, 
downing Airway Liquors twice to 
capture the championship by the 
margin of 3 games over the losers, 
who featured a 398 by Len Pasciak.

Tom McKittrick’s 234-614 car- 
hied Karlov Foods and Liquors to 
a pair of wins over Doubl J. McK 
Garages and third place by one- 
half game over the latter, which 
showed a 571 by Norbert Michalak.

Lewicki Drugs shut out Richard’s 
No. 7 via a 247-570 by John Shud
vick. Richard Vejvoda turned in a 
562 for Richard’s No. 7.

Siler-'Guzdziol Funeral Home 
clipped E. Miller Insurance in 2 
out of 3 behind 582’s by Robert 
Guzdziol and Richard Budzyński. 
Frank Janikowski tossed a 573 and 
Tony Zilvitis 556 for E. Miller.

Murphy and Miller, Inc., copped 
3 from Joanna Western Mills with 
the help of Joe Bielawski’s 576. 
Gene Wąsowicz posted a 541 for 
Joanna.

Polly’s Lounge rebounded from 
a first game defeat to shade Right 
Realty, 2 to 1. Pete Baraban scored 
a 532 for Polly’s and John Paw
larczyk 514 for Right.

Chester Siemiawski’s 534 spear
headed Al’s Auto Parts to a pair 
of conquests of Westlawn Realty, 
whose offensive was led by Frank 
Pip al’s 541.

BOB’S UNIQUE S. S.: Julian 
Maciag 519, Jerry Maciag 628, Bob 
Truckley 525, Jake Maciag Jr. 451, 
Jake Maciag Sr. 643.

BANQUET MAY 9
The annual Council 41 PNA 

Bowling Tournament will bake 
place next Saturday night, May 9, 
at the Cragin Bowl Clubrooms, 
4724 W. Armitage Ave., at Cicero 
Ave., starting at 7:30 o’clock.

Trophies and cash prizes will 
be distributed following the serv
ing of a delicious meal. Refresh
ments will also be served and 
dancing will ensue with music 
supplied by Steve Schlenker and 
his excellent orchestra.

PNA Secretary General Joseph 
Foszcz is the president, Al Smen- 
tek the treasurer and Joe Cwynar 

" " - - 41

L. 
W.
B.

2nd Federal Savings 
PNA Softball Team 
Schedules Workouts

The 2nd Federal Savings entry 
in the E. John Sierocinski (Execu
tive Vice-President, 2nd Federal) 
PNA Senior Softball league has 
scheduled workouts for four con
secutive Friday evenings—’May 8- 
15-22-29—in praparation for the 
1959 PNA campaign which opens 
Friday evening, June 5, at Eck
hart Park, Chicago Ave., and 
Noble St. All four workouts will 
be held at Eckhart Park, accord
ing to Manager Jimmy Hoffman.

The following returning vete
rans have been invited to take 
part in the drills: Len Larry, Ted 
and Jimmy Hoffman, Earl Abra
ham, Lou King, Roy Errera, Dale 
Diezel, Bob Walters, Larry Sta- 
kenas, Jim Bondmass, Steve Tko- 
letz, Joe Megacz, Walter Mroz, 
Bill Pasko, Fred Martinez and 
Jerry Sikorski. Newcomers include 
Dave Voss, Gene Mozdzierz and 
Chuck Gazda.

Workouts will start at 6:30 PM., 
and will continue to 8:00 P.M., on 
the above dates.

Stephen F. Lisowski (at ex
treme right), vice-president of the 
PNA and chairman of the Al
liance’s Sports-Youth Commis
sion, takes aim at the tenpins 
preparatory to rolling out the first 
ball to officially inaugurate play 
in the 1959 National PINA Bawling 
Tournament at the Beacon Bowl

By Mel Graff
Registered U S. Patent Office

Bob’s Unique S. S  
Airway Liquors  
Karlov Foods  
Doubl J. McK Garages 
Wiercioch Builders  
Little Village  
Siler & Guzdziol  
Lewicki Drugs  
E. Miller Insurance.... 
Richard’s No. 7  
Murphy & Miller  
Joanna Western Mills .... 48 
Al’s Auto Parts  47 
Westlawn Realty  45'% 
Polly’s Lounge .... 44
Right Realty  35

TOP INDIVIDUALS

The Sportrait
Birmingham, Ala.—(UPI)) Vir

gil (Spud) Davis thinks the old 
St. Louis Cardinals’ “Gas House 
Gang” could win a pennant as 
easily today as they did in 1934 
when he caught for that world 
champion club.

“There may be a lot of differ
ence in night baseball but I don’t 
think there’s a bit of difference 
in the caliber of play overall from 
my day,” Davis said as he relaxed 
at his home here.

He admitted that the present 
combination of night and day 
games might have some effect but 
“The Gas Housers were one of the 
best ball clubs ever in the Nation
al League.

“I think they could win today. 
I don’t think they would have any 
trouble winning now.”

Spud speaks with the authority 
of 25 years in the National Lea
gue before he retired on his base
ball pension plus “a little I saved 
from baseball.”

His career included a lifetime 
Ibattinj Average of .308 plus an 
even .300 in 107 games for the 
1934 Cardinals, who specialized in 
some daffy antics as well as win
ning baseball.

He recalled nostalgically the 
likes of Paul and Dizzy Dean, 
Pepper Martin, who organized the 
Gas House Gang, Joe Medwick, 
Frankie Frisch and Leo Durocher.

Davis started his Major League 
career with the Cardinals after 
two years in the minors. He was 
traded to Philadelphia in 1928 but 
went back to St. Louis in 193'4. 
Then came stops with Cincinnati, 
the Phillies again and Pittsburgh, 
wrere he finished his playing 
career in 194'5.

HIT .349 IN 1933
Spud had his best season as a 

hitter in 1933 when he batted .349 
in 141 games. He led all National 
League catchers with 78 assists 
in 1930 and he caught 1,458 Major 
League games in all.

Spud retired for good in 1953 
after eight years of catching 
scouting 
Chicago

Davt» thinks the gagne has 
changed 
and he foresees no return of the 
spit ball. “I think people want 
to see a little more hitting,” he 
said. "Of course, it’s possible 
they’ll bring back the spit ball 
but I don’t think so.”

Spud thinks the “junk” pitches 
do more harm than good for young 
pitchers.

“Young pitchers are throwing 
sliders and knuckle balls now 
frat are hurting them,” he said, 
“We didn’t have sore arms in my 
time as they do now. Of course, 
you always had some but not as 
many as now.

“M a young pitcher has a good 
fast ball and can get it over the 
plate, he has won half the battle.”

Spud said he was looking for
ward to the reunion of the Gas 
House Gang in St. Louis June 17.

"It will be one of my great 
thrills and a lot of fun,” he said, 
but then added sadly, “there was 
never another gang of ball play
ers like the I934 Cardinals.”

the secretary of the Council 
PNA Bowling league.

DRUMMOND LIQUORS: 
Johnson 518, J. Zaucha 528, 
Pociask 489, E. Węgrzyn 441, 
Zaucha 564.

CRAGIN BOWL: R. Cortesi 475, 
M. Celmer 539. R. Bertrim 465, R. 
Hull 504, W. Saranecki 531.

MAZEWSKI BOOSTERS: J. 
Cwynar 4Z1. H. Kuryanski 444, €. 
Sydor 42C A. Smentek 531, W. 
Macuda 522.

BELL LIQUORS: J. Suberla 
490. G. Carsello 453, J. Sak 461, 
L. Kiolbasa 553, E. Lukwinski 471.

LOUIE’S LOUNGE: B. Gruner 
485, F. Kowols 465, J. Lenzini 369.

ERICKSON BOOSTERS: A. 
Chiappetta 478, H. Nowak 451, E. 
Chiappetta 402, C. Rozek 424, C. 
Grendzinski 475.

SECOND FEDERAL SAVINGS: 
Smudzki 472, Skaluba 472, Galaz 
495, Gerlich 488, Nawiesniak 502.

KED-WAVE: G. Derby 479, J. 
Suved 439, G. Charles 433, P. Tur- 
bak 475, R. Kreiger 516.

ED KOLSKI BOOSTERS: II. 
Skaluba 404, W. Chimack 471, T. 
Podraża 471, L. Groński 494, 
Cabaj 511.

O’MALLEY
Buckley 489, 
Fahnrich 416, A. Parker 486, S. 
Schlenker 401.

REDA’S LIQUORS: J. LaGrippe 
503, A. Patellaro 439, S. Proven
zano 483, G. Roche 467, L. Sabin- 
ski 502

ASHLAND BOOK BINDERY: F. 
Klos 468, R. Szumny 436, J. 
Szczepanik 462, L. Foszcz 480, B. 
Hull 436.

Tommy Leonetti Tops 
Entertainment At NW 
Home - Garden Show

Tommy Leonetti, one of the 
brightest new stars of show busi
ness will head the entertainment 
programs at the Second Annual 
Northwest Home and Garden 
Show. The Show will be held at 
Arlington Park Jockey Club, Fri
day, May 22, through Sunday, 
May 24.

Joining singer Tommy Leonetti 
will be a modern day Dr. Jekyl 
and Mr. Hyde split personality, 
one Terry Bennett, ABC-TV star, 
who is the beneficent friend of 
children on the Jobblewocky 
Place, week days at 10 in the 
morning, and is also Marvin, the 
master of chills, on Shock Theater 
■on Saturday nights. He will bring 
both his happy-go-lucky puppets 
from Jobblewocky Place and the 
statuesque blonde, Joy, of Schock 
Theater, who has been hanged, 
sawed in half and otherwise done- 
away with on pie evening horror 
show.

Joy who has more lives than a 
cat on the show is in reality Mrs. 
Terry Bennett. The pair lives a 
happy wedded life, but to a million 
TV viewers Saturday night Joy 
becomes the object of Mirvin’s 
fiendish machinations. Marvin 
has been portaryed by Time, the 
Saturday Evening Post and Life 
as one of the foremost monsters 
on TV. Shock Theater has been 
consistently rated at the head of 
the top programs on Chicago’s 
TV.

Miss Chicago and Chicago TV 
celebrities will also appear dur
ing the event packed weekend. 
A fashion show, a competition of 
garden clubs, a helicopter demon
stration and armed forces parti
cipation will be offered to the 
public, according to chairman, 
Robert Norton, 3104 Thrush Lane, 
Rolling Meadows. The loading and' 
firing of antique cannons will also, 
be demonstrated.

Tommy Leonetti will appear 
four times during the show and 
will sing favorite selections from 
“Is many hit albums. To north
west suburban audiences he is 
oest known, however, not as a re
cording star but as the talented 
rarf baritone of "Your Hit Pa- 
Th ’ Over tbe N®C-TV network. 
dr A Show, which will have hun- 

,,'y3 °f displays on interest to 
featurn~^ay bomeoawners, will 
rrf an unusual arrangement

A^,?°r exhiblt areas.
si cal displays will be mu-
hiiildir,lnsL1’Urnents> all types of 
furnishfn?aterials- su'PPHes> home 

a 8 f appliances, even such 
cars h°use filers and for- 

nroceeds°" disiplay' A11 
dPVOtad ta m the show wiU be d ;n\com'munity building 

uAine th® n,orthwest suburbs, including the Northwest Com- 
mu?łhe naiH at- AdTnission which will be paid at the gate wiR be 
fifty cents with children admitted 
free.

FINAL STANDINGS 
W. 

Drummond Liqu°rs 67 
Cragin Bowl 62 
Mazewski Boosters 56% 
Bell Liquors 56% 
Louie’s Lounge 53% 
Erickson Boosters 53 
Second Federal Savings 51 
Ked-Wave Liquors 49% 
Ed Kolski Boosters 48 
O’Malley & McKay 46% 
Reda’s Liquors 45% 
Ashland Bindery 41

Second place Cragin Bowl
posed of champion Drummond 
Liquors, 2 to 1, as the 1958-59 
Council 41 PNA Bowling league 
season came to a stirring conclu
sion last Tuesday night at the 
Saranecki Brothers’ Cragin Bowl. 
Marion (CPA) Celmer tossed a 
539 and Wally Saranecki 531 for 
the winners and Bruno Zaucha 
564 and John Zaucha 5'28 for the 
4-time champs.

Fourth place Bell Liquors up
set third place Al Mazewski 
Boosters twice with the help of 
L. Kiolbasa’s 553. Al Smentek 
posted a 531 and Walter (Spike) 
Macuda 522 for Mazewski.

The sixth place William N. 
Erickson Boosters tripped up 
fifth place Louie’s Lounge in 2 out 
of 3 on a 478 by Al Chiappetta. 
Bob Gruner scored a 485 for 
Louie’s.

Bruno Nawiesniak’s 502 led Sec
ond Federal Savings to a pair of 
conquests of Ked-Wave Liquors, 
whose drive showed a 516 by Bob 
Krieger.

The Ed Kolski Boosters took the 
measure of O’Malley and McKay, 
2 to 1, with Wally Caibaj’s 511 
leading the way. Wally Gums 
scored a 498 for the losers.

Reda’s Liquors rebounded from 
a first game loss by 1 pin at the 
hands of Ashland' Book Bindery 
to capture the final pair. John 
LaGrippe shot 503 and Len Sa- 
binski 502 for Reda’s, and Lou 
Foszcz 480 for Ashland Bindery. 

Sport Parade
New York—(UPI)—They said 

two years ago when Robin Roberts 
of the Phillies was getting his 
lumps on the mound that he was 
a stubborn man unwilling to face 
changes made necessary by the 
calendar.

Roberts, a 20-game winner six 
years in a row, for two straight 
years lost more games than any 
other pitcher in the National Lea
gue Mayo Smith, then his mana
ger.' analyzed that years ctf toil 
had taken the edge off his fast 
ball but Roberts shook off his 
suggestion, wiai. he learn another 
pitch.

‘•He is.” said one basefball man, 
“a 30-year-old pitcher with a 40- 
y ear-old arm.”

There was ia basis for his sus
picion. Roberts has been a Phil
lies’ fixture since 194:8. Now only 
32, he has pitched in 436 Major 
League games and rubber-armed 
his way through 3,154 innings. 
Through six seasons he hurled 
more than 300 innings each term 
with a gruelling high of 347 inn- 
in^ in 1953.
_+“.ut the handsome Michigan 
State graduate didn’t hit the 
Pa“c button.

simply re-evaluated the 
c™£oRabie weapons he had and 

a new rati° for the d , JiJ bis fast ball, his curve 
K^1rhtasthan,geUp- K SWept htol 

nn a'son as a l^-game 
Trmine for”16811 fe£lt when Per" forming for one « the league’s 
more inept teams.
< ^XtaFhe1Sen?°ther crisis fac_ 

the Dodgers.
“I’ve had this thing, which is 

actually a tightened muscle, two 
or three years off and on „ 
explained. “It painful. It 
simply limits tny Pltchinig motion 
But this is the worst it has e er 
been.” . , .

It is “extremely disturbing,- he 
admits, because of the fear that 
it could become chronic.

“I hope to pitch for many more 
years,” Roberts said matter Of 
factly. “So I’d like to know just 
what is causing this thing and 
what I can do to correct it-

POOR BATTING SUPPORT
He also finds this muscular 

threat “disgusting,” because using 
those same pitches which earned 
him to stardom, he has had a line 
early season. Roberts pitched , 
five-hitter to win the seasons 
opener against Cincinnati, 2-1, ai“ 
then dropped a fine four-hitter to 
the champion Milwaukee Braves. 
The Phillies simply didn’t get him 
any runs.

He was sailing along effectively 
against the Dodgers in his third 
start when the back tightened up 
and he was forced to leave the 
game.

“I don’t believe that age has 
anything to do with it,” he pon
dered. “There were long delays 
between innings. H was that kind 
of a game. Then it bad started out 
as a warm night but all of a sud
den it turned cold. Even a young
ster would have found his mus
cles tightening up under such con
ditions.”

Still it is a worrisome thing to 
him, merely because of the threat 
that it might become a chronic 
ailment.

“I’ve got to find out just what 
it is, even though I don’t believe 

ia serious,” he continued. “It 
*s just possible that I might have 
t° change my 'pitching technique 
again.”

It was a revealing statement by 
a man they have believed to be to 
stubborn to change.

“I may have to back off from 
throwing the fast ball so often,” 
he explained. “Possibly that might 
be one of the causes. But what
ever it is, I'm sure we can make 
whatever changes are necessary.” |

The baseball brains, it seems, 
had Mr. Roberta all wrong. I

FINAL STANDINGS
W.
64
61 
60% 
60
59
57
56
53
51'%
50
48%

Maciags-Pop And Son-Spark Bob’s 
To Ostrowski Businessmen’s Title

256
255
out

AVE.
Norbert Michalak . ........ 184.16
Jake Maciag Sr. . ......... 182.39
Richard Vejvoda ... .........  178.49
Henry Persak ...... ........ 178.7
James Zeman ...... .........  177.85
Eugene TVasotvicz . .......... 177.79
John Minarcik ....... .........  177.59
William Gannon .... .........  177.38
John Pawlarczyk .........  177.17
Tom McKittrick .... ......... 177.11

HIGH THREE GAMES
Richard Budzyński .. ................ 649
Anthony Fabiano .... ................ 644

HIGH SINGLE GAME

Ba<-  
Kawa  
Clebien 

In State Dept. PLAV Final Games

Individual High Single Games

E.

1958 Thillens Boys"He

STARTS

MAY 15

AND HIS

596
594
594

POST 72 (LOUIS HALL): A. 
Drews 488, T. Skowroński 496, L. 
Landa 519, F. Jurek 575, J. Masta- 
lish 535.

G & G TAP-POST 73: T. Soko
lowski 419, W. Gauden 383, E. 
Novak 459, J. Wilczewski 516, R. 
Kostnicki 534.

T. ROOSEVELT POST 4: E. 
Stolarz 380. R. Przystulski 392, C. 
Cezsak 458, R. Aangerman 412, 
J. Gąsior 514.

1100 CLUB-POST 79: S. Fosz 
471, S. Wayzer 452, D. Kochański 
461. S. Kulka 545, G. Mroz 542.

LIBERTY POST 70: H. Kawa 
520, E. Chrzastowski 527, W. Le
winski 443, J. Maziarka 455, J. 
Lisowski 422.

QUALITY PRESS: C. Kuliński 
392, E. Rozanski 406, C. Bac 581, 
H. Kuliński 387, S. Bac 456.

173.16
172.19
169.65
169.24
168.10
165.95
164.73
163.75
160.66
160.15
158.26
156.40
156.17
154.40
154.31
153.62
153.38
153.11
150.52
149.7
147.52
146.63
145.61
143.16
143.4
142.83
137.1
136.86
129.49
109.60

38
42%
44%
49
59
65

Kosmicki tossed a '534 and J. Wil
czewski 516 for the losers.

Sub Kulka recorded a 546 and 
Gene Mroz 542 as the 1100 Club- 
Post 79 whipped Theodore Roose
velt Post 4 in 2 out of 3 to nail 
down second place. J. Gąsior post
ed a 514 for the victims.

Liberty Post 70 routed Qua
lity Press-Post 4 in 3 straight on 
a 527 by Ed Chrzastowski and a 
520 by Hank Kawa, the loop’s 
No. 1 pin-toppler. C. Bac tallied 
581 for Qualify Press.
BANQUET SATURDAY NIGHT

The league’s annual Binquet is 
scheduled for Saturday night, May 
9, at the State Dept. PLAV head
quarters, 1110 N. Cleaver St., cor
ner Milwaukee Ave., at 8 o'clock.

Dinner, distribution of trophies 
and cash prizes, refreshments and 
dancing stud the program of en
tertainment, according to Fred S. 
Skowroński.

Thillens White Sox. 1958 cham
pions of Thillens Boys’ Major 
League, turned out in force Thurs
day evening, April 30, for their 
first workout of the new season.

If strength down the middle 
spells championships, the White 
Sox are liable to wind up with 
the 1959 title, too. Returnees from 
last year’s regulars include short
stop Ed Bruksch, 9032 North 
Mango, Morton Grove; second 
baseman Neal Schilling, 4742 N. 
Tripp; and catcher Mike Schwei- 
bish, 3501 W. Rosemont.

Additional strength for the in
field and a group of good out
fielders were also in evidence 
among members of the 1958 minor 
White Sox and farm “A” groups. 
The squad also has three catchers 
to back up Schweibish.

If the Thillens White Sox are 
weak at any position this year, 
unlike their southside prototype, 
it wiR be in pitching.

Pete Coorlas will return again 
as manager and coach of the 
squad.

234
224

Tongue in cheek department: 
Argentina Rocca was about to put 
his Argentine back breaker on 
Gene (Mr. America) Stanlee in a 
recent Jersey City mat show when 
Stanlee’s brother, “Smiling Steve” 
Stanlee, leaped into the ring like 
an enraged cougar, naturally, and 
flattened Rocca with one lethal 
wallop. The promoters announce 
now that in their next meeting 
there will be ample police pro
tection on hand to protect those 
inside the ring.

"That’s good news,” said Rocca. 
“That bout was not to my liking. 
With police to prevent outsiders 
from getting into the ring, this 
bout should be decisive.” Which 
should win Rocca a hamster, ras- 
sling’s replica of the Hollywood 
oscar for acting excellence.

Work Of Cisco On 
Behalf Of Chicago 
Youth On WBBM-TV

C1SCA, the Chicago Interstu
dent Catholic Action organization, 
and its work being done on behalf 
of the youth of Chicago will be 
presented on The Lord’s Staff at 
8:30 A. M., Sunday, May 10, as 
the second in the current four 
part series, on MiBIBIM-TV.

Describing the CISCA story will 
be Jorn Banahan, director of radio 
and television for the Catholic 
Archdiocese of Chicago, and host 
John Coughlin.

Major LeagueChamps 
Hold First Workout

3 DOUBLES IN 4 DAYS
Louisville, Ky.—(UPI)— Jockey 

Alfred Popara won both ends of 
a daily double three times in four 
days during the 1955 racing sea
son at Churchill Downs.

Polish Arts Club |post 72.Louis HaH Records 2,613 
Painting, Sculpture 
Exhibit Friday, May 8

The Polish Arts Club of Chi
cago will sponsor an exhibit of 
paintings and sculpture at the Chi
cago Public Library GAR Me
morial Hall, Randolph Street and 
Michigan Avenue, on Friday, May 
May 8, from 5 to 8:30 p.m.

The jury for the exhibition is 
composed of Louis Bodzewski, 
educator; John Fabion artist, 
sculptor and instructor, and Wal
ter Krawiec, noted Chicago art
ist.

Members of the Polish Arts 
Club and artists of Polish descent 
are eligible to enter. ‘

A.
D. 
C.
W. 
R.
T.
E. 
W. 
E.

I S. 
H. 
M.

G. 
S. 
J.
F. 
C.

Team High Three Games
Liberty Post 70  2946
1100 Club ...........................  2913
Barabasz Post 72  2902

Three High Single Gaines
Liberty Post 70  1027 
1100 Club  1026 
Quality Press  1026

Individual High Three Games

FINAL STANDINGS
W.

Barabasz Post 72  61 
1100 Club Post 79  56% 
G & G Tap Post 73 .... 54% 
Quality Press Post 4 .... 50 
Liberty Post 70 . 40
T. Roosevelt Post 4. .. 34

H.
S. 
S. Bac . ....

Mroz  
Kulka  
Mastalish  
Jurek  
Bac  
Landa ..._  
Nowak  

| R. Kosmicki  
S. Wayser  
A. Drews  
J. Gąsior 
E. Chrzastowski
F. Skowroński .. 
J. Maziarka .... 
R. Angerman .... 
J. Wilczewski .. 
II. Kuliński  
J. Lisowski 

Kuliński  
Kochański .. 
Czesak  
Lewinski  
Przystalski .. 
Sokolowski .. 
Rozanski .... 
Gauden  
Stolarz 

The champion Barabasz Post 
7'2-Louis Hall (Osikowicz) keg- 
lers ended an exciting State De
partment of Illinois Polish Legion 
of American Veterans Bowling 
league season in successful fash
ion by vanquishing G-G Tap 
(Post 73) twice last Tuesday night 
at the Sports Bowl, thanks to a 
575 series by Frank Jurek, a 53'5 
by Joe IMastalish, a 519 by Lou 
Landa, a 496 by Fred Skowroński 
and a 488 by Ad Drews (good 
for a 2,613 scratch series). R.

Landa ...»  
Angerman 

INDIVIDUAL AVERAGES
Kawa 
Fosz ..

Lt. Patton, AFB 
All- Star Q.B., 
Signs Card Pact

Chicago. — Lieut. Huston Pat
ton, quarterback from Eglin Air 
Force Base and the U. of Missis
sippi, and the only player ever to 
be honored twice as “'Player Of 
The Year” by the Washington 
(D.C.) Touchdown Club, has been 
signed by the Chicago Cardinals, 
Managing Director Walter Wolf- 
ner announced yesterday.

Patton, who was also selected 
as quarterback on the Armed 
Forces All-Star team in 19'58, 
completed 107 out of 215 pass at
tempts good for 1,542 yards and 
22 touchdowns. That he is far 
above average as a defensive 
player can best be gathered from 
the fact that he intercepted 13 
passes in nine games while help
ing Eglin Air Base team to achieve 
an undefeated season in 1958.

Following the 1957 season, when 
he was first honored with the 
Player of The Year among all 
Armed Forces teams. Huston’s 
passing record included 119 com
plete out of 239 attempts good for 
1,350 yards and 15 touchdowns, 
and 350 yards rushing and five 
TD’s scored in nine games, 
intercepted six passes in ’57.

Coach Frank "Pop” Ivy has 
been tremendously impressed by 
the work of thi 6-1, 195 pound, 
25-year old Tuscumbia, Alabama 
lad” His competitive ability and 
desire to be the best at his future 
trade, makes him an outstanding 
candidate for the starting quar
terback job with the Cards this 
FaU.

Huston, who has developed con
siderably since leaving the ‘Ole 
Miss’ campus after the *55 season, 
played in the Sugar Bowl in ’55 
and the Cotton Bowl in ’56 with 
Mississippi. His name is in the 
Mississippi record book for an 82- 
yard run from sermmage, the 
third longest in the school’s his
tory.

l FRIDAY, MAY 8th
SEMIFINALS
INTERNATIONAL

DANCE BAND
< CONTEST

Sponsored by 
AMERICAN FEDERATION 

OF MUSICIANS

9 GREAT 
BANDS 

from all over the U S A. and 
CANADA competing for title 

/‘BEST DANCE BAND) 
OF 1959”

The World’s
Most Beautiful Ballroom

ARAGON 
BALLROOM 
LAWRENCE NEAR BROADWAY

DANCING
CTA LINES TO DOOR

THE OLD SUNNY BROOK CO., LOUISVILLE, KY.. DISTRIBUTED BY NATIONAL DISTILLERS PRODUCTS COMPANY. KENTUCKY
STRAIGHT BOURBON WHISKEY, 86 PROOF • KENTUCKY BLENDED WHISKEY. 86 PROOF • 65X GRAIN NEUTRAL SPIRITS

SUNNY 
BROOh

SUNNI' 
BROOK

SUNNJ' 
BROOh

T-7Z7T 3ROOK
The Great Whiskey of the Old West

STRAIGHT 
#4.19
S Kw.
KAŻDA

BLEND
S4.19

Kw.

0 UNNY BROOK OFERUJE 
WAM DWIE WSPANIAŁE 

KENTUCKY WÓDKI 
STRAIGHT I BLEND!



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), WTOREK, 5-GO MAJA (MAY), 1959

odegrali swe role

orga-

na

Dziennik Związkowy
ZAWIADAMIA o

KONTESCIE Z OKAZJI 50tej ROCZNICY

BELGIAN WORLD AIRLINESVIA

Name

Address

Zone.City

State

Contestant

Kontest rozpoczyna się 15-go września 1958 roku, kończy się 31go Lipca, 1959

SABENA

wystąpiła jeszcze 
Gajda, która przy

w Ameryce, 
we wtorek, 
Weteranów, 
o godzinie

Klub Wioski Niedzieliska od
będzie miesięczne posiedzenie w 
środę, 6-go maja, w sali czł. Kaz. 
Gut, pnr. 1446 W. Huron ul., o 
godz. 8-mej wiecz. Wszyscy człon
kowie i członkinie proszeni są do 
wzięcia udziału w tym posiedze
niu, ponieważ jest kilka spraw do 
załatwienia. — Stanisław Prorok, 
prezes; Stefania Gnatek, sekr.prot.

Park View Citizens Improve
ment Club zawiadamia członków 
i członkinie iż miesięczne posie
dzenie odbędzie się we środę, 6go 
maja, o godzinie 8ej wieczorem, 
w sali Amvets Victory Post, 3174 
N. Milwaukee Ave.—Stanley Bu
rek, prezes; Stanley Madaj, sekr. 
prot.

Klub Parafii Niwiska zawiada
mia członków i członkinie, że po
siedzenie Klubu zamiast w nie
dzielę lOgo maja, odbędzie się w 
środę, 6go maja, o godzinie 7ej 
wieczorem. Proszeni są wszyscy, 
gdyż posiedzenie będzie bardzo 
ważne. — Adolf Działowy, pre
zes; Jan Guszak, sekr.

W piątek, 15 maja, o godz. 8-ej 
wiecz., odbędzie się posiedzenie 
Tow. Św. Elżbiety, Gr. 146 Z. P. 
na którym po załatwieniu waż
nych spraw, towarzystwa będzie 
miłe przyjęcie dla członków z 
okazji święta Matek. Członkinie 
są proszone o liczne zebranie się 
na posiedzenie, ażebyśmy się 
wspólnie zabawiły w gronie swo
ich. — K. Bagińska, prezeska.

Komendanta Okr. I SWAP., p. Pr. 
Jendryaszka;

7. Odczytanie listów: a) od Gen. 
Józefa Hallera — odczytał p. B. 
Holajn; b) od Ks. Arcybiskupa 
Gawliny — odczytał mjr. M. Ja
nuszewski;

8. Recytacja wiersza okoliczno
ściowego autora Zlb. Chałko — 
przez p. Józefa Wieszczka;

9 Piosenki: Maki, Wojenko, Aria 
ze Strasznego Dworu. St. Moniusz
ki i Miesięczna to noc — w wyko
naniu znanego wszystkim tenora 
polonijnego p. Stefana Wicika, 
przy fortepianie p. Leon Krzeska;

10. Przemówienie główne — wy
głosił p. Franciszek Dziób, jeden 
z pierwszych organizatorów Armii 
polskiej w Ameryce;

11. Dwie piosenki: Na Bój i Czy 
w radzie czy w zwadzie — w wyk. 
Chóru St. Moniuszki.

Nieśmiertelna Chluba 
Polonii Amerykańskiej

Czyn ten — to nieśmiertelna 
chluba Polonii Amerykańskiej. 
Rozszedł się on szerokim echem 
po całym święcie i przysporzył 
Polakom amerykańskim nie tylko 
dowodu ich wielkiej ofiarności dla 
swego kraju, przywiązania do sie
dziby ojców, ale też wiele Waw
rzyńców wojennych i na terenie

Mowa p. Franciszka Dzioba
P. Franciszek Dziób, główny 

mówca na Akademii, przedstawił 
w krótkim zarysie, jak doszło do 
powstania ochotniczych oddziałów 
wojska polskiego na terenie Sta
nów Zjedn., co ta Armia zdziałała 
we Francji w Polsce i jak po po
wrocie do Ameryki i w jakim celu 
zorganizowano Stow. Weteranów 
Armii Polskiej. Mówił o bolącz
kach organizacyjnych w począt
kach, o wkładzie Sokolstwa w 
tworzenie się ochotniczych oddzia
łów, o roli Związku Naród. Pol
skiego, przy tworzeniu się Armii 
Ochotniczej w Ameryce.

Powiedział on: “Ochotnicza Ar
mia Polska z Ameryki — to nie
zwykły czyn zbiorowy, bezprzy
kładny nie tylko w historii Polski, 
ale i w historii innych narodów. 
Ani na kartach historii polskiej, 
ani na kartach dziejów innych na
rodów nie słyszano przedtym, aby 
lud, który ziemię ojców opuścił 
oddawna (którego w wielu wy
padkach nędza wygnała za mo
rza), aby ten lud, żyjący za ocea
nem na wolności, bytujący w spo
koju i dostatku, poczuł w sobie 
obowiązek walczenia o to, co było 
dla niego tylko wspomnieniem 
własnej niedoli. W Ameryce były 
miliony Niemców, Austriaków, Ro
sjan, Serbów, Rumunów, Węgrów 
i Włochów. Wszyscy oni intereso
wali się losem swych krajów, 
wszyscy odczuwali tragedię wojny 
światowej. Ale żaden z tych na
rodów nie zdobył się na to, aby 
pośpieszyć krajowi swemu z po
mocą w formie ochotniczych sił 
zbrojnych.

“Na taki desperacki zapał, na 
taki odruch heroiczny stać tylko 
było Polonię Amerykańską.

“I to jest naszą chlubą i chwałą; 
to jest dowód, że Polak w Ame
ryce — oddzielony oceanem i ty-

Część Il-ga Akademii
— Rozrywkowa

W części drugiej programu Aka- 
demi wystąpił Chór im. I. Pade
rewskiego, pod dyr. Franciszka 
Leśniaka. Chór wykonał pieśni — 
Wisła, Deszcz jesienny oraz Tę
sknota za Polską, po czym wiersz 
patriotyczny wygłosiła p. Ludmiła 
Zaremba.

Jako 3 punkt programu w tej 
części, była scenka obozowa — w 
wyk. zespołu Harcerzy.

4. Taniec mazur — wykonał go 
bardzo dobrze zespół taneczny ZNP 
w opracowaniu p. Ewy Owsiak, 
przy fortepianie był p. WŁ Ter- 
mion;

5. Monolog p. J. Wieszczka, za
tytułowany: Kajtuś na wojnie;

6. Występ p. Moniki Gajda, któ
ra przy akomp. fortep. — p. Leon 
Krzoska — wykonała: W małej 
piosence, słowa M. Konopnickiej, 
muz. prof. Bellanda. Występ tej 
utalentowanej piosenkarki, jaką 
jest p. Monika Gajda, był żywo 
oklaskiwany przez publiczność.

7. Taniec kujawiak — w wyk. 
zespołu tanecznego ZNP. Występ 
był bardzo udały a kierowniczce 
przygotowującej oraz zespołowi 
należy się uznanie.

Krótka scenka dowcipna “Wpły
wowy” układu W. Budzyńskiego, 
odegrana przez Stan. Garczyńskie- 
go, Józefa Wieszczka i Winc. Gaw-

Wtorek, 5 Maja
Posiedzenie Klubu Pań Chicago 

Grupy 2582 ZNP odbędzie się we 
wtorek, 5-go maja, w sali pnr. 
1113 Milwaukee ave. Początek o 
godzinie 8-ej wieczorem. Po po
siedzenie będzie podana kawa i 
ciasto z okazji Dnia Matek. Obec
ność członkiń jest wielce pożąda
na. — Stefania Michałowska, pre
zeska; Wiktoria Kolman, sekr.

PIERWSZA NAGRODA
BILET NA PRZEJAZD W OBIE STRONY DO POLSKI

Wszystkim krewnym i znajo
mym donosimy tę smutną wia
domość, iż najukochańsza matka 
moja, teściowa moja i babcia 
moja, ś.p.

Katarzyna Putz 
przez nieszczęśliwy wypadek 
pożegnała się z tym światem, 
dnia 3-go maja, 1959 roku, o 
godzinie 3:15 rano, w podesz
łym wieku. Zamieszkiwała pnr. 
2625 W. Haddon Avenue.

Pogrzeb odbędzie się w środę 
dnia 6-go maja, o godzinie 9:15 
rano z zakładu pogrzebowego 
pnr. 3656 W. Belmont ave., do 
kościoła, a stamtąd na cmen
tarz na parcelę familijną.

Na ten smu.ny obrząoek za
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Władysława, córka-; Włady
sław Augustine, zięć; Jean 
Stein, wnuczka; (3 braci i 3 sio
stry w Polsce); Katarzyna Par- 
sygnat, Regina Drang, ciocie; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Skaja 
Funeral Home. Tel. KEystone 
9-0502.

Środa, 6 Maja
Tow. Giewont, Gr. 2514 ZNP 

zawiadamia swych członków, że 
posiedzenie odbędzie się we śro
dę, 6-go maja, o godz. 8ej wiecz., 
w sali Wet. Armii Polskiej, pnr. 
1239 N. Wood ul. Z powodu, że 
jest dużo spraw do omówienia i 
załatwienia, prosimy wszystkich 
członków o jak najliczniejsze 
przybycie.—Dyr. ZNP B. Migała, 
prezes; B. Dzik, sekr. prot.

Tow. Warszawiaków im. Tad. 
Kościuszki, Grupa 392 ZNP., od
będzie miesięczne posiedzenie w 
środę, 6-go maja, o godzinie 8-ej 
wieczorem, w sali Weteranów, 
1239 N. Wood ulica. Uprasza się 
członków o przybycie. Są ważne 
sprawy do załatwienia. — A. 
Ostrowski, prezes; A. Juszkiewicz, 
sekr. prot.

rona. Wszyscy 
b. dobrze.

9. W końcu 
raz p. Monika
aplauzie publiczności za jej śpiew 
wykonała “Madelon,” piosenkę z 
czasów I wojny świat., oraz “O 
Panie, któryś jest na niebie” — 
pieśń religijną z okresu II wojny 
świat., ułożoną w roku 1939 w 
Rumunii.

W programie wystąpił również 
z recytacją własnego wiersza syn 
p. Ludwiki Zaremby, który przed 
kilku dniami przyjechał z Polski. 
Wiersz b. obiecujący, autor i re
cytator — również.

Oddział Marsz. J. Piłsudskiego, 
Nr. 2-gi Ligi Morskiej 
odbędzie posiedzenie 
5-go maja, w sali 
1239 N. Wood ulica,
8-ej wieczorem. Prezes Jan Po
rębski prosi wszystkich członków 
i członkinie o przybycie. Odbę
dzie się dyspozycja książeczek i 
uczczenie Matek. Książeczki zo
stały wysłane do wszytskich człon
ków i Oddziałów. Prosimy o ła
skawe poparcie; tym którzy już 
odesłali książeczki i pieniądze — 
serdecznie dziękujemy. — Prezes 
Jan Porębski; sekretarka Zofia 
Majka.

Wszystkim krewnym i zna
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
matka i babcia nasza, ś. p.

Wiktoria Pacura 
członkini Bractwa Niew. Ró
żańcowych przy par. św. Ka
zimierza, Apostolstwa Modli
twy przy par. Św. Romana, 
Tow. Jutrzenka Wolności Gr. 
70 Zw. Polek w Ameryce, Tow. 
Gwiazda Morza Gr. 237 U. P., 
Tow. Św. Katarzyny Oddział 
125 Macierz Polska i Tow. No
wa Polska, Gr. 736 ZNP, po 
długiej i ciężkiej chorobie, po
żegnała się z tym światem, 
opatrzona Św. Sakramentami, 
dnia 3-go maja, 1959 roku, o 
godzinie 12:45 po północy, w 
w podeszłym wieku. Zamiesz
kiwała w Evergreen Park, 
dawniej na Romanowie.

Pogrzeb odbędzie się we śro
dę, dnia 6-go maja, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzeb, 
pnr. 2654 W. 21st St., do ko
ścioła Św. Romana, a stamtąd 
na cmentarz Zmartwychwsta
nia Pańskiego, na parcelę fa
milijną.

Na ten smutny obrządek za
praszamy wszystkich krew
nych i znajomych w smutku 
pogrążeni:

Adam, syn; Anna Lehmann 
i Władysława Woś, córki; An
na, synowa; Edward Lehmann 
i Józef Woś, zięciowie; Marian
na Pacura, bratowa; Joyce, Ju
dith, Claudette i Charlene, 
wnuczki; Thomas, wnuk; wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się — 
Szczepan J. Sendziak. Telef. 
Bishop 7-7240. 4-5

Francji, a przede wszystkim Pol
ski. Długie szeregi krzyżów roz
siane na terenie Francji, a potem 
w Polsce, świadczą wymownie o 
gotowości ponoszenia wszelkich 
ofiar na rzecz swojej ojczyzny i 
dla wolności swego kraju. Cześć 
tym, którzy stanęli w potrzebie!

Akademia — Oddaniem 
Hołdu Poległym Kolegom

Akademia sobotnia była wła
śnie oddaniem hołdu i uznania 
dla tych, którzy przejęci niezwyk
łą ważnością tego Czynu i miło
ścią do kraju, nie wahali się wyjść 
w pole i złożyć daniny ze swego 
młodego życia. Była oddaniem hoł
du i dla tych, którzy w latach 
1939 do 1945 z generacji, która 
wychowała się w Polsce, polegli 
z oczyma utkwionymi w zwycię
stwo Sprawy, dla której nie szczę
dzili oni swej krwi. Do długich 
szeregów krzyżów na cmentarzach 
poległych we Francji i Europy, 
dodali oni nowe rzędy i doszły 
nowe nazwiska polskich obrońców 
walk o niepodległość Polski.

Dwie Części Programu Akademii
Akademia podzielona była na 

dwie części. Pierwsza miała cha
rakter poważny, druga była roz
rywkową. Obie były pomysłowe i 
wypadły bardzo dobrze i pozosta
wiły na widzach wrażenie nie
zwykle dodatnie. Kierownikiem 
programowym był p. Józef Wie
szczek, który wyciągnął wszelkie 
możliwe efekty, jakie stały do 
jego dyspozycji.

W części pierwszej były:
1. Wniesienie sztandarów 

nizacyj weterańskich;
2. Hymny narodowe — odśpie

wane przez p. Monikę Gajda i 
p. Zielińskiego;

3. Pieśń Gaudę Mater Polonia 
i Bogu Rodzica — w wyk. Chóru 
im. Chopina, pod dyr. Romana 
Weroniczaka;

4. Inwokacja, wygłoszona przez 
ks. Myszko, kapelana Okręgu 1-go 
SWAP.;

5. Apel poległych;
6. Zagajenie, wygłoszone przez

Z Trójcowa
Bardzo ważne posiedzenia od

będą się w miesiącu maju: Tow. 
Św. Anny Grupa 57 Z. P. w pią
tek, 8 maja, o godz. 8 wiecz. W 
miesiącu wrześniu Towarzystwo 
obchodzi 55 lecie swego założenia. 
Na ten posiedzeniu specjalny ko
mitet przedstawi plan obchodu 
naszej uroczystości Jubileuszu. 
Prosi się członkinie o liczne ze
branie się na posiedzenie, ażebyś
my wspólnie uczciły ten Dzień 
Matek.—Maria Fuhl, prezeska.

Spowiedź Wielkanocna członkiń 
Klubu Obywatelek Trójcowa od
będzie się w sobotę, 23 maja. Msza 
Św. na której wspólnie przystą
pimy do komunii św. w niedzielę 
o godzinie 9 rano. Prosimy wszy
stkie członkinie o współudział w 
Mszy św. Dziękczynnej z okazji 
45 lecia założenia klubu. Zebra
nie członkiń z odznakami obok 
kościoła o godz. 8:30 rano. Po 
Mszy św. podane będzie śniada
nie w budynku średniej szkoły 
Św. Trójcy. Po śniadaniu będzie 
krótkie, lecz ważne posiedzenie 
na którym zbierany będzie poda
tek roczny za rok 1959. Na zakoń
czenie będzie wydanie fantów ja
kie członkinie obiecały złożyć. 
Dochód oddany będzie do fundu
szu budowy domu naszych Sióstr. 
—Klara Ozga, prezeska; Agniesz
ka Słomińska, sekr.

W sojx>tę, 2-go maja, o godzinie 
8 wieczorem, w audytorium św. 
Trójcy odbyła się piękna Akade
mia Żołnierska, urządzona stara
niem Stowarzyszenia Weteranów 
Armii Polskiej, byłych członków 
tak zwanej Armii Błękitnej Gen. 
Józefa Hallera.

Armia ta, złożona z ochotników 
Polaków zamieszkałych w Ame
ryce, na zew “Ojczyzna znajduje 
się w potrzebie,” nie bacząc na 
swe zajęcia, rodziny i stosunki 
osobiste w tym kraju, rzuciła 
wszystko i tłumnie zgłosiła się do 
organizującej się ochotniczej Ar
mii polskiej w Ameryce. Ochotnicy 
ci przebyli obozy ćwiczeń na te
renie amerykańskim w kilku mia
stach, gdzie koncentrowała się na
rodowościowa grupa polska, po
nadto znaczna część z nich prze
ćwiczona i przygotowana została 
do wojska w obozach w Kanadzie.

Czyn ten, którego podobieństwa 
nie znajdujemy w historii żadnej 
grupy narodowościowej w Ame
ryce ani żadnego kraju w ogóle, 
jest przejawem niezmiernie głę
bokiej miłości do Polski, ojczyzny 
swych ojców, a rozwinięcie sztan
darów polskich, do których z sa
mej Ameryki wyjechało do Francji 
ponad 35 tysięcy ochotników, był 
podziwiany przez całą Europę, a 
przede wszystkim Polskę i Fran
cję. Znalazł on oddźwięk w dekla
racji wydanej przez ówczesnego 
Prezydenta Francji Poincarego i 
dodał bodźca Polakom w kraju do 
podniesienia swych nadziei na od
zyskanie Niepodległości w zawie
rusze wojennej, która się rozpę
tała.

siącamj mil od Polski — nie stra
cił z nią łączności, ale myślał z nią 
i działał w kierunku odzyskania 
przez nią niepodległości.”

Dzieje Obozów Ćwiczebnych
P. Franciszek Dziób przeszedł 

następnie do opisu obozów, które 
znajdowały się na terenie Stanów 
i Kanady, oraz przebiegu przy
gotowań i ćwiczeń w rzemiośle 
wojennym przed wyjazdem. Od
czytał wydaną odezwę przez Ko
mitet przed rozpoczęciem już w 
roku 1917 rekrutacji. Odczytał też 
dekret Prezydenta Francji Poin
carego, zezwalający na tworzenie 
się Armii Polskiej we Francji; 
wspomniał o ochotnikach z Kana
dy, pierwszych wyjazdach, o two
rzeniu się oddziałów Samaryta
nek. Jedną z pierwszych była p. 
Agnieszka Wisła. Mówił o objęciu 
dowództwa nad Armią przez Gein. 
Józefa Hallera, o pierwszych stra
tach w walkach, o wyjeździe do 
Polski i chlubnym udziale tam 
oddziałów ochotniczych Armii Błę
kitnej na terenach Polski. Wresz
cie — o demobilizacji i przyjeździe 
spowrotem do Ameryki.
Założenie Stowarzyszenia 
Weteranów Armii Polskiej

Przedstawił następnie, jak
tej ziemi utworzone zostało Stow. 
Weteranów Armii Polskiej i Kor
pusów Pomocniczych. O wielkiej 
roli, jaką spełnia Związek Naród. 
Polski, który do tej pory ofiaro
wał na rzecz Funduszu Inwalidz
kiego dla inwalidów b. żołnierzy 
polskich sumę, przewyższającą 
150,000 dolarów.

Wspomniał, że do Stowarzysze
nia wstąpiło wielu b. żołnierzy 
Armii Polskiej z 2-ej wojny świa
towej. Wyraził im uznanie, za 
zrozumienie zasady, że w jedności 
naszej leży wielka siła i możność 
większego oddziaływania na spra
wy polskie.

Zakończył wreszcie słowami:— 
“Pamięć naszych ochotników po
ległych za Polskę uczcimy najle
piej, jeżeli nadal ofiarnie i szcze
rze, w jedności i zgodzie, pracować 
będziemy dalej dla sprawy, za 
którą oni życie oddali. A sprawą 
tą dziś jest wolna, cała i nie
podległa Polska.”

Akademia była bardzo udana i 
szkoda, że nie mogło ją widzieć 
więcej z pośród naszej Polonii, 
z tej właśnie Polonii, z której 
wywodzą się ci żołnierze Armii 
Błękitnej.

Akademia Wypadła Okazale. — Program Był 
Bardzo Interesujący. — Publiczność 

Niezbyt Dopisała

Wszystkim krewnym i znajo
mym donosimy tę smutną wia
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, brat i stryj nasz, ś p.

Franciszek P. 
Kaczorowski 

(Enter) 
po krótkiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
św. Sakramentami, dnia 4go 
maja, 1959 roku, o godzinie 
10:10 rano, przeżywszy lat 70. 
Zamieszkiwał pnr. 5322 W. 
Byron ul. .

Pogrzeb odbędzie się w śro
dę, dnia 6go maja, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebo
wego Kopec Funeral Home, 
5259 W. Roscoe ul., do kościoła 
św. Władysława, a stamtąd na 
cmentarz św. Wojciecha na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą
żeni:

Helena, żona; Edward, brat; 
Helena, siostra; Klara, brato
wa; bratanki i bratanice; wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Sta
nisław J. Kopec. Kildare’ 5- 
6974.

Z Akademii z Okazji 40-Lecia 
Czynu Zbrojnego Armii Błękitnej

Kalendarzyk
Posiedzeń

Z Parafii 
Św. Turibiusza

Miesięczne posiedzenie towa
rzystwa Imienia Jezus przy pa
rafii św. Turibiusza odbędzie się 
w czwartek, 7go maja, w sali 
parafialnej przy 57ej i Karlov ul.

Przewodniczący programu pan 
Roman Kellar oznajmia że Ks. 
Mauricy Lesage S.V.D., B. Sc., z 
Ghany .Afryki znany Herpeto- 
logista wyświetli obraz migawko
wy w kolorach, “Serpents of 
Ghana” i wygłosi odczyt oraz po- 
każe różne gatunki żywych żmij 
trujących. Pozatem kapelan to
warzystwa, Ks. Franciszek Lef- 
kowicz rozpocznie program pytań 
i odpowiedzi na temat religijny.

W niedzielę dnia lOgo maja to
warzystwo przystąpi do wspólnej 
komunii świętej podczas Mszy 
św., o godzinie 8ej rano.

Prezes towarzystwa pan Ed
ward Nowak zaprasza wszystkich 
członków o jak najliczniejsze 
przybycie. Bukiety Duchowne bę
dą rozdane aby członkowie mogli 
je sprezentować swoim matkom 
jako podarunki w Dzień Matek.— 
Henry Milewski.

Wszystkim krewnym i znajo
mym donosimy tę smutną wia
domość, iż najukochańszy oj
ciec nasz i dziadek nasz ś. p.
Jan C. Marszalek
(Mąż ś.p. BRONISŁAWY) 

Członek Tow. Miłość Wolności 
Gr. 1828 ZNP i Tow. Korony 
Polskiej, Gr. 123 U. P. of Am., 
po długiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
sw. Sakramentami, dnia 3-go 
maja, 1959 roku, o godzinie 7:30 
rano przeżywszy lat 74. Za
mieszkiwał pnr. 404 Lawler A- 
venue, Wilmette. Ill.

Pogrzeb odbędzie się w śro
dę, dnia 6-go maja, o godzinie 
9:15 rano, z zakładu pogrzebo
wego p. n. 6150 N. Cicero., do 
kościoła św. Józefa w Wilmette, 
a stamtąd na cmentarz św. Woj
ciecha na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą
żeni:

Zofia Rammel, Marianna Hai
re, Anna Park i Alicja Marsza
lek, córki; zięciowie, 6 wnu
cząt wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Cor
coran Funeral Home, tel. PEn- 
sacola 6-3833.

Wszystkim krewnym i zna
jomym donositmy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
matka nasza, babcia i prabab
cia nasza, ś. p.

Anastazja Costello 
(z domu Rhoda) 

(żona śp. Franciszka) 
po długiej chorobie, opatrzona 
Św. Sakramentami, pożegnała 
się z tym światem, dnia 2-go 
maja, 1959 roku, o godzinie 
5:50 popołudniu, w podeszłym 
wieku. Zamieszkiwała pnr. 
4120 Cleveland St., w Skokie, 
Ill., dawniej w Chicago.

Pogrzeb odbędzie się we śro
dę, dnia 6go maja, o godzinie 
9:30 rano z zakł. pogrzeb, pnr. 
8057 Niles Center Rd., Skokie, 
Ill. do kościoła St. Lambert’s, 
a stamtąd na cmentarz Św, 
Wojciecha, na parcelę familij
ną.

Na ten smutny obrządek za
praszamy wszystkich krew
nych i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Ralph, Mary Tripamer, Bea- 
irice Topolska i Robert, dzieci; 
6 wnucząt i 5 prawnucząt; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Ha- 
ben Funeral Home. Tel. OR- 
chard 3-6111.

......................COUPON......................
KONTEST PIERWSZY

, Chicago ________
Please enter yearly subscription for outside Chicago $15.

Wszystkim krewnym i zna
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
żona moja, matka, babusia 
bratowa nasza ś. p.

Maria Zuba
(z domu Wrzos) 

po krótkiej lecz ciężkiej choro
bie, opatrzona św. Sakramen
tami, pożegnała się z tym świa
tem, dnia 3-go maja 1959 roku, 
o godzinie 7-ej rano, w pode
szłym wieku. Zamieszkiwała 
pnr. 2630 W. Crystal st.

Pogrzeb odbędzie się w śro
dę, dnia 6-go maja, o godzinie 
10:30 rano z zakładu pogrzebo- 
wego J. Korczakowski, pnr. 
1341 N. Western ave'., do ko- 
ścioła Św. Fidelisa, a stamtąd 
na cmenatrz Zmartwychwsta
nia Pańskiego na parcelę fa
milijną.

Na ten smutny obrządek za
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Józef, mąż; Henry i Józef Jr., 
synowie; Józefina Unzietig, Vir
ginia Janus, Paulina Zuba, Flo
rence Kluever, i Stella Kierna, 
córki; Ewa i Dolores Zuba, sy- 
no''W-t-- Jćz"”h
Janus, Carl Kluever i John 
Kierna, zięciowie; 14 wnucząt; 
Katarzyna Dul i Paulina Dul, 
bratowejkuzyni i .kuzynki wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Ed
ward Kądzielą, BRunswick 8- 
2445 i LAwndale 1-2156. (4-5)

Kontest Dostępny Dla Wszystkich Czytelników Dziennika Związkowego

Czytelnik, który zdobędzie najwięcej rocznych Prenu
merat Dziennika Związkowego zdobędzie przejazd 
w obie strony do Polski via Sabena Belgian Airlines. 
Minimum prenumerat do zakwalifikowania do pier
wszej nagrody 150 Rocznych Prenumerat

Po Zakupno Wartościowego

NAGROBKA 
Lub POMNIKA 

Udajcie Sie Do 

CZARNIKA 
naprzeciw 

Cmentarza Zmartwychwstania 
Jest to jedyna polska firma 

Przy ĆMENTAKZL 
Otwarte w Niedziele i Święta 

P.O. Box 333 Argo, III. 
Tel. GLOBE 8-4443

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado
mość, iż najukochańszy mąż mój, ojciec, brat i dziaduś nasz ś. p.

Stefan Winiarski
POGRZEBOWY

Wet. 1-szej Wojny Światowej, Czł. Tow. Bożej Miłości Mężczyzn, 
Tow. św. Stanisława Kostki, św. Jana Chrzciciela, Polsko Narodowej 
Spójni Oddziałów Nr. 37, 180, 184 i 298, Grupy 668 ZNP. Royal 
Neighbors of Am. Kappa Camp 3827, Klubu Ziemi Kaliskiej i 
Ligi Morskiej, po krótkiej i ciężkiej chorobie, pożegnał się z tym 
światem, opatrzony Św. Sakramentami, dnia 2-go maja, 1959 roku, 
o godzinie 2:30 po południu, w średnim wieku. Zamieszkiwał pnr. 
2021 W. Dickens Ave.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 6-go maja, o godzinie 9:30 
rano, z zakładu pogrzebowego p. n. 2021 W. Dickens Ave., do 
katedry Wszystkich świętych, a stamtąd na cmentarz Wszystkich 
Świętych na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych i 
znajomych, w smutku pogrążeni:

Władysława (z domu Łąska), żona; Lorentyna, córka; Wa
wrzyn, syn; Józefina Sergott i Anna Rice; siostry; William Kayden, 
zięć; Barbara, synowa; Stanisław Sergott, Karol Buraczewski, 
Stanisław Rajski i Robert Łąski, szwagrowie, Maria Winiarska, 
Marianna Buraczewska, Katarzyna Rajska, szwagierki; Henryk 
Trojanowski, ojczym; Matthew Kayden, wnuczek; Raymond i Erma 
Rajska, Adam i Andzia Grzegorzewscy, Leopold i Angelinę Winiar
scy, Eugene i Kay Winiarscy, Dorothy Gump, siostrzeńcy i siostrze
nice oraz kuzyni i kuzynki wraz z całą rodziną.

Po informacje telefonować HUmboldt 6-9463.

Wszytkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado
mość, iż najukochańszy mąż mój, ojciec i dziaduś nasz ś. p.

Józef Wikłacz
Członek Tow. Najśw. Imienia Jezus, Klubu Ob. Kazimierza Pu
łaskiego, Tow. Rziemieślników Polskich Chopin Gr. 1119 ZNP. Tow. 
Korony Polskiej Gr. 123 L. P. w Amer. i Klubu Par. Poremba Rze- 
goty po długiej i ciężkiej chorobie, pożegnał się z tym światem, 
opatrzony Św. Sakramentami, dnia 3-go maja, 1959 roku, o godzinie 
9:45 rano w podeszłym wieku.

Pogrzeb obdędzie się w środę, dnia 6-go maja, o godzinie 10'30 
rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 834-38 N. Ashland Ave. do 
kościoła Św. Trójcy, a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych i 
znajomych, w smutku pogrążeni:

Katarzyna z domu Celej, żona; Władysława, Czesław, Stani
sława i Józef, dzieci; Józef Puzon i Franciszek Jakubik, zięciowie; 
Leokadia, synowa, wnuki i wnuczki wraz z całą rodziną.

Pogrzebowy B. F. Malec, tel. HAymarket 1-5800. (4-5)

Specjalna Nagroda z Okazji 
50 Rocznicy!

1-sza NAGRODA

PRZEJAZD DO POLSKI

PIERWSZY KONTEST

(4-5)



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), WTOREK, 5-GO MAJA (MAY), 1959

* POŻYCZKI POŻYCZKI★ PRACA ŻEŃSKA★ PRACA MĘSKA* PRACA

WANT POŻYCZKI HIPOTECZNE
MORE NISKIE SPŁATY MIESIĘCZNE

Ip. Hawryszko, pnr. 4756 
ern ave. Bilety są po MONEY?

Małżeństwa

* INTERESY budo-
tanio.

HArrison 7-1670
* PRACA MĘSKA

Oddział

★ DACHY

ser-

Mlchigan 2-7731

Ligi

Nowy Zarząd Koła Ziemi Wołyńskiej
★ DOMY

★ KSiążKI
oraz 300-

★ DO WYNAJĘCIA

★ OSOBISTE

★ ROZMAITE
biu-

★ RUMMAGE SALE

★ CZARNA ZIEMIA

pre- 
prc-

kościo- 
Jezusa,

z wiarą w hasła, nie 
z wiatrakami. Dalej 

celowość istnienia tej 
jak i jej wielkich NA AUTOMATYCZNEJ 

SCREW MASZYNIE 
BROWNE i SHARP

CZARNA ZIEMIA, 10 buszłi $4.00;
20 buszłi $6.50. Bishop 7-4654.

Wi
na j- 
sta- 
sto-

a obecny na zebraniu b. Konsul 
Generalny R.P. dr. Karol Ripa, 
jako pierwszy zadeklarował $25 
na ten godny poparcia cel, tak 
dziwnie jakoś zapomniany przez 
nasze poprzednie pokolenia.

GROSERNIA i skład mięsa. Semi- 
self obsługa. Muszę sprzedać $ za $ 
900 N. Francisco Ave.

PRZEZ WŁAŚCICIELA. Par. św. 
Szymona, okolica 51-ej i Western. 
5 pokojowy murowany bungalow, 
2 sypialnie plus sypialnia i ła ła
zienki w bezmencie z sękatej so
sny. Tafełkowa kuchnia i łazien
ka. Sump pompa, garaż na 2 auta. 
Telefonować w tygodniu po 5 po 
poł. Sobota i niedziela cały dzień. 
WAlbrook 5-6S57..

DOMOWY bleach, 3 galony za $1. 
ARmitage 6-6551.

w dzle* 
i wieczorami

pielgrzymka w niedzie- 
lipca, do Munster, Ind., 
OO. Karmelitów Bosych 

Autobusy odjeżdżać

zji przypadającej na dzień 4 wrze
śnia 150 rocznicy urodzin Juliusza 
Słowackiego, ufundowało tablicę 
pamiątkową z medalionem wie
szcza na domu przy Pontieu Nr. 
34 w Paryżu, gdzie mieszkał, two
rzył i zmarł Słowacki.

Wnioskodawca proponował, aby 
pieniądze na ten cel zebrać drogą 
imprez, ofiar społeczeństwa polo
nijnego i trzech bratnich organi
zacji kresowych. Wniosek ten

THE BEST JOB 
OPPORTUNITIES 

IN CHICAGO 
ARE LISTED 

IN OUR

3 POKOJE, space ogrzewanie, no
wo dekorowane, nowa łazienka. 
BElmont 5-0066, 3216 W. North 
Ave.

W Środę Posiedzenie 
Okr. 33-go Rady Pol.

Regularne posiedzenie Okręgu 
33-go Rady Polonii odbędzie się 
we środę, 13-go maja, o godz. 8ej 
wiecz., w dużej sali Weteranów 
Armii Pol. pnr. 1239 N. Wood ul. 
Wiele ważnych spraw jest do omó
wienia, więc prosimy wszystkich 
delegatów i delegatki o punktu
alne przybycie.—St. Szeląg, prez.; 
St. Kowalewska, sekr.

SET-UP i OPEROWA
NIE ROZMIARU 0 

MASZYNAMI

So. West- 
$2.25 od

$1.50. Bi- 
jak naj-

Z Posiedzenia Tow 
Króla Piasta 
i Warszawa

Tow. Króla Piasta, Gr. 413 ZNP., 
wraz ze złączonym z nim niedaw
no Tow. Warszawa, odbyło swe 
pierwsze łączne posiedzenie w sali 
św. Jadwigi, przy Hoyne i Lyn- 
dale. Posiedzenie otworzył prez. 
J. Ignatowśki. Po odczytaniu pro
tokółu i listy urzędników, kores
pondencji od ZN1P i po sprawo
zdaniu delegatów do Gminy 41-ej 
ZNP, odbyło się przyjęcie łącznie 
z Tow. Warszawa, z przekąską i 
poczęstunkiem.

Do zebranych przemówił obecny 
na sali prezes Gminy 41-ej, mec. 
Alojzy Mazewski, składając uzna
nie obu towarzystwom za połącze
nie się dla większej współpracy 
dla Związku Nar Pol., życząc po
wodzenia i wzywając do werbo
wania nowych członków do ZNP. 
Po przemówieniu byłego sekreta
rza Tow. Warszawa, J. Jarczew- 
skiego, przyjęcie zakończano. — 
Józef Ignatowśki, prezes; Andrzej 
Uryasz, sekr. prot.

Bez dzieci. Do gotowania i 
prowadzenia wyżywienia dla 
18 mężczyzn. Kolejowe obozy. 
Poza stanem. Mogących na
tychmiast zamieszkać. Zapła
ta $300 miesięcznie i bezpłatne 
utrzymanie i pokój.

Telefonować do 
Mr. Tom Fordham

Wanted for work in food factory 
on the near North Side. (Near 
Division and Sedgwick). Steady 
work. Must be able to read and 
write English. Call week days:

CHOCOLATE PRODUCTS
415 W. Scott Str.

Hafty, kapy, pokrowce. Robione 
przez fachowców po cenach, które 
dadzą wam wielki zarobek w ko
misowym. Zadowolenie klientów 
jest naszą pierwszą zasadą. Na za
mówienia hafty i pikowanie.

3625 W. Armitage 
HUmboldt 9-5561

KONTRAKTOR
Wykonuje wszystkie roboty 
wlane, tak wewnątrz jak 
wnątrz domów. Solidnie i 
BRunswick 8-7866.

2 PIĘTROWY, MUROWANY 
Ogrzewany, szeroka lota, na
dający się na Beau- $ i 7 EDO 
ty Shop. Cena tylko ’ 

Prywatny właściciel
Telefon GRovehill 6-4416

HELP WANTED 
SECTION

RELIABLE YOUNG 
MEN

Accounting 
Machine Operator PRZEZ WŁAŚCICIELA, 3 piętro

wy murowany, pełny bezment, au
tomatycznie olejem ogrzewany, ta
werna na 1-szym, 6-cio pokojowe 
mieszkanie na 2-gim, na 3-cim 4 
umeblowane pokoje sypialne i kit
chenette, garaż 20 x 60. Dochodu 
$7,000 rocznie. Żądam $36,000. — 
3425 W. Fullerton,

SPaulding 2-3750

SENNIK! SENNIK! 
Nowoczesny Sennik 

Persko-Egipski 
Wyjaśnia ponad 1,000 

snów!

Czuje Się Po Operacji Dobrze
P. George Bartosik, mąż p. Ma

rli Bartosik, wiceprezeski Zarządu 
Głównego i prezeski Oddz. Sobie
skiego, po operacji czuje się bar
dzo dobrze i już zajmuje się pracą 
w swoim interesie, jaki prowadzi 
pnr. 1516 W. 47-ma ulica. P. Bar
tosik jest bardzo wdzięczny tym, 
•którzy go odwiedzili i pocieszyli, 
jak również tym, którzy nadesłali 
kartki. Wszystkim im składa 
deczne “Bóg zapłać."

Na drugą szychtę. 
Zgłoszenia tylko osobiste.
Od 8 rano do 4:30 pop.

C. E. NIEHOFF & CO, 
4725 N. La Porte 

(przy Lawrence i La Porte)

Iskierki z Oddziału Sobieskiego
W Oddz. Sobieskiego, No. 55 Ligi 

Morskiej, odbyła się w sobotę, dn. 
25-go kw.etma, tradycyjna Świę
conka, na którą przybyło wiele 
członków i członkiń. W Święconce 
brał udział prezes Zarządu Głów
nego, p. Antoni Tyma, z małżonką, 
oraz p. Albin Syc, sekr. generalny 
Zarządu Głównego Ligi Morskiej. 
Obecną również była p. Zofia Sob- 
czyńska, sekr. fin. Oddziału “Me
wa,” A. Działowy, prezes Oddziału 
“Ster” No. 46, i kol. Pula.

Po spożyciu Święconki wyświet
lony był film z ostatniego “Balu 
Śnieżnego,” który był wyświetlony 
przez mec. Stanisława Krzemiń
skiego i dr. Brunona Krzemiń
skiego. Za wyświetlenie tego filmu 
obu panom Oddział Sobieskiego na 
czele z prezeską Marią Bartosik 
składa serdeczne podziękowanie, a 
członkom za przybycie, a także i 
gościom, jacy byli na sali.

Oddział Sobieskiego No. 55 Ligi 
Marskiej weźmie czynny udział w 
Akademii dnia 13-go maja, w sali 
Związku Polek, pnr. 1309 N. Ash
land, o godz. 7-ej wieczorem, a 
także w “Święcie Morza,” jakie 
się odbędzie w dzielnicy Town of 
Lake w niedzielę, 24-go maja, o 
godz. 1:30. Zbiórka przed 
łem Najśw. Serca Pana 
przy 46 i Wolcott ul.

W niedzielę, 17-go maja
Sobieskiego urządza zbiórkę na 
cele charytatywne przed kościo
łem św. Jana Bożego. Panie stać 
będą z puszkami od 6 rano do 
12 w południe. Parafianie są pro
szeni o poparcie tej zbiórki, która 
obrócona będzie na dobre cele.

Już jest do nabycia
Dziennik Związkowy 

1201 Milwaukee Avenue 
Chicago 22. Illinois

(N* C.O.D. nie wysyłamy)

DACHY $59.00
1, 2 lub 3 mieszkania napra
wione, pokrywane smołą lub 
asfaltem i gwarantowane 2 
lata.

NOWE DACHY OD $119 
I WYŻEJ 

ALbany 2-1180 
24-go Godzinna Obsługa 
OBLICZENIA DARMO

SKLEP Z ZAKĄSKAMI — do
brze prosperujący interes, przy
noszący $1,000 interesu tygodnio
wo i wyżej. Krótkie godziny. Wy
robiony przez 25 lat Choroba 
zmusza do sprzedania ze stratą. 
Telefonujcie w każdym czasie.

CApitoI 7-9255

osoby. Dzieci do 16 — 
lety prosimy nabywać 
prędzej.

Trzecia
lę, 19-go 
klasztoru
na odpust, 
będą o tej samej godz. i z tych 
samych miejsc, co do Yorkville, 
Ill.

Czwarta pielgrzymka _ do OO. 
Franciszkanów — do Burlington, 
Wis., w niedzielę, 2-go sierpnia. 
Autobusy od jadą z pnr. 5317 So. 
Ashland ave., o 6:30 rano, z 47 
i Wolcott, o 6:45, od Hawryszko, 
pnr. 4756 So. Western o godz. 7ej 
rano. Koszta przejazdu $3.00 od 
osoby. Od dzieci do lat 16 — $2.00.

Przez Właściciela
2 dochodowe posiadłoicl. Narożnikowy
2 piętrowy drewniany, wymaga pracy. 
Pełna cena $9.500. 3759 Montrose.
$3,000 wpłaty (5 mieszk.) 1 skład, mu
rowane. Nieogrzewane. Pełna cena 
cena $17,000.
1015 W. Division St Celem umów, 
się telefonować BElmont 5-0111

SEEKING
SINCERE

GROWTH & LEADERSHIP 
OPPORTUNITIES?

Your ability and potential will 
be recognized through associa
tion with progressive manage
ment of a small and aggressive 
company offering outstanding 
possibility for advancement as 
well as excellent fringe bene
fits including the most gener
ous profit sharing plan avail
able. liberal sick leave, vaca
tion and holiday provisions, 
free coffee, etc.
If you feel qualified for the 
following openings, please con
tact our personnel dept, with
out hesitation for a courteous, 
enlightening interview.
Electronic Engineers
Exper. in transmitters & re
ceivers in the 400-500 MC 
range in coder & decoder hard
ware or in circuit development. 
Electronic Technicians 
Exper. in R&D or environmen
tal test.
Designers
Electro-Mech. Packaging. Cap
able of assuming responsibility. 
Draftsman
Electro-Mechanical
Exper. in electronic packaging, 
including sheet metal drawings, 
knowledge of MIL specs, stan
dards & general drafting pro
cedures.
Our expanding company is the 
leading producer of specialized 
radio guidance gear, with a 
healthy percentage of civilian 
business and this modern fa* 
cility is ideally located in the 
Newport Beach recreational 
area.

Employment Office Open 
Saturdays 9 A.M. to 1 P.M.
Or send brief resume to: 

D. Hoeykens, Dept. Z
BABCOCK

RADIO ENGINEERING. INC. 
1640 Monrovia, Costa Mesa, Cal.

Udziela
Związek Narodowy Polski

1514-20 W. DIVISION UL.
Tel. ARmitage 6-0700

WOODWORKERS 
Cabinet Maker 

Belt Sander 
Steady work, good pay. 

All regular benefits.
KAY 

MUSICAL INSTRUMENT CO. 
1640 W. Walnut Street

PART-TIME MEN
Turn your spare time to money
— small investment necessary. 
HURRY! Limited openings avail
able now. Call 9 a. m. 7 p. m.

VI 9-0659

YOUNG MAN
With some training in mechanical 
drawing for sketch work. Oppor
tunity for advancement.

Other Advantages
ASK FOR MR. ERNST 

OLSON RUG CO.
2800 N. Pulaski

(at Diversey)

AUTOMATIC 
SCREW MACHINE 

SET UP MEN 
AND OPERATORS

Acme, Gridley, Browne & Sharpe
Write, call or wire Dept 2

WESTERN SCREW CORP. 
2111 Washington Ave. North 

Minneapolis, Minn.
JAckson 2-4469

FOOD SHOP
Swedish delicacy and sea foods. 
Established 30 years in Ravens
wood. Good volume, modern fix
tures and air conditioning, low 
rental. Agent.

KEystone 9-2727

Wanted — Need
2 Registered Nurses

For general duty work in 60-bed hos
pital. New building, modern and well 
equipped. Good town in which to live 
with excellent educational opportuni
ties afforded by local schools and col
leges. 45 min. from State Captol vf 
Little Rock.

Contact MRS. E. WILLIAMS 
by letter or phone: 2240

Conway 
Memorial Hospital 
Conway, Arkansas

Miesięczne Posiedzenie
Oddział Sobieskiego No. 55 

Morskiej przy Okr. 7-ym, odbędzie 
•woje miesięczne posiedzenie we 
wtorek, 12-go maja, w sali pp. 
Bartosik, pnr. 1516 W. 47-ma ul. 
Początek o godz. 8-mej wieczorem. 
Ważne sprawy są do omówienia 
względem “Święta Morza’
naszego rydwanu, a także sprawa 
Akademii Marszałka Piłsudskiego, 
jaka się odbędzie w środę, 13-go 
maia, w sali Związku Polek, przy 
l3«i N Ashland ave. Obecność 
•wymasana — Maria Bartosik, 
prezeska; Emilia Waskiel, sekr.

Posiedzenie Oddziału “Mewa”
Oddział “Mewa,” No. 26 Ligi 

Morskiej przy Okr. 7-mym, odbę
dzie swoje posiedzenie w niedzielę, 
10-ga maja, w sali Bagateli, pnr. 
1122 N. Milwaukee ave., o godz. 
2:30 po południu. Ponieważ są 
bardzo ważne sprawy, jak Akade
mia Marszałka Piłsudskiego, 13-go 
maja, w sali Związku Polek, pnr. 
1309 N. Ashland ave., oraz “Święto 
Morza,” jakie się odbędzie w nie
dzielę, 24-go maja, wobec tego 
wszyscy członkowie i członkinie są 
proszeni o liczne przybycie, by 
wysłuchać sprawozdań urzędników 
i komitetów. — Albin Syc, prezes; 
Zofia Kubisiak, sekr.

Otwarty Sobota i Niedziela 1 i

5131 W. Agatite (4443 No.)
Przez właściciela, musi sprzedać. 3 let
ni, 2 mieszkaniowy, murowany, du
żych pokoi w każdym, oddzielne ga
zowe urządzenia, ogrzewania gorącą 
wodą, 35 st. parcela, patio, wiele do
datków, do objęcia 1 mieszkanie, do
skonałe miejsce.

Telefon SPring 7-9756

National Organization Needs
SECRETARY

Age 25 to 35 
Experienced mature secretary 
with good skills to work for

’ Plant Manager
CLERK-TYPIST

Age 20 to 30 
Experienced typist needed for 
Production Purchasing Dept. 
Liberal Employee Benefits 

38% Hour Week 
Company Cafeteria 

Phone for Appointment 
MISS HOWELL
Bishop 2-1205 

OLympic 6-1050

ŚMIECH!
HUMOR! 

SATYRA! 
‘Serdeczna książka 

w błękitnym kolorze" 
mówią o niej krytycy 

RADIOWE 
IGRASZKI 

MARKA GORDONA 
Cena $3 

około 300 stron 
Zamówienia Kierować: 

DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY 

1201 Milwaukee Avenue 
Chicago 22. Bitnia 

(Na C OD ksiatek 
nie wysyłamy)

ROOFING
Wszystka praca gwarantowana. — 
W pełni asekurowani Eksperci Mie
szkania, Strome dachy, naprawy I 
Instalowanie nowych. Używamy 
najlepszych materiałów Telefonuj
cie codziennie, a nawet w niedziela 
po dobrą poradę 1 bezpłatne obli
czenia.

ROckwell 2-8778

Pantograph 
Opertor 

Experienced in cutting

1 RUMMAGE SALE i Sprzedaż Pie- 
I czywa w Joyce Memorial Metha- 
| dist Church, Byron i Seeley, w 
czwartek 7 maja od 9 rano do 2 
po poi.

Z Gminy 39 ZNP
Regularne posiedzenie Gmi

ny 39 ZNP, odbędzie się we 
wtorek, dnia 5-go maja b. r., 
o godzinie 8-ej wieczorem w 
sali Kościuszko, p. n. 48-ej 
i So. Wood ul.

Delegatki i delegaci są pro
szeni o przybycie jest bowiem 
wiele ważnych spraw do za
łatwienia.

Jeszcze raz zapraszamy — 
gdyż poza posiedzeniem bę
dzie jeszcze wyświetlany film 
z Polski przez kasjera Józefa 
Pieńczak, który w zeszłym ro
ku był z wizytą w Polsce. — 
Frań. Prochot, prezes; Heyena 

I Marzec, sekr.

Immediate openings for
AUTOMATIC 

SCREW MACHINE
OPERATORS

(CLEVELAND)
To operate and set-up. Steady 
work. Overtime. Afternoon 
shifts 4:15-12:45 A. M. Top 
experienced men can average 
$3.00 or more per hour.

AVILDSEN TOOLS 
& MACHINES, INC.

322 S. Green St.
Apply in person, 9 A.M.-5 P.M.

For accounts payable and re
ceivable. NCR Model 31. Age 
and salary open. Permanent 
in suburban plant. Company 
and cafeteria and bus connect
ing to CTA. 5 day week, full 
insurance program.

THE DOLE 
VALVE CO.
OAKTON & LEHIGH

Morton Grove
ROdney 3-5000 Niles 7-7100

BOX PLANT
OPERATORS WTD.!

Experienced Men As 
Operators and Helpers 

in
• Printing
• Corrugating
• Finishing

Steady work in new modern plant 
Apply in person 
Mon. thru Friday

8 A. M. to 5 P. M.
INLAND CONTAINER 

CORP. 
11600 W. Grand Av*. 

Franklin Park

TAVERN
Lyons. Ill.

Well established, excellent 
location. Call

LYons 3-9864

Już Wyszedł 
z Pod Prasy 

KALENDARZ 
ZWIĄZKOWY 
Na 1959 Rok 

który zawiera 
pytania i odpowiedzi do 
Egzaminu Obywatelskiego 

Cena $1.50

Experienced in cutting of 
brass and bronze. Steady 
work.

Everhot Mfg. Co.
57 S. 19th AVE., 

MAYWOOD, ILL.
FI 3-2270

RYNNY, KOMINY 
I DACHY

Płaski* i spadziste, zakładani* 
naprawianie i kryci* smołą.

KOMINY, budujemy, reperu
jemy i fugujemy.

RYNNY zakładamy, lub star* 
naprawiamy, malujemy na ze
wnątrz. Wewnątrz pokrywamy 

smołą.
Robota gwarantowana i aseku
rowana. Otwarte codzienni*, 
wieczorami, nocami i w niedz.

LAwndale 1-6047

WT*ieczkt Oddziału 
^orskie Ligi Morskiej 

pierwszą pielgrzymka Oddziału 
jarskie N<). Lig. Mor_
ąkiej> oc^edzie 31ę w niedzielę, 
fil-go czei'wca) do 00_ Saletynów 

Uroczystość składa
nia ślu w> którą składać będzie 
naSZ ra . Paszyna, MB., syn 
£p. ron.s awy paszyina Autobus 
odje e o g . 6-tej z prze<i sali 
Labuszka, pnr. s317 Sq. Ashlaind

w tej samej książce
PRAWDZIWE 
PROROCTWA 
MICHALDY 

Królowej m Saby 
czyli 

SYBILLA 
oraz przepowiednie 
KSIĘDZA MARKA 

WF.RNYHORY I innych

Cena $1.25Tylko 
Wrai z Przesyłka Pocztową

Dziennik 
Związkowy 

1201 MILWAUKEE AVE. 
Chicago 22. Dl. 

NA C. O. D. 
KSIĄŻEK NIE WYSYŁAMY

Nie Wolno Nam Tkwić 
W Biernocie, w Nieczułości 
Wielkich Celów

Na zakończenie zebrania, za
brał głos dr. Karol Ripa, który 
jako członek Koła mówił o swym 
związku uczuciowym z Wołyniem, 
gdzie spędził swą młodość. Dalej 
wyraził głębokie uznanie dla pra
cy i celów, jakie sobie Koło Zie
mi Wołyńskiej postawiło, a mia
nowicie: głosić prawdę i prawa 
Polski do zagrabionych przez So
wiety Ziem Wschodnich, w grani
cach 1939 roku.

Mówca wyraził przeświadczenie, 
że praca takiej organizacji i jego 
działalność 
jest walką 
potwierdza 
organizacji,
symbolów w walce o niepodleg
łość Polski.

Dr. Ripa podróżując, odwiedził 
ostatnio kilka krajów. Stwierdza, 
iż zauważyć się da wszędzie zna
czne przygnębienie społeczeństw 
w świecie, przed grozą nowej woj
ny narodów. Przvtoczył dużo in
teresujących przykładów na po- 

I twierdzenie tej hipotezy. Właśnie 
w takiej chwili jaknajbardziej po
pierać musimy i brać udział w ży
ciu społeczeństwa, do którego się 
przynależy — mówił dr. Ripa. 
Nie mamy wielkich na miarę Pił
sudskiego, Dmowskiego, Daszyń
skiego, Paderewskiego, ale nie 
wolno nam tkwić w biernocie, w 
nieczułości wielkich celów, któ
rych wyrazem jest nasza obecność 
poza ujarzmionym Krajem. Zwar
tość akcji polskiej musi pójść od 
dołów, poprzez najmniejsze orga
nizacje.

Ci trzymający się zdała od 
spraw społecznych, którzy nie ma
ją określonych celów zespołowej 
działalności, ci samotni samolubi, 
są w świecie dzisiejszym bodaj 
najbardziej nieszczęśliwi, bo nie 
znają czynu, nie znają woli pła
cenia i popierania życia społe
cznego, — zakończył to bardzo 
aktualne na dziś przemówienie 
dr. Karol Ripa.

Eugeniusz Wożniak

ąve. Koszta przejazdu w , zawiadamia wszystkich członków,
ny $6.00, obiad $2.0o, ra2.em $8 J 
Kto jest zainteresować na_ 
być bilety w składzie cZys2czenia 
p. Binkowskiego, pnr. 55g& 
Damen ave., lub tel’ HE 4-5213 
lub BE 7-1472.

Druga wycieczka do Ot>ojsu 
Młodzieżowego Okr- 12 i 13 w 
Yorkville, Ill., w niedzielę, 2ą.g0 
czerwca. Autobusy odejdą o godz. 
8-ej zprzed sali Labusźka, 
6317 So. Ashland ave“ 0 
8:15, róg 47 i Wolcott, zPrzed sali

NURSES 
REGISTERED

Immediate openings in modern 
bed general hospital. Starting salary
?280 a month with regular increases, 
40 hour week. Diff. for afternoon and 
night duty. Liberal personnel policies. 
Private rooms available in nurses’ 
residence. Write:

Director of Nursing

Wilmington General 
Hospital

Wilmington, Delaware 
or call OLympia 6-2551

DOŚWIADCZONEJ kobiety do 
wyrobu kiełbas. Atlas Market Co., 
1860 Blue Island, CAnal 6-3688.

Wiadomości z Oddz. Wisła
W niedzielę, dnia 26-go kwiet

nia, br., odbyła się Msza św. w 
kościele Niepokalanego Poczęcia 
Najśw. Marii Panny, przy 88-ej 
Commercial ave. w South Chicago, 
o godz. 10-ej rano, za śp. wszyst
kich ligowców i ligowczynie Od
działu No. 25 “Wisła” z South 
Chicago.

Z tej okazji zaproszone były Od
działy przynależne do Okręgu 5-go 
Ligi Morskiej w Ameryce. Obecne 
były następujące Oddziały, ligow
cy i ligowczynie gremialnie: Od
dział im. Marsz. J. Piłsudskiego 
No. 4, Hammond, Ind., z prezesem 
Stefanem Robak na czele; Oddział 
Im. Gen. F. Kwaśniewskiego No. 
43, w South Chicago, z prezeską 
M. Rosół na czele, która z powodu 
choroby nie mogła być obecną, 
lecz reprezentacja była obecna; 
Oddział Dunajec No. 65, z East 

'Chicago, z prezeską Cyganiewici 
na czele.

Więc z powodu tak licznej re
prezentacji wszystkich Oddziałów, 
ligowców i ligowczyń i wszystkich 
obecnych, prezeska Oddziału 
sła No. 25 LMA., składa jak 
serdeczniejsze podziękowanie 
ro polskim “Bóg zapłać” i
krotne podziękowanie za obecność.

Po Mszy św. wszyscy obecni 
wzięli udział w przekąsce, przy
gotowanej przez koleżanki Oddz. 
Wisła, którym się należy wielkie 
uznanie za pracę wykonaną. Więc 

, “Bóg zapłać”, koleżanki Oddziału 
“Wisła.” — S. Jabczyńska, preze
ska; J. Rzońca, przew.; A. Bojar- 

; ski, przew.

Time and Motion 
Study Man 

POSITION OPEN 
Garment experience 
ferred, but not absolute 
requisite for right applicant— 
Please give complete details 
first letter attention Mrs. 
Glosser.
HOME MANUFACTURING 

CO.
741 E. Eldorado 
Decature, Ill.

zesowi Stanisławowi Bafii, który 
po-więksZyj grono muZyków i bez- 
.nteresownie przygrywał do tańca 
i śpiewał tak, omai ścian so
lidnie zbudowane domu pp. Łusz
czek -nie rozwalił; prezesowi Koła 
Nr. 2-gi, Franciszkowi Kwak i 
jego małżonce za miły dar prze
kazani * koperc e; prezesowi Ko
la Nr. And. Knapczyka, Sta- 
nisławo^* Urbasiowi i jego mał
żonce, niedawno przybyłej z Pol
ski; prezesowi Koła Nr. 8, A. 
Galicy, Józefowi Pasternak i jego 
małżonce.

Korzystając z okazji, Koło wy
raża ubolewanie z powodu prze
bywania pani Pasternak w szpi
talu. życzymy iei naiszybszego 
Powrotu do zdrowia. Szczególnie 
Koło pragnie dać uznanie panu 
Przybyszewskiemu — sekretarzowi 
Koła Nr. 19. za pomoc przy bu- 

j fecie. Panu Chowaniec oraz Wła
dysławowi Bogacz, Koło wyraża 
szczególne uznanie za wyświetle
nie filmu. Ponadto składamy uz.n>a- 

jnie wszystkim za przybycie na 
naszą uroczystość, a tych którzy 
może więcej się od nas spodzie
wali, przepraszamy i przyrzekamy 
że w przyszłości będzie napewno 
lepiej. — Józef Topor, koresp.

4 POKOJE na pierwszym, gorąca 
woda, nowo dekorowane. 2022 W. 
Haddon Ave., BRunswick 8-8162.
POJEDYNCZE pokoje do wynaję
cia. CAnal 6-8801. — 697 N. Mil
waukee Ave.
3 POKOJOWE mieszkanie z ła
zienką. 919 N. Campbell. BRuns
wick 8-7447.

TOP SALARY FOR 
BEAUTICIAN 

All Around
Must know Hair dyeing —. 
Bleach etc., call:

BEverly 3-1241 
KASJERKI

w Departamencie Mięsa, w skła
dzie żywnościowym, na południo
wo - zachodniej stronie Chicago.

CICERO FOOD FAIR 
5220 W. 25ih STREET 

Cicero, 111.

Na dzień 17 kwietnia zwołane 
zostało Roczne Walne Zebranie 
Koła Ziemi Wołyńskiej im. Ju
liusza Słowackiego, które odbyło 
się w lokalu Polskiej Macierzy 
Szkolnej.

Poza prezesem, delegatem do 
Kongresu Pol. Amer. i komisjami, 
wybrano sześcioosobowy skład 
zarzadu bez oodziału w nim funk
cji, a. więc dn czasu ukonstytuo
wania sie w'~dz Koła, które na
stąpiło dnia 27 kwietnia, nie ogła- i przyjęto jednogłośnie oklaskami, 
szaliśmy z tej przyczyny sprawo
zdania w prasie.

W wyniku Walnego Zebrania, 
prezesem Koła Ziemi Wołyńskiej 
został Henryk Liszko, zaś dalszy 
podział funkcji w zarządzie, jest 
następujący: wiceprezes — Kazi
mierz Sadliński, sekretarz — Mie
czysław Bocian, Skarbnik — Bro
nisław Przyżewski, członkowie — 
Genowefa Adamus i Zbigniew Za- 
wałkiewicz, kierownik imprez — 
Eugeniusz Kozicki. Delegatem do 
Kongresu Polonii Amerykańskiej 
jest Eugeniusz Wozniak.

Komisja Rewizyjna: Tytus Hry
niewicz, Juliusz Lipski, Tadeusz 
Znamierowski i Wacław Żewski.

Komisja Sądowa: Jerzy Przyłu- 
ski, Roman Dzierżanowski, Ed
mund Nowak i Eugeniusz Woz
niak.

Zebrania zarządu Koła odbywać 
się będą w każdy drugi poniedzia
łek miesiąca o godz. 7;oo wieczo
rem, w górnej sali klubu “Baga
tela”. Wszelką korespondencje i 
sprawy związane z działalnością 
Koła, kierować proszę na adres 
sekretarza zarządu — Mieczysła
wa Bociana, 2324 W. Thomas str. 
HU 6-8310.

Obrady Walnego Zebrania Koła 
Z.W. — którym przewodniczył Je
rzy Przyłuski a sekretarzem był 
Eugeniusz Wozniak — odbyły się 
w atmosferze zainteresowania i 
ożywionej dyskusji. Po sprawo
zdaniach zarządu i kom. rew., u- 
dzlelono ustępującym władzom 
Koła absolutorium przez aklama
cję 1 wyrażono podziękowanie za 
dotychczasową owocną pracę.

Obecny na tym zebraniu prezes 
Związku Miłośników Wilna, Kazi
mierz Abramowicz, imieniem swej 
organizacji złożył pozdrowienia 
i życzył pomyślnych obrad. Pre
zes Abramowicz wzywał do koor
dynacji prac w trzech bratnich 
organizacjach kresowych i zapro
ponował wspólne wydawanie 
letynu Ziem Wschodnich.
Rok Juliusza Słowackiego 
I Pamiątkowa Tablica

Z okazji Roku Juliusza Słowac
kiego, patrona Koła Z. W., posta
nowiono urządzić w lipcu uroczy- 

I s ą Akademie, przy współudziale 
Związku Miłośników Wilna.

W wolnych wnioskach zabrał 
’ glos Eugeniusz Woźniak, apelując 

by Koło Ziemi Wołyńskiej z oka-

2209 N. Drako
Nowoczesne 4 i 5 pokojowe miesz
kania, umiarkowany czynsz, ude
koruję. Mr. Block, ROgers Park 
1-1371 lub wieczorami ORchard 
4-4713.
3 POKOJOWE umeblowane miesz
kanie, nowo dekorowane, nowa ła
zienka, użyteczności zapłacone. — 
BElmont 5-0066. 3216 W. North 
Ave.

★ MASZYNY DG SZYCIA
MASZYNY DO SZYCIA

Naprawiam i przerabiam wszel
kiego rodzaj nożne na elektrycz
ne - po najniższej cenie Sto
liczkowe lub walizkowe od $29 00 
Skowron. 38 lat doświadczenia. 
Telefon PEnsacola 6-1670 rano 
orzed 10-ta lub do 5-tej.

★ FARMY
100 AKRÓW ŻYZNEJ 

FARMERSKIEJ 
ZIEMI

7 pokojowy dom, 2 duże stodoły, 
inne zabudowania.
Przy Highway 45, pięć mil na pół
noc od Mattoon, Illinois.
Licytacja w sobotę, 9go maja, 11 
przed poł. w Central Nat. Bank of 
Mattoon.Sprzedająca zastrzega so
bie prawo odrzucenia każdej i 
wszystkich ofert. Po dalsze infor
macje telefonować do właścicielki

B. BAILEY
DElaware 7-4550

Posiedzenie Oddz. Piłsudskiego
Oddział im. Marsz. J. Piłsud

skiego, No. 2 Ligi Morskiej w Am., 
*n a a-?, to iv«zvstklrłi rrłnnków, 
'że odbędzie się posiedzenie połą
czone z uczczeniem Matek dnia 
5-go maja, br., w sali Weteranów, 
1239 N. Wood ul., o godz. 8-mej 
wieczorem. Prezes Jan Porębski 
wraz z całym zarządem, prosi 
wszystkich kolegów i koleżanki o 
przybycie. Komitet Zabaw z panią 
Karoliną Lewandowską na czele, 
przygotował wiele niespodzianek 
dla Mamusiów i Babusiów. — Jan 
Porębski, prezes; Zofia Majka, 
wkrętarka.

Co Słychać Wśród Podhalan 
Iskierki z Święconki Koła Dram. Górali Ta

trzańskich Kaz« Tetmajera
Często zdarza się, że kolum11? 

naszą większość Kół w sposób, 
zresztą dość ciekawy, wykorzy
stuje dla zachęcenia do udziału 
w takich czy innych imprezach. 
Czynimy to dosyć natarczywie, bo 
chodzi nam o zapewnienie powo
dzenia naszych imprez. Po udanej 
imprezie, zapominamy podzięko
wać tym. dz ęki którym impreza 
się powiodła. Chcąc zmazać stare 
Erzechy w tym zakresie, Koło 
dramatyczne Górali Tati zańskich 

Kazimierza Tetmajera, Związ- 
Podhalan w Półn. Ameryce, 

Pragnie złożyć uznanie następują- 
cy>m osobom:

Wielebnemu księdzu Knebel, za 
odmówienie modłów i poświęcenie 
darów Bożych oraz nadanie do
stojnej oprawy naszej uroczysto
ści, wiceprezesowi Zarządu Głów- 
ne8O, Andrzejowi Wróbel i je?0 
niIłej małżonce; sekretarce gene- 
rałnej Związku Podhalan, Geno
wefie Topor, jak też jej małżon
kowi, a naszemu korespondentowi 
Józefo Topor, za wręczenie dy
plomów honorowych i siarczyste 
wykonanie tańców góralskich: dy
rektorce Koła Nr. 8, Annie Kar- 
kuli; prezesom bratnich Kół; pre-

PRZEZ WŁAŚCICIELA, cena 
$17,000. 3011 So. Karlov, 5 poko
jowy murowany bungalow, pełny 
bezment, nowe gazowe urządze
nie ogrzewania, ogrzewany pokój 
na poddaszu, kuchnia z szafkami, 
tafełkowa łazienka, garaż, blisko 
katolickiej i publicznej szkoły, 
cena umiarkowana.

Telefon Bishop 7-0303
$8.900 KUPI 2 mieszkaniowy, 4-5 
pokoi, podatki tylko $56. dochodu 
$50 miesięcznie plus mieszkanie, 
wpłaty $1,800, Svoboda, realnoś- 
ciowiec, 3739 W. 26. LAwndale 
1-7038._______________________
KELVYN PARK—atrakcyjny, ma
sywny, 2x4, automatycznie olejem 
ogrzewany. Podwójny garaż. — 
Ogromna lota. Zmuszeni. $19,250. 
EVerglade 4-1321.

★ Domy Poza Chicago
PRZEZ WŁAŚCICIELA, Hudson 
Lake, Indiana. 7 pokojowy na cały 
rok dom blisko So. Bend, włącza
jąc meble, elektryczną maszynę 
do prania, suszarkę itd. Duży bez
ment, 2 kominki, 202 x 105 stóp 
parcela, garaż na 2 auta. Bl:sko 
brukowanych dróg, blisko tran- 
sportacji, szkolnego autobusu. Te
lefonować Hilltop 5-1533. albo 
Room 456 — PUllman 5-9210 wie
czorami.

Kącik Ligi Morskiej
Pisze Władysław Tomaszewski

ORLIKOWSKI
CONSTRUCTION CO.

20% ZNIŻKI 
WSZELKIEGO RODZAJU PRZERÓBKI 

BRONISŁAW ORLIKOWSKI, właściciel 
Mieszkańcy PMnocnel ■ w ■ a a « a m 

' p,,łu^wońei.?tto,,T ABerdeen 4-2423

★ KONTRAKTORZY ★ K0HTR1KT0RZY
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Tragiczna Śmierć Sześciu

Członków Rodziny w Stawie
Zatonęli Oni, Gdy Przewróciła Się Łódź Domo

wej Roboty. — Dwoje Innych Dzieci Przy
glądało Się z Brzegu. — W Rejonie Miasta 
— Utopił Się 16-Letni Chłopiec

W dwóch tragicznych wy
padkach w Stanie Illinois w 
poniedziałek, zatonęło razem 
7 osób, w tym 6 osób z jednej 
tylko rodziny. Wypadek ten 
zdarzył się na stawie znajdu
jącym się w odległości około 
1 mili na wschód od Heyworth 
o 130 mil na połudn.-zachód 
od Chicago.

Ojciec rodziny, 32r-letni 
Laurence Bradley, robotnik fa
bryczny z'Bloomington zabrał 
w poniedziałek całą swą rodzi
nę nad staw obok Heyworth, 
pragnąc łowić ryby. Na wodę 
spuścił łódź własnej roboty z 
przyczepionym do niej moto
rem i usadowił w niej żonę, 
Betty, 32, 3 córki oraz 2 sy
nów. Gdy znaleźli w pewnej 
odległości od brzegu łódź prze
wróciła się i wszyscy prócz 
jednego dziecka zatonęli. Na 
brzegu stało jeszcze dwoje in
nych dzieci Bradley’a, które 
obeserwowały całą tragedię 
nie mogąc w niczym pomóc 
swym najbliższym.
Poza Bradleyem i jego żoną 
śmierć w falach znalazły — 
Deborah, 6, Laura Jean 3, Flo

rence, 2, oraz synek 4-letni 
Denny. 5-letnia Susan została 
wyratowana przez jednego z 
rybaków. Na brzegu stali — 
12-letni Ronnie z Siostrą Sha
ron.
Inny Wypadek w Joliet

Inny wypadek przewróce
nia się łodzi własnej roboty i 
zatonięcia wydarzył się w re
jonie Joliet. W stawku w tym 
rejonie zatonął 16-letni David 
Hahn, z 1501 S. Chicago ul. 
Stawek był niedaleko 100 
Manhattan rd., o 5 bloków od 
granic miasta. David wraz z 
bratem swoim zbili sobie z od
padków drzewa tratwę i wyje
chali nią na środek. Tam tra
twa się rozleciała a chłopcy po
częli tonąć. Inny chłopiec, pły
nąć w beczce dopłynął do nich 
kazał ims chwycić się rękami 
za 'brzeg beczki. Louis Hahn 
14, dopłynął w ten sposób do 
brzegu, David jednak stracił 
uchwyt i zatonął. Dwóch 
chłopców z brzegu rzuciło się 
mu na ratunek, wyciągnęli go 
z wody, ale sztuczne oddecha- 
nie okazało się spóźnione.

Cook Oskarża Policję o Brutalność 
i Wymuszenie Zeznań Torturami 
Wskutek Brutalności i Tortur Cook Przyznał

Się Do Rzekomej Winy, Ale Zeznania 
Nie Podpisał

W 12-tym dniu procesu o 
zamordowanie Margaret Gal
lagher zeznawał oskarżony 
Barry Z. Cook.

Poza wykazywaniem swe
go alibi Cook mówił o brutal
ności i o torturach zadawa
nych mu przez policję, aby 
wymusić od niego przyznanie 
Się do winy.

Cook jest oskarżony o za
mordowanie Margaret Gal
lagher w dniu 22 lipca 1956 
roku na wybrzeżu Jeziora 
Michigan, na wysokości ulicy 
Foster.

Oskarżając policję o brutal
ność i zadawanie mu tortur 
Cook w szczególności zeznał, 
że: 1) detektywi, którzy go 
aresztowali w dniu 26 lutego 
1958 roku zbili go rękojeścia
mi rewolwerów tak, że mu 
podbili oko; 2) następnie, gdy 
Cook był w szpitalu dostał 
jakiś zastrzyk “serum pra
wdy” i był przesłuchwany 
przez policjantkę przebraną 
za pielęgniarkę co do zamor
dowania Gallagher; 3) w wię
zieniu detektywi zadawali mu 
tortury przez drapanie jego 
stóp jakimiś ostrymi przed
miotami oraz wpychanie chu
steczki do dziurek w nosie i 
w takim stanie go przesłu
chiwali, namawiając go do 
przyznania się; 4) w dniu 
8 kwietnia 1958 roku detek
tywi nie dali mu jeść przez

cały dzień i chociaż był słaby 
od ran, to w takim stanie wy
głodzonego i. osłabionego mę
czyli przesłuchami przy po
mocy aparatu do wykrywania 
kłamstwa; 5) policja groziła 
wrzuceniem jego ojca do wię
zienia oraz groziła jemu po
słaniem go na specjalny kar
ny oddział w więzieniu powia
towym, jeśli się nie przyzna;

Cook zaprzeczył, jakoby 
kiedykolwiek przyznał się do 
ojca, że on zamordował Mar
garet Gallagher. Policja 
twierdzi, że podsłyszała to 
przyznanie się do ojca w wię
zieniu. Na to Cook wyjaśnił, 
że było to w ten sposób, iż 
ojciec wszedł do jego celi i 
powiedział: “Ja wiem, że ty 
nie zabiłeś Gallagher”, na co 
Cook odpowiedział krótko: 
“Tak, ojcze.” To potwierdze
nie oznaczało tylko, że zgo
dne z faktem jest przekone- 
nie ojca, że on nie jest mor
dercą. Cook twierdzi, że był 
męczony przez policję przez 
48 godzin przesłuchami, po 
których przyznał się do 
wszystkiego, co chciała poli
cja, ale tego zeznania potem 
nie podpsał.

Ojciec Cook’a zeznał wczo
raj, że w czasie gdy nad Je- ’ 
ziorem panna Gallagher była 
zmordowana, to oskarżony, 
Cook był w mieszkniu jego| 
ciotki na familijnym przyję
ciu.

Konsekracja Biskupa F. Rowińskiego 
z Kościoła Nar. Odbędzie Się 9 Maja

Konsekracji Dokona Biskup-Prymas Leon 
Grochowski Ze Scranton, Pa.

Dnia 9 maja odbędzie się w 
Chicago, w Katedrze Wszyst
kich Świętych, przy 2019 Char
leston, konsekracja nowego 
biskupa Polskiego Narodowe
go Kościoła Katolickiego. Bę
dzie nim ks. Franciszek Ro
wiński.

Konsekracji dokona Biskup- 
Prymas, ks. Leon Grochow
ski z Scranton, Pa. Po kon
sekracji odbędzie się bankiet 
na cześć nowowyświęconego 
biskupa Rowińskiego w ho
telu Sherman.

Biskup Rowiński był mia
nowany administratorem za
chodniej Diecezji PNKK w 
lipcu ubiegłego roku po śmier
ci biskupa Józefa Kardasia.

Ks. Rowiński został wybra
ny biskupem na 10-tym Ge
neralnym Synodzie, który się 
odbył w Chicago w dniach 
2-4 lipca.

Zachodnia Diecezja PNKK 
obejmuje 80,000 wiernych w 
45 parafiach.

Biskup Rowiński liczy 40 lat. 
Urodził się w Dickson City, 
Pa. — Ukończył Uniwersytet 
Northwestern i Seminarium

Teologiczne imienia Savcna- 
roli w Scranton. Wyświęcony 
na księdza został w 1939 roku. 
Proboszczem parafii św. Ja
na w Chicago przy 4555 So. 
Kedzie został w 1942 roku, — 
gdzie przebywał aż do powo
łania go przez Synod na sta
nowisko biskupa.

Asystentami w czasie cere
monii konsekracji w dniu 9 
maja będą biskupi Józef Soł
tysiak z Manchester, N. H. i 
Tadeusz Zieliński z Buffalo, 
N. Y. Kazania wygłoszą po 
polsku i angielsku ks. prałat 
Władysław Sienko z East Chi
cago i ks. Antoni Matla z Chi
cago.

Biskup Charles Street z Chi
cago będzie reprezentował na 
tej uroczystości Kościół Epi- 
skopalny.

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu pol
skiego do milczenia, 
‘Dz. Związkowy” jest 
jedynym jego wolnym 
głosem.

Wszystko co wchodzi w zakres nowoczesnego umeblowania 
Waszego Domu.

HOWANIEC FURNITURE CO.
1551 WEST CHICAGO AVENUE

DO HOWANCA WIĘC PÓJDZIEMY— 
MEBLE SOBIE WYBIERZEMY, 

GNIAZDKO SOBIE UŚCIELEMY— 
ON TAM WSZYSTKO MA!

Wysoka Temperatura 
Wywołuje Uczucie 
Niewygody

Wszyscy Chicagowianie od
czuwali w poniedziałek wra
żenie pewnej niewygody, po
cąc się w prawie rekordowej 
temperaturze, jaka od 3 dni 
panuje w naszym rejonie.

Wrażenie niewygody nie 
jest tylko powiedzonkiem. 
Krajowe Biuro statystyczne 
od pogody wprowadziło obec
nie jeszcze jeden więcej 
wskaźnik do swoich suchych 
przepowiedni, poza tempera
turą, stanem wilgoci itd. 
Wskaźnikiem nowym jest wy
kazywanie wrażenia niewy
gody, spowodowanej stanem 
pogody. Wrażenie niewy
gody w poniedziałek wynosiło 
80 o godz. 4 popoł. i na tej 
samej skali pozostawało do 6 
godz. wieczorem. Przy wskaź
niku 79 każdy z nas powinien 
już czuć się niezbyt przyjem
nie i niewygodnie.

Oblicza się, że gdy wskaźnik 
wynosi 70 — wrażenie niewy
gody odczuwa 10 procent lu
dzi, — gdy wskaźnik dojdzie 
do 75 — wtedy połowa z ludzi 
odczuwa wrażenie niewygody, 
a gdy wskaźnik dochodzi do 
79 — każdy z nas czuje się 
nie przyjemnie, gdyż na niego 
źle wpływa stan pogody.

W poniedziałek, na lotnisku 
Midway temp, doszła do 89 
stopni o 4 popoł., w 23 minu
ty później temp, wynosiła 90 
stopni, przy wzroście nasile
nia wilgości. W sobotę było 
90 stopni, w niedzielę przed 
burzą 88, później temp, znacz
nie spadła. Dziś we wtorek 
znów będziemy odczuwać 
wrażenie niewygody, gdyż 
temperatura ma dojść do 90 
stopni.

Zanosi Się 
Na Podwyżkę 
Cen Wody
Obecnie Płacimy 
16 Centów Za 
1,000 Galonów
Opłaty za wodę w Chicago 

zostaną prawdopodobnie pod
niesione, jak wynika z rapor
tu ogłoszonego w poniedziałek 
przez kontrolera miejskiego, 
Carla H. Chatters, na sesji 
Rady Miejskiej w City Holi.

Ujawnienie faktu powyż
szego nastąpiło w łączności z 
dyskusją, jaka wyłoniła się, 
gdy Chatters zwrócił się do 
Komitetu Finansów Rady 
Miejskiej z prośbą o zatwier
dzenie planu tak zw. “certy
fikatów wodnych” czyli bon- 
dów — w sumie 30,000,000 
(milionów) dolarów, spłacal- 
nych stopniowo z opłat, ja
kie otrzymuje miejski wydział 
wodny od kostumerów korzy-; 
stających z miejskiej obsługi 
wodnej na terenie miasta Chi
cago, oraz na przedmieściach.

Finansowy Komitet Rady 
Miejskiej projekt Chattersa 
zatwierdził.

Czynniki miarodajne przy
pominają, że ceny wody dla 
486,000 kostumerów w Chi
cago i dla 53-ch przedmieści 
podniesione zostały z 6 centów 
do 12 centów za 1,000 galo
nów w roku 1951-ym, a drugi 
raz — z 12-tu do 16-tu centów 
za 1,000 galonów wody — w 
maju, 1956-go roku.

Monte Cassino 
i Obrona Lwowa
Na Artystycznych 
Pocztówkach 
Mariana Hełm-Pigro

Celem przypomnienia spo
łeczności — także anglo-sa- 
skiej — zwycięskiego, decy
dującego natarcia Wojsk Pol
skich na Monte Cassino, (15- 
lecie tej wielkiej bitwy, któ
ra otworzyła Aliantom drogę 
do Rzymu przypadła w roku 
bieżącym), jakoteż dla upa
miętnienia bohaterskich walk 
Lwowa o jego przynależność 
do Rzeczypospolitej w roku 
1918, ukazały się artystyczne 
reprodukcje prac architekty 
i artysty malarza, Mariana 
Hełm-Pirgo.

Przedstawiają one “Klasz
tor Monte Cassino po bit
wie” 1 “Lwowskie Dzieci”. 
Seria 4ch pocztówek obejmu
je ponadto “Zamek św. Anio
ła w Rzymie” i “Kobziarza” 
(charakterystyczny typ pol
skiego górala). Napisy i Obja
śnienia angielskie.

Serie w cenie 50 centów za 
komplet (z ewentualnym na- 

| desłaniem opłaty pocztowej) 
- otrzymać można w Polish 
i Book Importing Co., Inc., 38 
| Union Square, New York 3, N. 
Y. i w Polish Institute of Arts 
and Science in America 145 
East 35rd St., New York 22, 
N. Y.
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Podziękowanie Komitetu Manifestacji 
i Obchodu Konstytucji 3-go Maja

Wydział Oświaty Z.N.P. łącznie z Komisarzami Okręgów 
12-go i 13-go Z.N.P. pragnie wyrazić serdeczne podziękowanie 
Komitetom Gminnym tychże Okręgów, Kwestarkom i Kwe- 
starzom, Członkiniom Stowarzyszenia Dobroczynności Z.N.P. 
(Pierwsza Flaga) i Członkiniom Chóru Z.N.P. (Druga Flaga) 
za sukces zbiórki.

Podziękowanie należy się wszystkim Bratnim Organiza
cjom za udział w wymarszu. Liczne kapele, drużyny trębaczy 
i doboszy, rydwany przyczyniły się wielce do upiększenia 
i uświetnienia tegorocznej Manifestacji Narodowej i Obchodu 
Konstytucji 3-go Maja.

Dziękujemy Wiel. Ks. Ludwikowi Furgał, C.S.C. za wy
głoszenie podniosłego kazania podczas solennej Mszy Św. w 
kościele Św. Trójcy, oraz Wiel. Ks. Antoniemu Laskowskiemu, 
z parafii Św. Stanisława B. M., za piękną inwokację podczas 
programu Akademii w Parku Humboldta.

Serdecznie dziękujemy mówcom: pp. Hubertowi H. 
Humphrey, Senatorowi ze Stanu Minnesota; Gubernatorowi 
Stanu Illinois Williamowi G. Strattonowi i Mayorowi miasta 
Chicago Richardowi F. Daley. Niemniej pragniemy wyrazić 
nasze podziękowanie p. Monice Gajda i p. Zygmuntowi Kos
sakowskiemu za odśpiewanie hymnów narodowych, wszyst
kim biorącym udział w programie, a jednocześnie mec. 
Karolowi Rozmarkowi, Prezesowi Z.N.P. za świetne przepro
wadzenie programu. Dziękujemy prasie polskiej i kierowni
kom programów radiowych. Dziękujemy też firmie Courtesy 
Motors (właściciel Jim Moran) przy Division i Grand Ave. 
za bezinteresowne dostarczenie do Pochodu 3ch samochodów.

Tysięcznym rzeszom Rodaków, jakie zaległy park Hum
boldta—dając wyraz patriotyzmu i przywiązania do roczn.c 
i tradycji naszych ojców—z całego serca dziękujemy.

FRANCISZKA DYMEK, Wiceprezeska Z. N. p. 
Przewodnicząca Wydziału Oświaty Z. N. P.

FRANCISZEK JENDRYASZEK,
Komisarz Okr. 12-go Z.N.P., przewodniczący 

WALENTY KOŻUCH,
Komisarz Okr. 13-go Z.N.P., sekretarz

Niemcy Stanowią ObecnieNa  jwiększą 
Groźbę Dla Pokoju w Europie

arsT'' r ?

Przyjemny sposób uzupełnienia dekoracji każdego pokoju tam, gdzie jest radiator, 
jest upiększenie go piękną szafką na radiator taką jaką widać powyżej. Szafka, ro
biona na zamówienie z ciężkiej meblowej stali z wbudowanym przyrządem do zwil
żania powietrza, może być zrobiona do dostosowania do każdego radiatora. Każda 
szafka posiada wykończenie z wypalonej emalii, jest kolorowa dla dostosowania do 
ścian draperii i td., za co nie ma dodatkowej opłaty. Prócz zakrywania brzydkich ra
diatorów CITY RADIATOR SZAFKA ochrania ścianę, drapene, meble i posiada trwa
łość na całe życie. Ceny wprost z fabryki są tak niskie, że każdy może pozwolić sobie 
na ochronę i dodanie piękna swemu domowi lub mieszkaniu. Po dalsze informacje 
skontaktujcie się z CITY RADIATOR CABINET CO. Rozmówicie się po polsku na te 
2 telefony: Bishop 2-2314 lub LYons 3-4692.

"POCHÓD NA SYBIR” —NAJPIĘKNIEJSZY RYDWAN W POCHODZIE. — Najbardziej pomysło
wym rydwanem w paradzie był rydwan “Pochód na Sybir”. _ Rydwan wystawiony, przez Związek 
Przyjaciół Wsi Polskiej zyskał ogólny aplauz za pomysłowość i oryginalność. Oto fragment tego 
rydwanu—stoją od lewej Tadeusz Kamiński, Irena Rutana i Józef Zabłocki, przedstawiający wy
gnaną z kraju i pędzona nahajami sowieckich satrapów rodzinę polską, (Klisza Chicago Tribune).

Komitet Do Walki z Antyamerykańską 

Działalnością Przybył Do Chicago
Rozpoczął On Już Przesłuchy w Sprawie Infil

tracji Komunistycznej w Uniach
Kongresowy Komitet do 

walki z antyamerykańską 
działalnością przybył wczoraj 
do Chicago, aby dzisiaj rozpo
cząć przesłuchy w sprawie 
komunistycznej infiltracji w 
Unii AFL-CIO.

Kongresman Morgan M. 
Moulder, który będzie prze
wodniczył w czasie przesłu
chów, oznajmił, że jego Ko
mitet zainteresuje się także 
lewicowymi organizacjami w 
fabrykach, które są kluczowe 
dla obrony kraju, jak prze
mysł narzędziowy i naszyno- 
wy.

Przesłuchy odbywają się w 
budynku Sądu Federalnego. 
Kongresman Moulder rozpo
czął przesłuchy od oświad
czenia odpierającego zarzuty, 
jakoby działalność tego Komi
tetu była sprzeczna z Konsty
tucją.

Ostatnio były prezydent 
Truman zaatakował działal
ność tego Komitetu, powiada
jąc że jest on “najbardziej an
tyamerykańską rzeczą w na
szym kraju;”.

Truman po tym oświadcze
niu został zaproszony, aby 
.zjawił się przed Komitetem 
i swój zarzut podtrzymał, ale 
Truman tego zaproszenia nie 
przyjął.

Unia Amer. Praw Obywa
telskich wysłała na te prze
słuchy swego obserwatora, a- 
by się przekonać, czy akcja 
tego Komitetu nie narusza 
przepisów Konstytucji.

Zagadka
Indianapolis. (UP1).—Rząd 

federalny wydał $1,900,000 
na automatyczne chłodzenie 
tutejszego gmachu. Gdy jed
nak wczoraj termometr wska
zywał 90 stopni, — pracowni
cy zbiurowi pocili się jak my
szy: — nikt w całym budynku 
nie wiedział, jak puścić chłod
niki w ruch.

Komitet wezwał 9 wyż
szych urzędników unijnych 
na przesłuchy. Inwestygato- 
rzy tego Komitetu pracowali 
już przed tym przez 2 mie
siące w Chicago, zbierając 
materiały co do infiltracji ko
munistycznej w Uniach.

Konkurs 
“Królowej Wolności” 
Na Dniu Polskim

“Królowa Wolności” na rok 
1959, która zostanie wybra
na na dorocznym “Dniu Pol
skim”, Wydziału Kongresu 
Polonii Amerykańskiej na 
Stan Illinois, w niedzielę 14go 
czerwca, w Pilsen Parku, o- 
trzyma bilet na podróż samo
lotem do Paryża, jak było po
dane do wiadomości przez 
adw. Leona A. Kupeck, prze
wodniczącego Komitetu.

Bilet do Paryża ofiarowany 
został przez Verę Kaplińską, 
American Tourist Bureau, 30 
W. Washington St., Chicago 
2, 111.

Panienki, które zamierzają 
wziąć udział w konkursie 
“Królowej Wolności” na rok 
1959, powinny wysłać swoje 
zdjęcie fotograficzne na adres 
adw. Leon A. Kupeck, prze
wodniczący, 1588 Milwaukee 
Ave., podając nazwisko, ad
res, telefon i wiek. Kandydat
ki muszą być w wieku od 18 
do 25 lat włącznie, panny, o- 
raz polskiego pochodzenia.

Po więcej informacji można 
dzwonić wprost do Przewod
niczącego adw. Leona A. Ku
peck na telefon EV. 4-3238.

A Gdzie Morze?
United Nations, N. Y. (UPI). 

— Afganistan, który jest kra
jem bez dostępu do morza, 
pierwszy ze wszystkich 
państw świata ratyfikował 
nową międzynarodową kon
wencję o wolności mórz.

Napad Na 
Przechodnia 
Przy Ul. Leavitt

W rejonie skrzyżowania się 
ulic Leavitt i McLean Ave. 
napadło w poniedziałek trzech 
mężczyzn na Jana Klemano- 
vicza, z pnr. 2223 Cortland ul., 
a po steroryzowaniu go na
pastnicy zabrali mu 25 dola
rów, poczem zbiegli.

Star Supply Co. Prze
prowadziła Się Do 
Nowego Miejsca 
i Urządza Otwarcie

Star Supply Co., która się mie
ściła pnr. 1637 W. Division ul. z 
powodu budowy nowej poczty w 
tym miejscu musieliśmy się prze
prowadzić, ądzie obsługiwaliśmy 
was przez 45 lat.

Obecnie Star jest w nowym 
miejscu nowocześnie urządzonym 
pnr. 1561 Milwaukee Ave., aby 
Wam dać jeszcze lepszą obsługę i 
zadowolenie przez następne lata.

Obecnie będzie wielkie otwarcie 
od 1-go do 9-go maja.

Tadeusz Ptaśnik, kierownik te
go nowego i tak efektownie urzą
dzonego nowego składu Star Sup
ply Co., w nowej lokacji pnr. 1561 
Milwaukee Ave. zaprasza _ was 
uprzejmie, abyście odwiedzili go, 
przywitali się z nim i zobaczyli to 
nowe i z komfortam urządzone 
nowe nasze miejsce. Byliśmy na 
usługach waszych przez 45 lat, 
więc prosimy was o odwiedzenie 
i złożenie przyjacielskiej wizyty 
i przywitajcie się i lepiej zapo
znajcie z Tadeuszem Ptaśnikiem 
naszym kierownikiem, który przez 
tyle lat już was obsługiwał w sta
rym miejscu.

Jeżeli przybędziecie i zobaczy
cie się z nim, powiedzcie, że czyta
liście w naszym piśmie to otrzy
macie upominek, lub gdy zaregi- 
stru jecie się możecie otrzymać 
“door prize” z okazji tego wiel
kiego otwarcia. (RM)

polskich Ziem Odzyskanych 
uprawia rząd dr. Adenauera. 
— wywodził Machowski.

Pad Ofiarą Złodziei
Edward Dibil, zamieszkały 

pnr. 2320 N. Lockwood Ave. 
doniósł w poniedziałek poli
cji, że na dom jego dokonano 
napadu złodziejskiego a ofia
rą kradzieży padły dwa war
tościowe pierścionki oraz kil
ka innych artykułów z biżu
terii rodzinnej.

/ rozpo
czął się 1-go stycznia 1958 
roku, a trwał do 31-go gru
dnia 1958 roku, przeto usilnie 
prosimy Panie Delegatki o 
jak najliczniejsze przybycie 
na owe posiedzenie, gdyż na 
tym posiedzeniu wypłacane 
będą nagrody za zdobycie 
pierwszej, drugiej i trzeciej 
nagrody w naszym konteście. 
— Rozalia Wójcik, komisar- 
ka; Helena Poprawska Miko
łajczyk, sekt.

Aresztowanie
9 Osób Za Fałsz 
w Aplikacjach

Krajowe Biuro Inwestyga- 
cyjne ogłosiło w poniedziałek 
o aresztowaniu 9 osób z 13, 
które starając się o przyjęcie 
na okresowych pracowników 
na poczcie w czasie Świąt Bo
żego Narodzenia wypełnili 
fałczywie swe aplikacje, ze
znając, że nie byli sądownie 
karani.

9 osób zostało już zatrzyma
nych, FBI szuka obecnie za 
pozostałemi czterema osoba
mi. Jeśli zostanie im udowod
nione, że kłamali oni w zezna
niach swych na aplikacjach, 
każdemu z nich grozi kara do 
5 lat więzienia.

Z Wydz. Kobiet 
Okr. 13-go ZNP

Tak Wywodził Jacek Machowski — Radca Mi
sji Warszawskiej Do Narodów Zjedn., w Cza

sie Odczytu w Klubie Uniwersyt. Chicago
Klub dla Stosunków Mię-, znają układu w Poczdamie I 

dzynarodowych przy Uniwer- dyszą żądzą odwetu oraz za- 
sytecie Chicago zaprosił z od- brania Polsce z powrotem 
czytem na temat sytuacji po- tych Ziem Odzyskanych, 
litycznej w Europie radcę mi-1 Właśnie taką rewizjonisty- 
sji warszawskiej do Narodów czną politykę w stosunku do 
Zjedn. — Jacka Machowskie
go. Odczyt odbył się wczoraj 
w sali wydziału nauk społecz
nych Uniwersytetu Chicago- 
skiego przy 1126 E. 59-ta ul.

Machowski twierdził w 
swym odczycie, że obecnie 
“Niemcy stanowią największą 
groźbę dla pokoju w Euro
pie”.

1307 N. Milwaukee ave., punk
tualnie o godzinie 8-ej wie
czorem.

Jak Paniom delegatkom 
military-i wiadomo, Wydział Kobiet 
zachód- Okr. 13 ZNP wydał Kontest 

nich Niemiec, którzy nie u- Werbunkowy, który

- B • Regularne posiedzenie Wy-
Na podstawie układu w działu Kobiet Okręgu 13 ŹNP 

Poczdamie Polska odzyskała odbędzie się w czwartek, 7go 
ziemie po Odrę i Nysę. Były maja, w sali “Lenarda”, pnr. 
to dawne ziemie polskie przez! ■< ..i------ — ---->-
Niemców zrabowane w pro- j 
cesie “Drang nach Osten”. 
Tymczasem są obecnie — mó
wił Machowski — 
styczni przywódcy

Doroczna Wystawa Obrazów
Polskiego Klubu Artystycznego
Odbędzie Się w Sali Chicagoskiej Biblioteki 

Miejskiej w Śródmieściu. — Otwarcie 
w Przyszły Piątek, 8-go Maja

Sekcja plastyczna Polskie
go Klubu Artystycznego urzą
dza 26-tą z rzędu wystawę 
malarstwa, grafiki i rzeźby, 
pod kierownictwem Józefa 
Kocana.

Otwarcie nastąpi już w 
przyszły piątek, 8 maja o 5ej 
po południu.

Doroczne wystawy sztuki 
plastycznej pod egidą Klubu 
Artystycznego były zawsze 
prawdziwym ewenementem 
w życiu Polonii w Chicago i 
tłumnie były zwiedzane przez 
gości z najbardziej odległych

dzielnic miasta Chicago. PKA | 
wierzy, że i w tym roku Po
lonia nie zawiedzie.

Na sędziów zaproszono 
Ludwika Bodzewskiego, John 
Fabiona i Władysława Kra-1 
wca.

Wystawa trwać będzie do
23 maja. Otwarta będzie co- j

I dziennie prócz niedziel od 5-ej; 
do 7-ej wieczorem.

W dniu otwarcia w piątek, 
8 maja, oficjalne przyjęcie — 
o 5-ej po poł. Wszyscy prosze
ni. Wstęp bezpłatny.


